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JL nudność wygotowania z dokładnością 
Kosztorysów budowniczych, a osobliwie 
wyrachowania ilości wszelkich materya- 
łów do budownictwa iakiegokolwiek bądź 
rodzaiu, zdaie się być tym większą, 
gdy widzimy częstokroć że osoby tru­
dniące się z urzędu stawianiem budowli, 
nie są zupełnie zgodnemi w przyjmowa­
niu ilości takowych istotnie na zamierzo­
ny przedmiot potrzebney. Z tego wy­
nika, źe Rząd pomimo uchwalenia wyma­
ganych na ten koniec funduszów, znaydu- 
ie sio iednalc dość Często zawiedzionym 
W skutkach przedsięwzięcia swoiego; a nie­
raz nawet Obywatel który używszy wszel­
kich sił i możności na zebranie inaterya- 
łów do postawienia budynku przeznaczo­
nego czasem dla zakończenia spokoynie i 
wygodnie reszty dni Swoich, nieznaiąc 
zasad podług iakich Budowniczy wyracho­
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wał mu lakowe, podupada zupełnie z po­
wodu niewystarczenia nietylko tychże sa­
mych lecz nawet i funduszu lub sposo­
bności do nabycia onych ieszcze więcey 
końcem dokonania zamiaru swego.

Naygłównieysżą przyczyną takowych 
zdarzeń, iest podobno nieupowszechnie- 
nie zasad podług których obrachowane 
być powinny wszelkie materyały potrze­
bne do stawiania budowli, a które mo­
głyby być powszechnie używane tak 
przez samych Budowniczych lub biegłych 
w tey sztuce, iakoteż przez inne osoby 
rządowe lub prywatne, które powierzaiąc 
pierwszym wykonanie swych zamiarów, 
maią prawo do przekonania sio czyli po­
dana im w' Kosztorysach ilość materyałów 
iest niezawodną lub nieomylną, i czyli nic 
przenosi ich możności*

Mając to na Uwadze, poświęciłem kil­
ka wolnych chwil dla ułożenia ninieysze- 
go Dzieła ; starałem się' Zebrać w niem to 
wszystko co tylko może być potrzebnem 
i uży ŁecznĆM do Budownictwa prakty­
cznego, a osobliwie do wygotowania Ko­
sztorysów. Przylawszy zaś za wzór nay-



VII

znakomitsze w tym przedmiocie dzieła Nie­
mieckie , mianowicie: G i 11 c g o , T r  i e- 
s t a ,  R i ę d l a  i t. p. podzieliłem go na 
dwie główne cgęści, i przytoczyłem w 
pierwszey prawidła, na których zasadza 
się dokładne wyrachowanie 'wszelkiego ro- 
dzaiu materyałów niewdawaiąc się wonych 
ceno. Gdy bowiem materyały o których 
mowa, należą w krain naszym po wickszey 
części do spekułacyi handlowcy, przeto raz 
sprzedawanemi bywaią taniey, drugi raz 
drozey; podobnie iak i rzemieślnicy któ­
rych zapłatą nie iest iednakowa, lecz zawsze 
w pewnym stosunku z naypierwszemi po­
trzebami życia zostaie. Nadto, gdy naygłó- 
wnieyszą iest rzeczą, ażeby wyznaczyć do­
kładną ilość materyałów każdego z osobna 
rodzaiu, nie trzeba się troszczyć o znale­
zienie ich pieniężney wartości, którćy 
doyść łatwo można, mnożąc ilość materya- 
łu przez cenę iaka iest w okolicy przyiętą. 
Druga zaś część iego zaymuie w sobie wła­
ściwą naukę Budownictwa praktycznego, 
która starałem sio ułożyć w kształcie opisu 
różnych robót wykouyway uch pod czas sta­
wiania budowli z przytoczeniem wszelkich
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ostrożności i środków Jakich stosownie 
do nieprzewidzianych okoliczności użyć 
wypada końcem ażeby ta dokonana zosta­
ła z pożądanym skutkiem, i posiadała 
oraz przyzwoitą moc, trwałość i wygodę 5 
a opisuiąc następnie wszystkie części bu­
dowli i inne przedmioty, które pospolicie 
w niey znaydować się zwykły, nieomie- 
szkałem zaraz podać prawidła i miary 
podług iakich takowe uskutecznione być 
powinny, celem wydania przez przyzwoi­
te zastosowanie ich między sobą, także 
i przyiemney harmonii nazwaney wyra­
zem sztuki budowniczey S y m m e t r y ą .

Źe brak podobnego dzieła mogącego 
być skazówką dla budujących, aż nadto 
w kraiu naszym czuć się dale, o tern by- 
naymniey niewątpie; nic bowićm, ile mi 
wiadomo, w podobnym rodzaiu nasza L i­
teratura jeszcze nieposiada. Przeięty za­
tem chęcią stania się użytecznym Oyezy- 
znie i współrodakom moim; przedsię­
wziąłem tę tak trudną pracę w wydaniu 
ninieyszego Dzieła: które jakkolwiek mo­
że się ieszcze zdawać niedostatecznem i 
niedoskonałetn dla biegłych i ustawicznie
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praktykujących w tym zawodzie, śmiem 
jednak spodziewać się że ten pierwiastko­
wy qwoc moich wiadomości budowniczych 
których nabyłem z Teoryi a poźniey przez 
doświadczenie, zachęci ich do wydania 
dzieła doyrzalszego, i stanie się pożyte­
cznym dla osób wszelkiego stanu, osobli­
wie dla młodzieży tak Woyskowey iako i 
Cywilney, która wszedłszy w czynne U- 
rzędowanie, pomimo naywiększych kcu 
rzyści z pobieranych nauk, nie może iednak 
zupełnie ze wszystkiemi prawidłami tyczą­
ce rni się wyrachowania potrzebney ilości 
materyałów do budownictwa być oswok 
iona.c

W y razy techniczne których w niriiey- 
szem piśmie użyłem, są częścią wyięte z 
Dzieła o Architekturze, wydanego przez; 
X. Sierakowskiego, a częścią w pospoli­
te y mowie używane. Ostatnie lubo nay- 
więoey z Niemieckiego ięzyka przyswoia- 
ne, są iednak powszechnie dotąd, od wszy-, 
slkieh Rzemieślników używane. Żeby 
zaś takowe w ciągu czytania nie zatru-i 
dniały, zbiór icli i obiaśnienie na poęząt-* 
ku Dzieła umieszczam.
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CZĘŚĆ PIERW SZA

O wyrachowaniu Materyałów.

R O Z D Z I A Ł  I.

O Kamieniach.

T rojakiego gatunku kamieni używa się w  budo­
wnictwie; to iest: kamieni wapiennych, kamieni 
połowych i kamieni piaskowych czyli lak zwanych 
pospolicie kamieni ciosowych.

KAMIENIE W APIENNE znayduią się albo we­
wnątrz ziemi w  twardych i ogromnych pokładach, 
które łupane albo prochem rozsadzone być muszą, 
albo tez na powierzchni ziemi, czy to w pewney 
ilości kupami czy poicdynczo rozrzucone, zmięsza- 
nc z ziemią, bądź pod pierwszą ićy warsztwą, bądź 
głębiey, bądź tez w  rzekach i strugach.

Wszystkie kamienie z których wapno wypalane 
być może, rozpoznaią się przez to iż w kwasie 
saletrowym i innych mocnych kwasach rozpuszcza- 
ią sic i burza.

1



Itn twardsze są kamienie wapienne, tern więcey 
i lepszego wydaia wapna, lecz za lo bardzo mocne­
go potrzebuią ognia. Maią one rozmaity kolor; bia­
łe i żółtawe są naylcpszc do palenia. Te zaś któ­
re na powierzchni ziemi znayduią się są zazwyczay 

twardsze.
Naypospolitsze próbowanie kamieni zbieranych czy­

li są istotnie wapienncmi, może być następujące: lać 
na takowe kwas saletrowy i uważać czyli się mocno 
burzą. Daley roztłukaćie, a ieżeli micysca rozłupa­
ne sa gładkie, wyrlaiącc się iak marmur, bez ostro­
ści przy pocieraniu palcem, to będzie znakiem, iż 
są zdatne do wypalenia: Jeżeli zaś kamień będzie 
ostry i piaszczysty, to albo mało ma w  sobie wapna 
albo icst samym piaskowym.

Doświadczenie okazało żć dobrego gatunku ka­
mień wapienny po wypaleniu prawic o połowę 
swego pierwotnego utraea ciężaru; gdyż iedna sto­
pa sześcienna wapna niepalonego ważąca 58 It. 
nieważy iuż po wypaleniu iak 841 funtów. Z tąd 
więc łatwo doyść można, ile trzeba mieć kamieni 
dla nabycia po wypaleniu ich potrzcbńćy ilości 
wapna.

Gdy w  budowaniu, z powodu braku pospolitych 
kamieni polowych, chce się użyć kamieni wapien­
nych na mieysce cegły do zapełnienia murów ścien­
nych,  a osobliwie do fundamentów, tedy rachuią 
się w kosztorysach po 200 stóp sześciennych kamie­

( 2 )
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nia na i 44 slóp sześciennych dobrego muru ; albo 
co na iedno wypada, po 2 5 sześciennych łokci ka­
mieni na 18 sześciennych łokci muru.

KAMIENIE POLOW E. Zbieraią się równic iak 
Wapienne, na polu, a osobliwie na rozległych pła­
szczyznach i równinach, w  rzekach, w  strugach i t. d. 
Używane oni bywaią pospolicie do fundamentów pod 
rozmaite budowle i do bruków, a w  wielu nawet 
okolicach do stawiania ścian całych budynków go­
spodarskich , gdy zostaną za pomocą klinów dobrze 
połupanemi albo za pomocą prochu i ognia rozsadzo- 
ncini; lecz powinni iednak iak naymniey być polrze- 
bowane do ścian domów mieszkalnych z powodu że 
przez pocenie sic kamieni, takowe zostałyby zdro- 
wiu nader szkodliwemu

Kamienie połowę raelmią się na Szachtruty za­
wierające po i44 stóp albo 18 łokci sześciennych. 
I lak np. do 50 łokci sześciennych muru potrzeba 
54 sześciennych łokci kamieni. Jeżeli te maią być 
podane na fury, to rachuie ich się po 2 4 fur paro­
konnych, albo po 18 fur czterokonnych na 18 łokci 
sześciennych: Doświadczenie bowiem nauczyło że 
iedna fura parokonna na piaszczystym gruncie zwie­
zie tylko 6 stóp czyli -% łokcia sześciennego; a cztc- 
rokorma fura 8 slóp czyli 1 łokieć sześcienny ka­
mieni.

Bruk rachuie się pospolicie na kwadratowe są­
żnie lub łokcie; a do 56 kwadratowych łokci bru­



ku maiącego 8 cali wysokości wraz z pasami po- 
dluznemi i poprzccznemi (Streck und Bandstcinc) 
potrzeba 12 łokci sześciennych albo licząc według 
powyższego podania i 4 do i 5 dobrych fur kamieni. 
Jeżeli zaś bruk powinien tylko mieć 6 cali wysoko­
ści, to rachuie się do 36 kwadratowych łokci 9 
sześciennych łokci albo 10 do 12 fur kamieni.

Takowych kamieni połupanych klinami albo pro­
chem używa się także bardzo często do studni lub 
krynic które nie wapnem lecz tylko mchem wykła­
dane bywaią. Wyrachowanie onyeli ilości uskutecz­
nia się tym samym sposobem co i do ścian łub mu­
rów iakiego budynku.

Załączona Tablica okazuie ilość kamieni potrze­
bnych do wykonania rozmaitych robót, iak następuie:

( 4 )

W ymienienie R obót

Kamieni 
ułożonych 
na sze­
ścienne 
stopy

Kamieni 
na fury 

parokonne

Do 1 8 sześciennych łokci dobrego 
m u r u ....................................... 27ź 24

Do 18 sześciennych łokci, czyli 1 . 
Szachtrnty wymierzoney, po­
trzeba kamieni........................ a i ’

Do 36 kwadratowych łokci bruku 
8 cali wysokiego. . . . . . 12 l4 do l5

Do 36 kwadratowych łokci bruku 
6 cali w ysokiego.................... 9 10 do 12

Do naprawienia zepsutego bruku mo­
żna liczyć na każde 36 kwa­
dratowych łokci po . . . . 5 do 6 7 do 8



KAMIENIE CIOSOW E lub PIASKOW E. Po- 
chodzą z kamiennych gór i opok znayduiących sic 
w  różnych stronach krain naszego, nayobficiey zaś 
w  Woicwództwach Krakowskiem i Sandomierskiem, 
gdzie po obrobieniu ich grubo w  kształcie przed-, 
miotu na iaki przcznaczonemi są , przysłane zosta­
ła wodą aż do głównych miast w  których dopiero 
przez kamieniarzy wydoskonalone i na mieysce swe­
go przeznaczenia ułożone i przytwierdzone bywaią*

Kamienie ciosowe liczą sic pospolicie na stopy 
sześcienne.

Jedna stopa sześcienna kamienia w  bryle zawic- 
raiącey w  sobie od i aż do 2o stóp sześciennych, 
płaci się po złotych 6. Podohnaż stopa w  bryle za- 
wieraiąeey od 21 do 4o stóp sześciennych płaci się 
po 6 złotych i 5 groszy. Taż sama stopa w  bryle 
do 5o stóp sześciennych po 7 złotych; i tak daley za 
każde wzrastanie bryły od 10 do 10 stóp sześcien­
nych więcey, płaci się iedna stopa po i 5 groszy 
drożey; a lo z powodu trudnicyszcgo poruszania bry­
ły coraz większey.

Gatunek ciosowych kamieni pod względem swey 
dobroci różni się tak mocno, że niektóre są nader 
miękkie i dziurkowate, a wciągaiąe w  siebie bar­
dzo wiele wody, sprawuią w  budynkach wilgoć wiel­
ce zdrowiu szkodliwą; wypada przeto uważać ażeby 
tenże był iak naytwardszym i drobnoziarnistym.

Naylepszy kamień ciosowy do budownictwa w kra-
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i u naszym iest Kunows/d, Przedborski, Dolski i t. cl. 
zwykle kolom białego, siwego i szarego, z których 
pierwszy iest naywybornieyszy iako będący bardzo 
gęstymi czystym tak dalece >.e może być nad wszy­
stkie inne przenoszony,

Cena roboty kamieniarskićy za wygotowanie roz­
maitych w  budownictwie używaiąeych się części, 
może być postanowiona w  następuiący sposób:

( 6 )

Zło- gro-

Za zwyczaync obrobienie czyli okrze­
sanie kamienia od i stopy sześcien-

tych szy

ney po zł. i d o ...........................
Za zwyczaync okrzesanie pełnych sto­

pni do Wschodów, od i stopy sze-

i i 5

ścienney p o ................................
Za okrzesanie gzymsowych stopni,

i i 5

od kwadratowey stopy po .
Za i  stopę prostego gzymsu stopnio-

i l\

wego 6 cali wysokiego . . . .  
Za i stopę okrągłego gzymsu stopnio-

l i

wego (5 cali wysokiego . . . .
Za i kwadratowo stopo pełnych sto­

pni okrągłych do wschodów, po 
i zł. do

Za okrzesanie iedney stopy kwadra- 
lowey wierzchu blatów kamień-

l i

i i 5

nych 5 do 6 cali grubych, po . . 
Za i stopę kwadratowę wklęsłych i

2 —

wypukłych filunków(F'ullungen)po 
Za i stopę kwadratowę równiny lub

2

wierzchu kamienia z szlifowaniem 2 T*
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Zło- gro-

Za i stopę kwadratowo wierzchu u 
wschodowych Potcstów czyli spo-

tych szy

c z u i k ó w ......................................
Za i stopę kwadralowę ścianki luli

2 * '

halitu u wschodów po . . .  . 
Za i stopę kwadralowę plinty hcz

2 ■

wyrobienia Colbanku po 
Za i stopę kwadralowę tcyżc z wy-

2 '

robieniem Colbanku, po . . .
Za i stopę kwadratowe plinty, ro­

boty wydrązoney lub w.ypukłey lub 
okrągłey rachuic się i część ley 
ceny drożey.

Za i stopę kwadr: dobrego wierz-

2 i 5

cbu w Archilrawie lub innym
gzymsie

Za i stopę sześcienne iakiegokolwiek
2 i 5

Architrawu porządkowego, po .
Główne gzymsy z modylionami ra- 

chuia się podług swćy wysokości 
w calach dubeltowo;, a nawet i i§  
razy więcey: i tak np.

Za i stopę bicźacę gzymsu 12 cali 
wysokiego rachuiąc po 1 złoty od

3

cala, uczyni . . . . . . . 12 —
„  po 1 zł. '■ ■ 7I gr. ditto . . i 5 *—
„  po 1 zł. i 5 gr. ditto . . 

Za Modylion Koryntski z wrobieniem
18 *

tylko liścii płaci się zł. 8. 12 do 
Tragsteiny albo konsole do balkonów 

płacą się w  stosunku mniey lub

18

1
bardziej' znaczney Dekoracji i 1
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Zło- ero-

twardości kamienia po 18, 24, 5o, 
36, 42, 48, 54, 60, aż do . . .

tycli szy

120
Za 1 stopę kwadr, okrzesania i oszli­

fowania kolumny gładkićy, płaci 
sic po 2, 3, do 4 zł. stosownie iak
średnica iest wielka lub mała ;. u c 7 
w  ostatmćy bowiem płaci sic 0-
krzesanie drożćy, a w  wielkićy 
średnicy gdy kolumny składane są 
z wiccćy sztuk, opłacanym bywa 
wierzch osobno po 22-i gr. za każ­
dą stopo kwadratową.

Za 1 stopo kwadratowe złobkowa- 
nćy kolumny (cannelée) płaci się 
po 4 do 5 zł., a z wierzchem . . 5 22i

Za 1 stopo sześcienną przemieszcze­
nia kamieni płaci się wreparacy- 
ach po 7 do ................................ 10

Nakoniec są icszczc Flisy Czyli 1 ‘łyty do wy­
kładania podłogi w wielkich budynkach, osobliwie 
zaś w  kościołach. Są one pospolicie troiakiey wiel­
kości: iedne maią 12 cali w  kwadrat i 3 cali gru­
bości; drugie maią 18 cali w  kwadrat, 3 do 4 ca­
li grubości; i trzecie wielkie które maią 2 4 cali 
w  kwadrat, a także 3 do 4 cali grubości. Pier­
wszych rachuie sic na 36 łokci kwadratowych 
wraz z zastąpieniem tych które mogliby się złamać 
lub potłuc, po . . . .  . i 44 do i 5o sztuk,
drugich po . . . . .  . 64 do 70 ditto
a trzecich p o .........................36 do 4o sztuk.
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R O Z D Z I A Ł  II.

O Cegłach.

Są to sztuczne kamienie zrobione z gliny dobrze 
W wodzie rozprawioney, którym daie się za pomo­
cą drewnianych form kształt czworoboku podługo- 
watcgo wielkości stósowney do łatwego i dogodne­
go ich używania.

Troiakiego gatunku są cegły; to iest: Cegły su­
szone (Luftziegeln) Cegły JEgipłsJtie czyli (Lehm­
patzen) i pospolite Cegły pałojie.

C E G Ł Y  SUSZONE, dzielą się na dwie części, 
to iest: na wielkie i na średnie. Pierwsze maią tę 
sarnę miarę co i cegły palone, 12 cali długości 6 
cali szerokości i o cale grubości; a drugie maią 10 
cali długości 4 do 5 cali szerokości 2-§ cala grubości.

Cegły suszone nazywaią się tak dla tego, ze bę­
dąc robione z gliny w  formach iak i pospolite ce­
gły, niebywaią palone w  ogniu, lecz iedynie po wy­
suszeniu na powietrzu i na słońcu zostaią zaraz u- 
żytcuii do budowania. Potrzebnie ich się bardzo 
w iele w  niemieckich kraiach, iako tez i w polsce 
do gospodarskich budynków, a osobliwie po wsiach 
i wszędzie tam gdzie znayduie się niedostatek drze­
wa do wypalenia ich.

Cegły te rachuią się tym samym sposobem co i 
palone, z tą iedynie różnicą że z powodu łatwego

3
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łamania się należy zawsze dodawać do wynalezio- 
ney ilości w kosztorysach po 10 sztuk na sto więcey.

LEHMPACE, czyli EGIPTSKIE C E G Ł Y , ro­
bione bywaią tym samym sposobem co i cegły su­
szone z nadaniem im takieyże formy, lecz glina iest 
przymięszaną z koilopią która dodaie iey więcey 
spoiłości i zwięzłości. Robiono ic dawniey i 5 cali 
długie 7 i cali szerokie a 6 cali grube; lecz gdy wiel- 
kość podobna nicdozwala im dobrze wysychać, i gdy 
ciężar iedney z nich wynoszący 54. funtów, iest na­
der trudnym i niedogodnym dla pomocników do 
podawania, przeto zmmcyszono odtąd miary ich do 
11 cali długości 5| cali szerokości a 6 cali grubości.

W  wygotowywaniu kosztorysów liczy ich się po 
4 sztuk na iednę stopę sześcienną, czyli po 5a sztuk 
na i łokieć sześcienny, albo nakonicc po 5^6 sztuk 
na iednę Szachtrutę zawieraiącą 18 sześciennych 
łokci. Dla krótkości zaś można rachować do i 44 
stóp albo do36 łokci kwadratowych zewnętrzney ścia­
ny na cegły grubey 852 Lempaców, a łącznie 
z zapasem do zastąpienia stłuczonych 85o sztuk.

Lehmpace mogą być z bardzo wielkim pożyt­
kiem potrzebowano, lecz potrzeba im dodać równie 
iak innym ścianom z gliny albo z suszonych cegieł, 
murowany fundament z cegły paloney lub z kamie­
nia przynaymniey o i-| stopy wysoko nad ziemią, 
dla zachowania ich od wilgoci i od myszy.

PISĘ czyli ZIEMIOŚCIANY. W  roku 1790, za­
prowadził P. Coinlcruux we Francyi sposób bu-



( »  )
dowania domów z ścianami składaiącemi się z sa- 
mćy tylko mocno ubitćy gliny lub ziemi, który na­
zwany iest Pisę, a pochodzi icszczc od Rzymian. 
Najlepsza do tego rodzaiu stawiania budynków zie­
mia iest gliniasta i tłusta, którey dobroć poznaie 
się szczególnie, gdy wziąwszy oney trochę w  rękę, 
skupi się łatwo w piłkę bez skruszenia, i nicroz- 
pada bez oporu.

Czysta ogrodowa ziemia i piasek osobliwie gruby 
i ostry, iest na Pisę dobrą mieszaniną, lecz glina z któ­
rey wypalana bywra cegła iest iednak naylepszą. Mo­
żna w  mieszaniu do 1 części dobrey czystey gliny 
dodać l  piasku i l ostrego żwiru, albo tez do \ 
czystey gliny dodać t_ ogrodowey ziemi i £ ostrego 

piasku.
Ziemia takowa będąc iak naylcpiey zmięszana, 

wsypuic się w formy i ubiia mocno dopóki nicustą- 
pi iuż żadnemu ciśnieniu, w kształcie ścian które 
po zupełnem wyschnięciu zostaną tak trwałe i mo­
cne, że tylko za pomocą narzędzi z trudnością zbu­
rzone być mogą.

Formy ścian z desek mocnych i dobrze z sobą 
spoionych, robią się naypospolicićy do 5 stóp wy­
sokie dla lego że ściana maiąca 8 do 9 stóp wyso­
kości w  budynkach wicyskich, może być łatwiey 
w  dwóch szychtach ubitą: szerokość zaś iest zawsze 
stosowni a do grubości ścian które maią nayczęściey 
12 do 18 cali.

ki



Kilkokrotne doświadczenia przekonały że 36 slóp 
sześciennych dobrey gliny po zmieszaniu wyżey rze­
czonym sposobem , pomnożyły się do 54 sześcien­
nych stóp zaprawy które wydały 55 takichże slóp 
mocnćy ściany ubitey w  12 godzinach przez dwóch 
ludzi, w  czasie gdy inni uskuteczniali mieszaninę.

C E G Ł Y  PALONE. Są sztuczne kamienie z gli­
ny dobrze w  wodzie rozprawionej', które po wysu­
szeniu wprzód przez nieiaki czas na powietrzu wy- 
palaią się mocno w  piecach umyślnie na ten koniec 
urządzonych. Wybór ziemi do robienia cegieł, za­
prawienie i dokładne wypalenie oney są naygłó- 
wnieyszcmi warunkami w  wydawaniu dobrey ce­
gły. Ziemia ta iest pospolicie gliną która powinna 
bydź lepką i spoistą, tudzież iaknayczyściey od wszel­
kich mieszanin z ziemią ordynaryiną i inncmi podo- 
bncmi częściami obccmi uwolnioną. Ażeby cegła 
była dobrą, potrzeba kopać glinę w  icsicni i wy­
stawić ią przez zimę na mrozy i deszcze dla logo, 
iżby wszelkie iey części spoiły sic i nabyły potrze­
bną iednakowośe. Po zimie, glina ta iuż zwilgoco- 
na i wygniła, iest daleko łatwicysza do przemocze­
nia z wodą i rozczynicnia, wyrzucaiąc iednak z najr- 
większem staraniem wszelkie kamienie dla nadania 
iey kształtu cegły która dopiero po dobrem 'wysu­
szeniu na powietrzu do pieca włożoną zostaie. Sko­
ro wypalona cegła zostanie wyiętą z pieca, wtedy 
dobrze iest polać ią natychmiast wodą dla tego że-

( 12 )



by wczasie murowania niewciągała w siebie wil­
goci pochodzącey z wapienney zaprawy.

Dobroć cegły poznaic się, gdy wziąwszy ią w  rę­
kę , nic iest ona nadto ciężką; gdy okrzesuiąc ią 
niewydaie za wiele odłupin ; gdy w  złamaniu ićy 
powierzchnia iest równą, gładką, bez gruczołów i 
nicmaiącą kamieni 5 gdy wytrzymuie odmiany po­
wietrza i mrozy bez zinięknienia; i nakoniec gdy 
po wypaleniu zostawszy natychmiast polana zimną 
wodą, niedostaie żadnych rysów i niepęka.

Podług postanowienia X. Namiestnika Królew­
skiego z dnia 5 o Lipca 1816 roku, po wanny cegły 
mieć 12 cali długości 6 cali szerokości i 5 cale gru­
bości. Rachuie ich się po 64 sztuk na ieden łokieć 
sześcienny; po 8 sztuk na iedne stopę sześcienną, 
albo po 1152 sztuk na iedną Szachlrutę czyli 18 sze­
ściennych łokci. Można iednak z powodu łamania 
się cegły w wielkich Fabrykach, albo z powodu 
trafiaiących sic często robót klinowych, dodać za­
wsze w  kosztorysach do obrachowaney ilości po 
5odo Co sztuk na 1000, więcey.

Następuiąca tablica okazuie ilość cegły, która 
w  kosztorysach do uskutecznienia rozmaitych robót 
w  budownictwie zdarzaiących sic, przyiętą być 

może.
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W y m i e n i e n i e  M i a r  i  R o b ó t .
1 losc 
sztuk 

c

Na i 1'okieć sześcienny muru . . . . 64
Na i stopo sześcienną dillo . . . '. 8
Na i Szachtrutę czyli 18 sześciennych ło-

kci, bez przydatku • ........................... 11 5s
Na i Szachtrutę czyli 18 sześciennych ło-

kci z przydatkiem ................................ 1210
Na i Szachtrutę czyli i8 sześciennych ło-

kci, klinowey r o b o t y ........................... 1240
Na 18 sześciennych łokci muru okrągłe-

go np. kolumn i t. p., gdzie wiele iest
łamania c e g ł y ..................................... 12tj6

Na i kwadratowy łokieć sklepienia pół-
kolistego, albo sklepienia płaskiego, pół-
cegły grubości maiącego, mierzonego ró-
wno (in piano) . , ........................... 25
mierzonego w  o k r ę g u ........................... *7

Na każdy pas (gurt) tegoż sklepienia do-
daic się na bieżący łokieć, mierzonego
in piano p o ................................ .....  . 25
mierzonego w  okręgu p o ...................... *7

Na i kwadratowy łokieć sklepienia krzy-
żowego ( krcutzgewólbc ) iednę cegłę
grubości maiącego, mierzonego in piano 39
mierzonego w  o k rę g u ........................... 26

Na i kwadratowy łokieć bruku czyli po- 1
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W y m i e n i e n i e  M i a r  i  R o b ó t .

llosc
sziuk
Cegły

sadzki z cegieł ułożonych kantem lub
s z to rc e m .................................................

Na i kwadratowy łokieć tegoż bruku z ce­
gieł ułożonych plaskiem . . < . .

Na i kwadr, łokieć muru, i cegło grubego 
Na i kwadr, łokieć muru, ' cegły grubego 
Na 18 kwadr, łokci ściany wiązanćy czyli 

pruskićy (Fachwerk) z przydatkiem 
Na i bieżącą stopę wznoszącego sic komi­

na maiącego 18 cali w  świetle, wol­
nego na cztery s tro n y ...........................
wolnego trzy s t r o n y ......................
wolnego na dwie strony . . . , .

Na i bieżącą stopę głównego gzymsu 12 
cali wysokiego, a i 4 cali wyskakuiące- 
go, z zamurowaniem tyłu . . . .

Nu 1 bieżące stopę Walmowego gzymsu 
(Walmgcsims) ,

Na 1 bieżącą stopo głębokości studni, raa- 
iącćy np. 5 stóp średnicy . . . .

6 stóp średnicy . . . .
Na 1 bieżącą stopę murowanego żłobu bie­

rze się naywybornicyszćy cegły .
Na Dymnik czyli kuchenną kapę i ogni­

sko średnicy w ielkości...........................

17

9
34
17

470

4o
32
20

25

12

i 4o
160

i 5
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Co do cegły do wielkich gzymsów, te można u- 
myślnic sobie w cegielniach kazać wygotować i wy­
palić stosownie do ich wielkości, natknąć im nawet 
kształt iaki gzymsy po wytrynkowaniu mieć po­
winni.

CEGLANE POSADZKI. W  skutek powyższego 
postanowienia posadzki robią się w  cegielniach po 
12 cali w  kwadrat, a 3 cale grube.

Posadzki powinny być wyrabiane z naywybor- 
nicyszey gliny dobrze zmięszanćy i po doskonaleni 
wysuszeniu, mocno wypalone. Liczy ich się w  ko­
sztorysach po 4 sztuk na i kwadratowy łokieć, al­
bo po i 44 sztuk na i  kwadratrutę czyli 3G łokci 
kwadratowych, nierachuiąc w  to kilka sztuk wię­
cej które dodać wypada dla zastąpienia złamanych.

( 16 )
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R O Z D Z I A Ł  III.

O Dachówkach*

Dwoiakiego gatunku używane bywaią w  budo­
wnictwie dachówki, to iest płaskie i wygięte, czy­
li karpiówki i holenrlerki.

K ARPIÓ W KI. Podług tegoż samego postanowie­
nia, powinny hyc palone we wszystkich cegielniach 
tak, ażeby miały zawsze po i 5 cali długości, 7I 
cali szerokości a -f cala grubości. Służą one do po­
krywania dachów iakieykolwiek bądź budowli, cza­
sem poiedynczo, a czasem tez dubeltowo.

Do poiedynczcgo przykrycia dachu powinny łaty 
być przybiiane na krokwiach w  odległości 7 do 7^ 
cali iedna od drugićy, a dopiero zawieszaiąc kar­
piówki ściśle wedle siebie, pokładaią się pod złą­
czeniem onych małe deszczułki czyli szpatułki z so- 
snowego drzewa 5 cale szerokie i | cala grube.

Do dubeltowego zaś pokrycia, łaty przybiiaią się 
w  odległości 5 do 5|  ca li, a dachówki zawieszane 
hywaią lak izby wierzchne przykrywały spodnie o 
G lub 7 cali. Górny rząd wzdłuż głowy podrzuca 
się zawsze wapnem pomięszanćm z sierścią. Nako- 
nicc w  koronowym dachu (kronendach) powinny ła­
ty być oddalone o 10 do 11 cali od siebie, a da­
chówki podrzucaią się także wapnem pomięszanćm 
z sierścią.
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W  kosztorysach można rachować na i kwadrato­
w y łokieć poiedynczego pokrycia 12 sztuk karpiów- 
ki; a na 1 kwadratowy łokieć dubeltowego pokrycia 
20 sztuk. Do koronowego zaś dachu liczy się 18 
sztuk karpiówki. Lecz naylepszy sposób wyracho- 
nia potrzebnćy ilości dachówki do pokrycia budyn­
ku np. 5o łokci długiego, a maiącego krokwie i 5 
łokci długie, icst następuiący:

1. Na p o j e d y n c z e  p r z y k r y c i u .

Długość krokwi iest 15 łokci, czyli . 36o cali

Podzieliwszy ią przez 7I cali, iako od­
ległość łat, b ę d zie ......................  48 rzędów

do których dodaymy spodni i wierz­
chni rząd, c z y l i .......................... 2 . . . .

będzie . . 5o rzędów. 
A  że na 1 łokieć frontu wychodzi 4 

dachówek przeto na 3o łokci te­
goż wyidzie do każdego rzędu po
5o X 4 czyli .............................  120 dachów:

Co uczyni po rozmnożeniu . . (iooo dachów: 
na icdnę.stronę dachu,albo 12000 naohiedwie strony.

2. Na d u b e lto w e  pr zy k r y c ie .

Długość krokwi iest 15 łokci, czyli . 56o cali.

Podzieliwszy ią przez 5|  cali, iako od­
ległość łat, b ęd zie......................  66 rzędów .

do których dodaymy wicrzchny i spo­
dni, to iest 2



A. ze na i łokieć wychodzi 4 dachó­
wek , przeto do 5o łokci frontu 
wyidzie na każdy rząd po 3o X 4
c z y l i ................................... i . .  120 dachów:

Co uczyni po rozmnożeniu . . 81G0 dachów: 
na iednę stronę dachu, albo i G,02 0 sztuk na obie- 
dwie strony.

3. Na k o r o n o w y  d a c h .

Długość krokwi iest i 5 łokci, albo 3Go cali. 

Podzieliwszy ią przez 11 cali, będzie 33 rzędów
które trzeba podwoić dla lego że na 

każdey łacie kładą się dwa rzędy
dachówki, w i ę c .......................... G6 rzędów.

A że na i  łokieć frontu wychodzi 4 
dachówek przeto na 5o łokci wyi­
dzie do iednego rzędu po 5o X 4
czyli ............................................. 120 dachów:

Co rozmnożywszy, uczyni . . 7920 dachów: 
na iednę stronę, albo i 5,84o sztuk na obie strony 
dachu.

Do przykrycia poddasznego okna czyli Lukarny, 
wygiętey u wierzchu, rachuie się 5o do 100 sztuk 
karpiówki, stosownie do wielkości Lukarny.

H O LLEN D E R K I, które niemniey powszechnie 
używane bywaią, powinny mieć 17 cali długości, 
9 cali szerokości, a 2| cala grubości; cztery tako­
wych sztuk przykrywaią 1 kwadratowy łokieć, al­
bo i 5o do i 5o iednę kwadratrulę zawieraiącą 36
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łokci kwadratowych. Łaty u dudni pokrywaiąccgo 
się hollenderką przybite być muszą w  odległości 
i o f  do 11 cali iedna od drugiey; a dachówki pod- 
rzucaią się na wicrzcliu sicrściowćm wapnem.

W  kosztorysach można liczyć po G sztuk hollen- 
derki na i kwadratowy łokieć pokrycia poiedyncze- 
go, a po 12 sztuk do pokrycia dubeltowego; lecz to 
ostatnie uskutecznia sic bardzo rzadko z powodu 
znacznego powiększenia ciężaru który potrzcbuie 
mocnicyszego, a przeto i kosztownicyszego wiązania 
dachu.

G ĄSIO RY, rachuią się na każdą bieżącą stopę 
szczytu lub krawędzi dachu po iedney sztuce. Dru­
gi gąsior przybiła się zawsze do szczytu na którym 
sztuka przytwierdzoną być może.

O ZW ÓZCE. Doświadczenie przekonało, że ie­
dna parokonna fura nie uwiezie więcćy iak 4oo 
sztuk karpiówki albo 200 sztuk hollenderki. Cegły 
zaś, można liczyć na takąż furę poa5o do 5oo sztuk, 
a posadzki ccglaney po 110 do i 5o sztuk.
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R O Z D Z I A Ł  IV.

( 21 )

O TV a p n i e i V ia  s ku.

W APNO. Wapno icst icdynym środkiem łącze­
nia i wiązania kamieni i cegieł przy budowaniu.. 
Wypalaią go z kamieni znayduiącyck się w ziemi 
w  twardychwarsztwach i wielkich pokładach, któ­
re łupane hyc muszą, albo tez na powierzchni zie­
mi kupami luh poiedynczo rozrzucone; z margin 
czyli biało szarawey ziemi znayduiącey sic w wzgó- 
rzystych micyscach łub nizinach; alho tcź zc sko­
rup wodnych czyli muszlów.

Naylcpsze wapno które tu mamy, icst krakowskie, 
i bywa sprowadzane wisła naywięcey iuż palone i 
w  prochu beczkami rozmaitćy wielkości, a szcze­
gólnie solówkami które powinnyby zawierać ay so­
bie po 5 ćwierci wapna; lecz niemożna ic racho­
wać iak tylko po 4 ćwierci, albo po i korcu.

O dobroci wapna przekonać sic można, gdy wzią­
wszy kawałek świeżo wypalonego wapna w  klesz­
cze i włożywszy go w w odę, takowy rozgrzawszy 
się mocno w  proch rozsypie, będzie to znakiem do­
statecznego wypalenia go. Proch zaś takowy wsy­
pany do wody w  klórey iest sól rozpuszczona, gdy 
się bez żadnego szumu rozpuści tak iż niepozosla- 
ną bryłki, gruczołki i ziarna, można być pewnym 
ze wapno iest czyste i użyteczne.



lin wczeániéy po wypaleniu gasi się wapno, tém 
więcćy ma spoyności i mocy wiążącćy. Wapno wy­
palone chociażby było naystarownićy w beczkach 
zapakowane, naciągnie zawsze wilgoci z powietrza, 
gasi sic przeto po części, rozpada i psuie się bar­
dzo. Zyczyćby należało, ażeby zamiast wapna nie­
gaszonego, sprowadzano nam raczćy wodą dobry ma- 
teryał wapienny któryby na micyscu wypalonym 
być mógł.

Woda deszczowa, a po nićy rzeczna iest najlep­
szą do gaszenia wapna; w  braku zaś tychże i stu­
dzienna byle czjrsta i bez obcych części użytą być 
może; takićy iednak brać niepotrzeba, która w  na­
czyniach białawą formuje skorupę czyli osad na spo­
dzie i po bokach.

Wczasie gaszenia wapna, osobliwie uważać po­
trzeba ażeby nie lać za mało wody, gdyż wapno 
nierozpuści się ze wszystkićm, ani też za wiele, bo 
iak. wjTazcm mularskim oznaczała, wapno zalewa 
się i psuie. Zależy oraz wiele na rozrobieniu wapna 
aby się należycie rozpuściło; przeto do gaszenia po­
trzeba dobierać mularzy maiących doświadczenie.

Przez gaszenie pomnaża się wapno nic tylko co 
do swćy obięlośei ale i co do ciężaru. Doświadcze­
nie bowiem nauczyło:
W Ze dobrego gatunku kamień wapienny po wy­

paleniu prawie o połowę swego pierwotnego u- 
traca ciężaru;
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2. Żc po gaszeniu, niclylko powiększa się massa 
ale i waga o 3| razy.

3. Ze ciężkość gaszonego wapna wynosi więcey o
od kamienia niepalonego. v

PIASEK. Każde wapno które ma być potrzebo- 
wane do murowania powinno być mieszane z pia­
skiem dla sprawienia zaprawy. Piasek zaś naylep- 
szy do wapna czy lo rzeczny czy z ziemi wydoby­
ty, iest ten którego ziarna nic są drobno okrągłe, 
ale nierówne i oslrokolczastc; skoro bowiem wzię­
ty w  rękę i między palcami ściśniony nic iest miał­
ki lecz ostro się czuć daie, iż się każde prawie ziar­
no czuie, iest dobrym; ieżeli zaś okrągły i rzucony 
ręką wicie wydaie kurzu i innych nieczystości te­
dy przydatnym nie iest.

Pospolicie należy tu zachować w  doborze piasku 
do wapna różnicę: do murowania wewnątrz bierze 
się gruboziarnistego, do tynkowania zaś zewnętrz­
nego drobnicyszy piasek. Co zaś do ilości, ta roz  ̂
maila być może. Doświadczenie sprawdziło żc do­
bre gatunki wapna kamiennego dwa do trzech 
razy tyle co same w'ynoszą piasku potrzebuią ; to 
iest żc do iedney szcścicnney stopy wapna 2 lub 3 
takież stopy piasku przymięszanc być mogą.

ZAPR AW A. W  budownictwie bierze się pospo­
licie 2 stopy sześcienne piasku na i stopo wrapna. 
Kilkokrotne dośw iadczenia przekonali oraz żc i szc-* 
ścienna stopa wapna kamiennego z 3 szcściennemi
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stopami piasku zmieszana tylko 5 sześcienne stopy 
zaprawy wapicnney (lo murowania wydaie.

W  kosztorysach racliuic się zawsze wapno niega­
szone i w  prochu, na powyżóy opisane byczki, iak 
następująca tablica okazuie:

{ 24 )

W y m i e n i e n i e  M a t e r y a e ó w  i  R o b ó t .
Ilość

beczek

Do 1000 sztuk cegły, 2 korce lub . . > . 
albo iak inni raęhuią: do 1 Szachtruty 

czyli do 18 sześciennych łokci muru . 
A na każdą beczkę wapna, po 2 fur pa­

rokonnych , zawieraiących każda 8 do 
g stóp sześciennych piasku.

Do 1 Szachtruty czyli 18 łokci sześcien­
nych klinowey roboty, iako np. skle­
pienia i t. p..............................................

Do 1 kwadratruty czyli 56 łokci kwadra­
towych posadzki murowaney cegłą wy­
sokim kanlcin, obrzuconey i oblanćy
w ap n em ........................ . . ...................

Do usypania leżyska piaskiem na 3 cale wy­
soko potrzeba do 56 łokci 5 \ fury pia­
sku.

Do 1 kwadratruty czyli 36 łokci posadz­
ki płasko ułożoney................................

Do 56 kwadratowych łokci flisowey po­
sadzki .......................................................

2l
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W y m i e n i e n i e  M a t e r y a ł ó w  i R o b ó t .
Ilość

beczek

Do podrzucenia wapnem 1000 sztuk da-
chówki hollenderskiey, lub karpiówki 1i:

Do 5o sztuk G ąsiorów ............................. *23
Do wewnętrznego i zewnętrznego trynko- 

wania na 4- cala grubo, bez wielu de­
koracji lub upiększeń, do 2 5o kwadra­
towych łokci rachuic s i ę ...................... 2

Do pobielania dwa razy ściany iakiey- 
kolwiek, na 5oo kwadratowych łokci 
potrzeba................................................... 1

Do podrzucenia i 5oo kwadratowych łok­
ci sufitu potrzeba................................... 3o

ZA PR A W A  nazwana CEMENT. Oprócz pospo- 
litćy zaprawy wapicnnćy do murowania nawolnćm 
powietrzu iaką opisaliśmy wyżey, iest icszczc dru­
ga którą zowią Cementem, złożona z wapna i in­
nych materyi zamiast piasku, a służąca do budo­
wnictwa wodnego. Nicmożcmy tu dać opisania do­
świadczeń iakie przedsiębrane były celem wynale­
zienia dobrey zaprawy do murowania w  wodzie, 
gdyż musielibyśmy zapełnić całą książkę i opuścić 
zupełnie zamiar nasz w  przeznaczeniu dziełka niniey- 
szego; lecz przestaniemy na wspomnieniu tylko o 
zaprawie P. Loriula która prędko spaia czyli wiąże, 
i potem nadzwyczaynie w  wodzie tężeie.
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Kompozycya tćy zaprawy iest następuiąca: bie- 
rze się upodobana ilość przesianey mąki ceglaney, 
dwa razy taką miarę miałkiego rzecznego lub in­
nego przesianego piasku i w  dostatccznćy ilości da­
wno gaszonego wapna, do zaprawy obydwóch rze­
czy z wodą w  dole w  zwyczayney gęstości która 
powinna zachować przyzwoitą wilgoć, ażeby maią- 
ce się dodać wapno niegaszone, dostatecznie nasycić 
mogła. Wapno niegaszone powinno być świeże, za­
raz po wypaleniu miałko utłuczone i w  tćy sainćy 
proporcyi co i mąka ceglana przymięszane. Jeżeli­
by zaś niebyło świeże, to trzeba doyść przez próby 
o ile więcćy przymięszać go trzeba.

Proch z węgli tartych, który P. Loriot iako przy­
datek \v pewnym wynalezionym stosunku do przy- 
mięszania zaleca, może być opuszczonym. Wszyst­
ko zależy tu na dobrze dobranćy proporcyi niega­
szonego wapna do całey mieszaniny: wziąwszy go 
bowiem więcćy niżeli wilgoć zawarta w  gaszonem 
wapnie nasycić go może, to połączenie zupełne mie­
szaniny nieprzyidzie do skutku, a zaprawa będzie 
się w  gruczołki zbiiać: wziąwszy go za mało, to 
utworzy się tylko zwyczayna słaba zaprawa w któ- 
rćy zbyteczna ilość wilgoci, nicmogąc być przez 
inne ciało połkniętą, musi się z wolna oddzielać, 
a przez to powstaią rysy.

Dwa sposoby podaic P. Loriot do przygotowania 
swoiey zaprawy wapiennćy na użytek.
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1. Utrzymywać w pogotowiu wapno gaszone z przy- 
mieszaną mąką ceglaną piaskiem i prochem wę­
glowym w  rzadszym nieco stanie niż się zwy­
kle wapno do murowania zaprawia, a przed sa­
mem użyciem na potrzebę według proporcyi 
wsypać należytą część świeżego niegaszonego wa­
pna, mieszaiąc i prz.erabiaiąc iak naypilniey, i 
w  tym samym momencie używać tey przygoto- 
waney zaprawy do roboty.

2, Mieć w  pogotowiu odmierzone poreye suchey 
mąki ccglaney, miałkiego wapna niegaszonego i 
prochu węglowego, albo w  workach albo w in- 
nem schowaniu dobrze z sobą zmieszane, a przy­
niósłszy wapno gaszone na mieysce roboty, mo­
żna uskuteczniać mieszaninę tych mokrych i su­
chych, materyi, którą każdy mularz kielnią zro­
bić potraii*.

K IT . Prócz powyżćy opisanych zapraw do mu­
rowania tak na wolnem powietrzu iako i w  wodzie 
znayduic się ieszcze hit służący do łączenia rozmai­
tych ciał twardych, iako np. kamieni, metalów, 
drzewa, i t. d.

K it należy w ścisłem rozumieniu do Cementów, 
różni się jednak od tychże w  tein, że nietwardnieie 
tak prędko, dostaic przydatek olciu, pokostu (Fir- 
ibss) albo smoły, i że z powodu kosztowności by­
wa tylko w  malcy ilości używanym do zatykania
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szpar i złączenia mocno innych pękniętych lub stłu­
czonych przedmiotów.

Do dobroci kitu należy osobliwie, ażeby tenże 
niewsiąkał w  ciała które powinien wiązać, ani też 
nierozpuścił się z wilgoci; tudzież żeby połączył się 
iak nayściśley z kamieniami z któremi spoiony iest, 
tak dalece: iżby niemógł od nich być oderwanym, 
iak tylko przez iaką siłę zewnętrzną.

1Sas[cpuiace Juty są uznane za bardzo wiążące:

ł) . Do zakilowania fug czyli szpar w  murze nie- 
przenikłym od wody, bierze się:
5|  funtów wapna gaszonego przez powietrze 

ditto bardzo cienko przesianey mączki ce­
glany,

f  ditto Szkła utłuczonego na proch,
2 ditto ordynaryinego olciu lnianego.

Albo też, bierze się:
5 funtów wapna.
2i  ditto mączki ceglaney,

\  ditto Zędry,
\  ditto Szkła utłuczonego w  proch,

2 ditto Oleiu lnianego.

Przy zaprawianiu atoli tych materyałów, nastę- 
puiące wypada zachować ostrożności:

Wapno i mączka ceglana, muszą być nayprzód 
zupełnie sucho tłuczone i przesiane, wlewaiąc tyl­
ko tyle gotowanego oleiu, ażeby massa przy rozbi-
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jauiu i tłuczeniu niekurzyła się. W  tern, włoży­
wszy to wszystko w moździerz dodaiąc -f części olc- 
iu , miesza się zupełnie massa takowa na ciasto i 
dolewa pozostałą \  część tegoż oleiu. Uczyniwszy to 
wszystko z wielką dokładnością, wyskrobuie się 
massa z moździerza i kładzie na kamienny blat dla 
Licia onćy przez cały dzień kutem, żelazem, lub tłu­
kiem przynaymniey 20 funtów ciężkiem, uważaiąc 
iednak żeby rozszerzaiąca się przez bicie massa, by­
ła ustawicznie składaną do kupy, i następnie daley 
bitą aż do zupcłnćy gotowości-

Tym sposobem może ieden człowiek wygotować 
codziennie 10 funtów kitu wydaiąc dobrę massę. 
Nienalcży go bowiem więcey robić, iak tylko tyle 
ile w  2 lub 5 dniach wypotrzebować się może. 
Jeżeliby zaś tenże znaydował się w  znacznieyszey 
ilości, tedy wypadaj obwinąć go wilgotnym papie­
rem albo płótnem i zachować w  świeżem micyscu, 
ażeby niedostał zeschłey skóry.

2). 9 części cicnkiey gliny białćy.
6 ditto przesianego popiołu. \
3 ditto cienkiego piasku.
9 ditto Smoły albo pokostu lnianego, i ty­

le wody ile potrzeba, zmięszanych razem, przero­
bionych , wybitych i wylłuczonych, daią do wo­
dnego budownictwa bardzo dobry k i t , który zro­
biony płynnym czyli rzadkim, może służyć i za do­
brą powłokę.
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3. Dla spaiania fug do miedzi lub do ciosowego 
kamienia bierze się

7 części Minii 
3 dilto Silbergleyly,
3 ditto Glinki (bolus) 
i  ditto Szkła tłuczonego, 

i 2 ditto Pokostu. A zamiast minii można, 
także wziaśe połowę tyle blcyweissu. Kamieniarze 
zaś biorą bardzo często, tylko bolus z tłuczonem 
szkłem, które mieszaią z pokostem i białym tra-. 
nem. Szpary kamieni powlekaią się dwa razy cie­
płym pokostem, i wpuszcza się ten k i t , przecią­
gnąwszy potem dwa razy dobrą farbą olcyną.

4) . Na dobry ogniowy czyli ciepły kit, bierze się:
24 łutów kalafonii albo smoły.

3 ditto Żółtego wosku.
2 ditto Terpentyny, 
i  ditto lanego mastixu.
I ditto Siarki i garść pełnę ceglaney macz-. 

ki- Wszystko, to rozpuszcza się na ogniu av garnku; 
potem rozgrzewa szparę za pomocą żarzących wę­
gli lub gorącego żelaza i wlewa takowę massę.

5) . Na żelazny kit, bierze się smoły i kalafonii, 
a wsypuie nad ogniem ceglaney mączki, dro- 
bnorzniętego ołowiu i żelaznych opiłków, mięsza- 
iac dobrze szpatułką. Zagrzane żelazo kituie się tą 
massą.
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6) . Mąka, opiłki żelazne, i białko od iay, wy- 
daią bardzo dobi’y kit do pieców, lecz potrzeba wprzó ­
dy pilnie z szparów wyskrobać starą glinę. Podo­
bnież i glina wymoczona z trochą wody i krwi, a 
przymięszana z niegaszonem wapnem, wydare bar­
dzo dobry i tani kit do pieców pokoiowych.

7) . Do kitowania drzewa, bierze się kawałek 
niegaszonego wapna, wlewa nieco wody, ażeby wa­
pno burzyło się i rozpadło; potem wsypuie takowe­
go wapna 12 łutów w  iakiekolwick naczynie, i 0- 
sobno 6 łutów w  inne podobne do którego przysy­
pane bywaią 4 łuty żytney mąki, i wlawszy w  to 
icszcze 4 łuty lnianego oleiu, miesza się wszystko 
dodaiąc powoli pierwsze 6 łutów mączki wapien- 
ney. Po dobrem zaś wygniecieniu i wybiciu tey 
massy zrobi się wyborny kit do drzewa.

8) . Do Szklarskiego kitu, bierze się pospolicie 
bleyweissu i kredy w  równey ilości , i tyleż poko­
stu z lnianego oleiu, które zmięszaią i wygnietą się 
razem na ciasto do użycia. Jeżeli kit ten wyschnie 
prędko, a nierozpuści się w  gorącości, to będzie zna­
kiem że iest dobry: w  przeciwnym zaś razie, wy­
padnie mu dodać więcey blcyxveissu i pokostu.
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R O Z D Z I A Ł  V.

O Glinie.

GLINA dobra, poznaie się przez to, gdy iest lcp~ 
ką i spoistą, a może być rozróżniona od ziemi garn- 
carskiey (Thon) kiedy z dostateczną ilością wody 
zmieszana, rozpuszcza się zupełnie; co niema miey- 
sca w tey  ostatniey. Im więc czyścicyszą i wolniey- 
szą od wszelkiey mieszaniny z ziemią i innemi po- 
-dobnemi częściami iest glina, tein też zdatnicyszą 
iest do robienia Cegły i do budowania.

Jedna stopa sześcienna gliny waży go do 100 fun­
tów: używa się iey pospolicie do robienia cegieł, 
w  którym razie doświadczenie okazało że tao stóp 
sześciennych dobrey gliny wydaią 1000 sztuk cegły; 
tudzież i w  mieysce wapna do murowania funda­
mentów w  niektórych niebardzo znacznych budyn­
kach , szczególnie zaś wieyskich, do komiuowych 
rur, do piekarni, pieców i t. p.; i nakonicc do na­
rzucania ścian, lub do polepy pod strychy w  sto­
dołach, w  izbach, w sieniach i t. d.

GLINIANA ZAPRAW A. W  używaniu gliny za­
miast wapna do murowania fundamentów albo ścian 
ogniowych (Brandmaucrn) i rur lub kominów, bie­
rze się pospolicie na z Szachtrutę czyli 18 łokci 
sześciennych, zaprawy złożoney z f  części gliny a 
I części piasku, czyli z stóp sześciennych gliny



i 16 stóp sześcifcnnych piasku; albo nakoniec z 4 
ośmstopowych fur gliny a 2 takichże fur piasku.

Do narzucania sztakowanych ścian potrzeba na 
1 kwadratrutę czyli na 56 kwadratowych łokci, 6 
do 7 powyższych fur gliny z  ̂ częścią słomy któ­
ra zawsze dla większey trwałości przymięszaną. 
bywa.

P O L E P Y  czyli JASTRYCII. Do iedney kwa- 
dratruty czyli do 36 kwadratowych łokci polepy 3 
cale grubey potrzeba 4 fu r , a do 4 cali grubey, 
6 fur gliny»

( 33 )
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R O Z D Z I A Ł  VI.

O Trzcinie i Stornie.

( 34 )

TRZCIN Y. Używa się zawsze do sufitów; lecz 
uważać iednak wypada, żeby la była zdrową, su­
chą i dobrze wyczyszczoną!

Trudno iest dokładnie wyn aleźć przez obracho- 
wanie, ilości trzciny, z powodu tak nierówności o- 
nćy sarney, iako i wiązków układanych.przez prze­
dawni ących.

Trzcina prZybiia się pospolicie poiedynczemi tycz­
kami o i cal odległości od iednego środka do dru­
giego; a długość każdey może Ryć przyięta na 6 stóp 
czyli 3 łokcie, wypada więc po 288 tyczek na ie- 
dnę kwadratrutę czyli 36 kwadratowych łokci. Ko­
pa iedna ma w sobie dwie wielkie wiązki z 8 ca­
li średnicy; każda wiązka zawiera znowu i 5 rnniey- 
szych wiązek, a iedna z tychże składa się z 3o ty­
czek trzciny; z czego wynika że 1 kopa zawiera 
w  sobie 900 tyczek. Kiedy więc do 36 kwadrato­
wych łokci, potrzeba 288 tyczek, zatem wypadnie 
iż do 3 kwadratrutów czyli 108 kwadratowych 
łokci będzie potrzeba 1 i  kopy dobrey, albo r l ko­
py poślednieyszey trzciny. W  kosztorysach zaś ra- 
chuic się pospolicie po 18 kóp trzciny do i 5oo kwa­
dratowych łokci sufitu lub trzcinowaney ściany.



SŁOMA. Używaną bywa w  budownictwie tylko 
do glinianey zaprawy. Stopa sześcienna słomy wa­
zy 71 do 8 funtów, a rachuie się pospolicie 4 stóp 
sześciennych w iedney wiązce. Przyięliśmy w  obra- 
chowaniu gliny, ze do |  części takowey wypada 
przymięszać % cześć słomy; a zatem do 96 stóp al­
bo 12 łokci sześciennych roboty glinianey, potrzeba 
72 stóp czyli 9 łokci sześciennych gliny i 24 stóp 
czyli 3 łokci sześciennych słomy; albo przyiąwszy 
wiązkę po 4 sześciennych stóp, potrzeba będzie 6 
wiązek słomy.

W  Kosztorysach zaś, dla większćy łatwości, ra­
chuie się na iednę furę 8 slopowę gliny, •§ wiązki 
słomy; a iezeliby fura zaymowała 12 stóp sześcien­
nych , natenczas rachowałoby się do iedney podo- 
bnćy fury, iednę wiązkę słomy.

( 55 )



O G i p s i c.

( 56 )

R O Z D Z I A Ł  VII.

GIPS. Sprowadza się tu, podobnie iak wapno, z 
Krakowskiego, lecz w  kamieniach które dopiero na 
mieyscu budowli palone, i na miałki proszek czyli 
mączkę tłuczone bywaią.

Im czyścieyszy iest kamień gipsowy, tem cieńszy 
też będzie z niego gips, i tem mocnieysza będzie 
przez zmięszanie go z wodą skamieniałość.

Palenie gipsu w  małey ilości, a szczególnie do 
użytku w  sztukateryi, uskutecznia się w  kotłach; 
lecz w  Avielkiey ilości, palony on bywa w piecach 
podobnych zupełnie do piekarni lub do pieców wa­
piennych. W  pierwszym przypadku tłucze się ka­
mień gipsowy na proch i kładzie sucho w  żelazne 

, albo w  miedziane kotły nad ogniem; skoro proch 
takowy w  kotle zostanie gorącym i iak woda wrzą­
ca wznosić się będzie, a potem opadnie i podobień­
stwo do rostartey ziemi dostanie, to będzie zna­
kiem że gips wypalił się i że można go iuż po osty­
gnięciu przez duże i małe sita przesiewać.

Tłuczenie zaś palonych kamieni w drugim przy­
padku uskutecznia się szlagami albo tłukami i wy­
maga nielckkiey pracy; przez co też często zdarza 
się że robotnicy przepalają nadto kamienie dla zro­
bienia sobie ulgi w tłuczeniu.



Dobroć gipsu miałkiego poznaie się, gdy ścisną-: 
wszy i starłszy go w  ręku, niedaie się w nim po­
strzegać zadney wilgoci.

Do zaprawiania gipsu potrzeba brać czysley ikla- 
rowney wody rzeczpey lub dzdzysley, i mięszać do­
brze całą massę, która niepowinna w większey ilo­
ści być przygotowaną iak tylko w takiey iaka się 
istotnie wyrobić zamyśla.

Wielokrotnie czynione bardzo ścisłe doświadczę- 
nia przekonały zc i cetnar gipsowego kamienia wy- 
daie przeszło io  garcy dobrey m ączki; a zatem 5 
cetnary kamienia wydadzą i korzec czyli i beczkę 
gipsu.

Gips u/.ywa się nąy\vięcey do sufitów i do innych 
wszelkiego rodzaiu robót trzcinowych, do facyal, 
do gzymsów i do wszystkich dekoracyi architekto­
nicznych, tudzież do zalewania podłogi w  chęci na­
śladowania flisów, i do przysądzaniu rzeźby, a na­
wet i do marmurowanych robót.

W  Kosztorysach rachuie się gips następującym 
sposobem;

( 37 )

W y m i e n i e n i e  r o b o t  i p r z e d m i o t ó w .

Ilość
k o r c y

lu b
b e c z e k  

gip su

Do i  kwadratruty czyli 36 kwadratowych
łokci uLrzcinowaney ściany pruskiey
wraz z belkami, iako przydatek do wa-
pienney za p ra w y .................................... 7
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W y m i e n i e n i e  r o b ó t  i  p r z e d m i o t ó w .

Ilość
liorcy

lu b
boczek
gip su

Do 56 kwadr: łokci trzcinowancgo szalo­
wania,

i .  Gdy zaprawa mały przydatek dostaie, 
i gdy sufity niemaia gzym sów ............. I

%

2. Z większym przydatkiem gipsu, i gdy 
sufity niemaia gzy m só w ....................... 1

3. Gdy sufity dostaią mała, obłączystość 
(Youture) .................................................

4 .  Gdy sufity dostaią wielką, obłączystość 
i £rzvm sv................ . ............................ 2

Do trynkowania facyaty, dodaic się do 5  

beczek w apna.......................................... i

albo dla ieszcze lepszey trwałości do i  

beczki w a p n a .......................................... i

Do innych dekoracyi i kosztownych robót, 
iakie są np. konsole, rozety, figury, 
modyliony, zęby, tryglify, kapitele i t. d. 
te rachuią się na stopy sześcienne, a do 
każdych takowych stóp liczy się po 2

Do 2 0 0  bieżących stóp ntrzcinowanych 
halek, słupów, ryglów i t. d., dodatku 
do zaprawy wopienney......................... 1

2

Do spoienia 2 5 sześciennych stóp kamie-
nia ciosowego do k u p y .........................

1  i



Do zalewania posadzki gipsowey zamiast Flisów, 
podaie Angermann w  swćy praktyczney Architek­
turze , iż iednym Berlińskim korcem, czyli około 
i 3 l garcami Warszawskiemi gipsu, można zalać 
przestrzeń

z 12 stóp kwadratowych. . . . 2§ cali gruho.
z 3o stóp ditto ................. i ditto ditto
z 29 stóp ditto ................. i i  ditto ditto
z i 4| stóp ditto ................. 1 ditto ditto

a przytćm którey ieden człowiek w  iednćy godzi­
nie czasu 8 kwadratowych stóp wygotować może.

Oprócz tego, iest icszcze doświadczony sposób ro­
bienia posadzki gipsowey daleko tańszy, iak nastc- 
puie:

Do 16 lub 20 kwadratowych łokci bierze się
2 beczki gipsu.

tudzież . . .  i 2 beczki wapna.
i . i . . 4 dobrych Tur piasku, to 

Avszystko zmięszane i zgotowane na massę zwyczay- 
ną iak dobra zaprawa do murowania, zalewa się 
w  przeznaczone mieysce posadzki i zrówna przez tar­
cic podobne iak w trynkowaniu muru. Można ta- 
kowę posadzkę malować w  kształcie ułożonych fli­
sów, zmięszawszy dobrze wytart;j, farbę z karukiem 
dla tego ażeby była trwalszy.

Sztuczne marmurowanie zarzuca się pospolicie n,t 
4 cala grubo; łatwo zatem iest porachować ilość 
])Otrzebnego na ten koniec gipsu, który po zręczneui

( 39 )



przymuszaniu z iakąkolwiek dobrą farbą, szlifo­
wanym i polerowanym bywa. Uważać iednak nale­
ży że gips palony z alabastru nazwany przez W ło­
chów (Stucco) icst naylepszym. Utłukłszy bowiem, 
bardzo miałko Alabaster, i zmieszawszy takowy z 
wodą w  klórey rozpuszczonym został w  pewney i- 
lości klćy stolarski, zrobi się massa nabywaiąca po 
kilku dniach narzucenia na ścianę, taką twardość, 
iż bardzo łatwo się pumexem (Bimstein), cynowym 
popiołem, i t. p. polerować daie*

( 4o )
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R O Z D Z I A Ł  VIII.

O Drucie.

DRUTU w  budownictwie używa się naywięcey 
do trzcinowania sufitów i ścian. Szalowane sufity 
i ściany trzcinuią się zwykle w  poprzek albo w  u- 
kos po nad deskami, a drut wyciąga się o 5 lub 6, 
lecz naylepićy o 4 cali odległości od siebie przybi- 
iaiąc go co 4 cali sufitowemi gwoździkami.

Drut przedaie się pospolicie na kola ważące g. 
do 10 funtów; a dla rozmaitego użytku różni się 
takowy pod względem swey grubości na wiele ga­
tunków które począwszy od Nro i. postępuią w  gru­
bości i długości swćy aż do Nru 26 podług naitę- 
puiącey tablicy.

Numer
g a t u n ­

k u

G r u b o ś ć  d r u t u

Ś C I A C H  J E D N E G O

I V  S E T N Y C H  C'/,F¿- 
C A L A  R E Ń S K I E G O .

IloŚÓ Stop 
z n a y d u ią cy c łj  

się w  kole  
dru tu

Nro stóp.
1 2 6 setnych części reńskiego cala
2 2 5 ditto ditto ditto
3 2 3 ditto ditto ditto

4 2 1 ditto ditto ditto

5 2 0 ditto ditto ditto

6 * 7 ditto ditto di tto

7 1 5 ditto ditto ditto

i
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Nu me 
g;i tun 

ku
r Grubość drutu

ŚCIACH JEDNEGO
W SETNTCH CZĘ 
CALA REŃSKIEGO.

Ilość stop 
znayduięcych 
się w kole 

drutu

Nro
8 i 4i setnych części reńskiego cal;

slup.
...........

9 i 4 ditto ditto ditto i 44
lO i 3| ditto ditto ditto i 55
i i i 3 ditto ditto ditto 194
12 12I =  1 cala ditto ditto 222
i 3 12 ditto ditto ditto 270

i 4

Odtąd zaczynaią podwóyne ko­
la i długość rozumie się w  ie- 
dney połowie takowych, 
z 1 setnych części reńskiego cala i 35

i 5 10 ditto ditto ditto i 83
16 9* ditto di Lto ditto 220
17 9 ditto ditto ditto 247
18 8| ditto ditto ditto 3 i 8
*9 8 ditto di tto ditto 4oo
20 ditto ditto ditto 484
21 7 == - i s  cala ditto ditto 568
22 6 ditto di tto ditto 64o
20 5 ditto ditto ditto 900
24 4 ditto ditto ditto i i 95
25 31 ditto ditto ditto • • • . •
26 3 ditto ditto ditto



Mówiliśmy iuż że koła wszystkie waza po 10 
łuntów, lecz sprzedawaiący zwykli nazywać od Nru 
i 4 do Nru 24. koło z 5 funtów potkałem, a z 10 
funtów dubeltowem kołem dla tego ze w ostatnich, 
koło związane iest na dwie części. W  budownic­
twie zaś nazywamy 5 funtowe całemi kołami zwa- 
żaiąc szczególnie na długość onych.

Do trzcinowych robót i do sufitów używane zwy­
kle bywaią N10 a 3 nazwany (Dreyband) i Nro 2 4 
(Yierband).

Porachowanie ilości potrzebnego w budownictwie 
drutu, uskutecznia się nąstępuiącym sposobem:

Gdy w  utrzcinowaniu sufitu drut zwykle w  po­
przek desek rozciąganym bywa w  rzędy o 6, 5 al­
bo 4 cali od siebie odległe, zatem potrzeba będzie 
do 6 bieżących łokci np.,

przy 6 calowey odległości . . .  24. 
przy 5 calowey odległości . . . 29. 
a przy 4 calowey odległości . . . 36. lakowych 

rzędów w  poprzek, a 1 rząd wzdłuż. Każdy rząd 
ma 6 łokci długości; zatem wypadnie do 56 kwa­
dratowych łokci sufitu: 
przy 6 calowey odległości rzędów,

2 5 X 6 =  i 5o łokci drutu, 
przy 5 calowey odległości rzędów,

3o x  6 =  180 łokci drutu, 
przy 4 calowey odległości rzędów,

37 x  6 =  222 łokci drutu.

( 45 )



Że zaś iedne tak zwane koło drutu Nr0 2 3. za­
wiera 900 stóp czyli 45o łokci, a N>'° 24 zawiera 
n g 5 stóp czyli 597I łokci drutu, przeto będzie 
potrzeba do 36 kwadratowych łokci sufitu lub in- 
ney trzcinowaney roboty:

D r u t u  Nro 23,

przy 6 calowćy odległości rzędów
fl% =  |  koła, lub |  z dodatkiem 

przy 5 calowćy odległości rzędów
iło  =  •§• koła, lub 5 z dodatkiem 

przy 4 calowćy odległości rzędów
ś ii  =  I  koła, lub |  z dodatkiem

D r u t u  Nr0 24,

przy 6 calowćy odległości rzędów
I ł i  =  i  koła, lub | z dodatkiem 

przy 5 calowćy odległości rzędów
l i i  =  i5b koła, lub i  z dodatkiem 

przy 4 calowćy odległości rzędów
1 1 1  zr: f  koła, lub f  z dodatkiem,

W  kosztorysach można icdnak bespiecznie racho­
wać drutu po półkola Nr0 23 na 108 kwadratowych 
łokci; a półkola N1U 24 na i 44 kwadratowych łok­
ci sufitu lub innćy trzcinowaney roboty.

Do drucianych raf ( Darrcn ) ,  używaią się za­
wsze koła N10 9 albo N‘° ro. Z pierwszego można

( 44 )



zrobić 3 kwadratowych stóp rafy; a z drugiego tyl­
ko 2 stóp kwadratowych.

Do kratek drucianych na okna, bierze się zwy­
kle Nr<Sw 20, 2 1 , i 22. Doświadczenie przeko­
nało że z N10 22 maiącego 320 łokci drutu, mo­
żna zrobić cztery kratki po i |  łokcia szerokie a 
l  łokieć wysokie,

( 45 )



R O Z D Z I A Ł  IX.

O Gwoździach.

( 46 )

G W O Ź D Z IE , klórc używane byw aią w  budo­

w n ictw ie  są rozmaitego gatunku. Różnią się oni 

szczególniey we względzie swego przeznaczenia, swe­

go kształtu i wagi. Nastcpuiąca tablica okazuie nay- 

ważnieyszc i naypotrzebnieysze icli gatunki z poda­

niem miary długości i grubości lakow ych Avraz z i- 

lością funtów iaką oni dla skutccznieyszcgo użycia 

w ażyć powinni.

DJu- !'i zccięcie
W

N a z w i s k o  G w o ź d z i .
goso

g w o ź ­
dzić!

O 'V ™ *•[/ aż c
Cs.’r>

L *9u. 0 'J> sQ
iedney
K o p y

C ali Linii Linii 3

C a ły  knagnal (ganzer knag- 

gen n a g cl)................................ 12 5 | 5 | 3 5 20
|  knagnal ( f  knaggen-nagcl) 1 0 5 44 2 4 12

4 knagnal (4 knaggen-nagcl) 8 5 3 i5 4
4 knagnal (-} knaggen-nagcl) 6 4 2 7 i(>

Studnialc (Brunnen -nagel) 3 2 TT 2 4 3

Bramnale (Thornagel) . . . 3 4 2| 24 1 i4

D rzw inale (Thiirnngel) . . . 3 2 i4 i 5
Górnale czyli Ć w iaki (B o- 

denspickcr) ............................ 5 | 4 1 3 2 2 1

Łatnale (Lattnagel) . . . . 3| 0 O 28
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U t u - P rz e cię c ie
W a g a

ie dney
K o p yN a z w i s k o  G w o ź d z i .

gosc
g w o ź ­
dzia

Oi-> '•m
CL c

CO ~

J. Z?
o

ö  *

C ali L i n » Lin ii
C3

>->

całe bretnale (ganze Brett- 
nägel) ................................ 3 2 | 1 - 4 2  4

\  bretnale (halbe Brettnägel) 2 2 1 i 4

.Gontale (Schindelnägel) . . 2 1-z 1 1 5

całe Slusarnale (ganze Schlos- 
scrnägel)............................. 1 - 1 i f 1 3 8

■ § Slusarnale (halbe Schlos- 
sern ägcl)............................ 3

3 1 3
i 1 2

Trzcinale (Rohrnägel) . . . i
7
¥

7
2 — •

Blachnale (Blecb-nägcl) . . i i | i 3

i wiele innych które przez samych rzemieślników 
z uskutecznioną rokotą dostarczane bywaią, albo do 
budownictwa właściwego policzanc być nicpowinny.

Grubość gwoździ w ogólności iest ohoiętna; lecz 
co do długości należy przyiąć sobie za zasado ażeby 
ta szczególnie do przybiiania drzewa, była zawsze 
trzy razy większą od grubości tegoż.

Dobroć gwoździ poznaie się po kształtnem wy­
robieniu onych, i gdy żelazo z którego takowe zro­
bione są, iest gibkie, i giętkie. Skoro gwoździe przy 
próbowaniu łatwo łamią się i powierzchnia w  zła- 
manćy części iest ziarnistą, natenczas żelazo iest 
niewarte,a gwoździe powinni być zupełnie odrzucone.



Pierwsze cztery Numera knagnali używaią się 
do przytwierdzania pół-krokiew, okapów lub przy* 
puśnic czyli knagów i ścian wschodowych (Trep* 
pen -Wangen). Do iedney pół-krokwi i przypuśni* 
cy potrzebny iest i  cały i l f  knagnal; do kaźdey 
sztuki wsehodowey ściany, 2 cale i dwa % knagna- 
le; w  małych zaś budynkach, gdzie używa się słab­
szego drzewa można wziąśe mnieyszego gatunku 
gwoździ.

GÓRNALE czyli ĆW IAKI. Naybardziey uży­
wane gwoździe są tak zwane (Bodenspickcr) ,  to 
iest: górnale, łatnale, bretnale i trzcinale. Rozchód 
pierwszych zależy od mniey lub bardziey znaczne­
go oddalenia i podziału kalek; rachuie się bowiem 
do kaźdey balki po dwa gwoździe, a sztossy ieszczc 
osobno.

Tarcice maią zwykle 2 4 stóp długości a 10 do 
12 cali szerokości; lecz gdy w  budownictwie nie­
można rachować iak tylko 20 stóp długości z po­
wodu nieużyteczności końców, zatem będzie po­
trzeba.

1) . W  4 stopowem oddaleniu balek, rachuiąc 
od środka iedney do środka drugiey, wraz z szlos- 
sem, 6. Zagwożdzeń.

2) . W  3f  stopowem kalkowaniu z sztossem 7. 
zagwożdzeń.

3) . W  5 stopowem kalkowaniu z sztossem 8. za­
gwożdzeń , które licząc po 2 gwoździe, uczynią
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\V pierwszym razie 12, av drtlgim razie i 4 ; a w  
tfzecim razie 16 gwoździ, Przydawszy zaś do tego 
stratę tak przez łamanie się gwoździ iako i przez 
przeniewicrzenid sic rzemieślników wynikaiącą, mo­
żna z pewnością liczyć:

W  4 stopowem oddaleniu Lalek, na 20 kwadra­
towych stóp lub 5 łokci kwadratowych^ 16 sztuk 
gwoździ.

W  3\ stopowćm oddaleniu halek na 20 kwadr: 
stóp albo 5 łokci kwadratowych, 18 sztuk gwoździ.

W  5 stopowem oddaleniu halek, na 20 kwadra­
towych stóp albo 5 takichże łokci, 20 sztuk gwoździ.

ŁATN ALI, rachuie się także podług oddalenia 
halek, i alt powyżey opisaliśmy; lecz połowa ichiest 
tylko potrzebną, ponieważ łaty przyhiiaią się tylko 
ieden raz do krokwi. Pospolicie liczy się do iedney 
łaty 12 łokci długieyi

W  4 stopowem kalkowaniu po 8 sztuk gwoździ.
W  3£ stopowem ditto po 9 sztuk ditto
W  5 stopowem ditto po 10 sztuk ditto
Oprócz tego wypada iednak w  Walmach dodać 

każdey łacie, tam gdzie musi być przybitą do naro- 
żney krokwi; po 1 gwoździu więcey.

Do połacenia wielkiego okna poddasznego, rachu­
je się 1 \ kopy łatnali; do średniego 1 kopę, a do 
małego okna \ kopy łatnali; równie iak i do ró­
żnych luk (Lucken) po 1 do l f  kopy.

Do szalowania czyli obicia sufitów które inaią

(  49 )
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być trzcinowane, używa się także łalnali obracho- 
wuiących się według odległości kalkowania podobnie 
iakido powyżey opisanych tarcic szpunlowycli z po­
wału. Do gzymsów zaś i do innych szlukalierskich 
robót liczy się na iednę stopę bieżącą po 3 sztuk 
łatnali.

TRZCINALI czyli sufitowych gwoździ, rachuie 
się na 36 kwadratowych łokci szalowanego sufitu.

( 5o )

i). Gdy gwoździe co 4 cale maią być przy- 
biiane do drutu wyciągnionego w  odle­
głości 6 cali, — -i- X — A!—  36x ^4 =

а) . Gdy gwoździe co 4 cale maią być przy­
bite do drutu wyciągnionego w odle­
głości 5 cali, x  —  36 X  29 -

3) . Gdy gwoździe co 4 cali maią być przy­
bite dó drutu wyciągnionego av odle­
głości 4 cali, x  — 36 x  36 =

4) . Gdy gwoździe co 3 cali maią być przy­
bite, do drutu wyciągnionego w  odle­
głości 6 cali, i i - i i  X — 48 x  24

5)  . Gdy gwoździe co 3 cale maią być przy­
bite do drutu wyciągnionego w  odle­
głości 5 cali, X ~  48 x  29 —.

б) . Gdy gwoździe co 3 cali maią być przy­
bite do drutu Wyciągnionego w odle­
głości 4 cali, 4i£ ;  x  - lii-  —  48 x  56 — 

Do 36 kwadratowych łokci pruskiey ścia-

ilość
gw o ź d z i

sztuk

864

io 44

1296

1152

i 392

1728



( £ )

ny, w  klórey znayduie się 44 bieżą- Ilość

cych łokci drzewa, rachuie się
i. w podłużnem rozciąganiu drutu na 1 sztuk

stopę po 9 gwoździ, zatem 8 8 x 9  — 792
2. wpoprzccznem rozciąganiu drutu na 1

stopę po 10 gwoździ, zatem 88 X 10 ~ 880
W  ogólności zaś rachuie się wprzybiianiu

co trzecićy tyczki trzc in y ................ 1200
W  przybiianiu zaś co drugiey tyczki . . 1800 !

GONTALE. Do 56 łokci kwadratowych dachu 
z dębowych gontków w  wieżach, kopułach i t. p. 
potrzeba na i stopę 3 rzędy w  wysokość, rachu- 
iąc gonty po 8 cali wysokie, a 4 cali szerokie, czy­
li i 44o gontków i 48 kóp gontali; ieżeli zaś gonty 
zrobione są w  kształcie dachówki, 20 cali długie, 
i na 8 cali odległości od siebie, każden z osobna, 
przybite być raąią, to wypadnie do 56 kwadratowych 
łokci, 18 kóp gontali.

Do 36 kwadratowych łokci dachu pokrytego so- 
snowemi gontami, gdy takowe 2 4 cali długie są i 
na 12 cali. łacone być maią, raehuic się i 5 kóp; a 
dębowemi gontami, 20 kóp gontali.

Brętnale i wszystkie inne podobne gwoździe, u- 
źywane po większey części do wykładania drzwiów, 
ram, wykładunków, i t. p.; rachuią się pospolicie 
dokaźdey stopy kwadralowey roboty stolarskićy po 
1 bretnalu, i prócz tego do każdych dwóch stóp 
kwadratowych po 2 pół-bretnali. Zwyczaiem atoli



iest powszechnym, ze stolarze i inni podobni rze­
mieślnicy dostarczaią sobie sami dla swey roboty 
różnego gatunku gwoździ, nie czyniąc w  tym wzglę­
dzie zadney osobnćy ugody w  obstalunkacb, podo-r 
bnie iak i drzewo.

( 5a )



O S zh be.

( 53 )

R O Z D Z I A Ł  X.

Dwoiakicgo gatunku szkła używa się w  budo­
wnictwie, to iest białego i zielonego.

BIAŁE S Z K Ł O , rachuie się zawsze na kopy 
które niemaią postanowioney liczlły szyb łub taili% 
tak dalece ze iedna talia aż do 5o tafli bywaia 
rachowane na iedna kopę, stosownie iak szyby ma­
łe albo duże żadanemi będą. Wielkość szyb stano­
wi kopę; gdyż np. iedna z szyb maiąca 27 cali sze­
rokości i 36 cali wysokości, a która iest z nay-i 
większych iakie tylko robione bywaia, rachuie sî  
za iednę kopę: podobnie też

2 Szyby 28J cali wysokie, 2 6| szerokie.
3 ditto 27 cali ditto 2 5, dii to
4 ditto 26 cali ditto 22 dilto
5 ditto 25 cali ditto 23 ditto
6 ditto 23 cali ditto 21 dillo

7 ditto 22 cali di tto 19 ditto
8 ditto *9 cali ditto 18 ditto i t. d.

Bardzo cienkie i białe szkło przybyw a nam z kra- 

iu Czeskiego, i ma podług reguły nastcpuiąęą miarę:



( 54 )

L i c z b a  s z y b  w  j e d n e y

K O P I E .

K r ó t k i  gnl li­
n e k  p o d ł u g  

ca li  reńsk ich

J)ługi g a tu n e k  
p o d ł u g  cali  

r e ń s k i c h

(Hu­

g o ^

szero­
k ość

d ł u ­
gość

s z e r o ­
kość

1 3 5 5 o 3 6 J 9

2 3 3 2 7 3 4 2 6

3 3 ! 2 6 5 2 2 5

4 2 8 2 5 3 o 2 4

5 2 6 2 0 2 8 2 2

6 2 5 2 2 2 7 2 0

7 2 3 2 1 2 5 1 9
8 2 1 2 3 l 8

9 2  0 l 8 2 1 * 7

1 0 ł 9 . * 7 2 0 1 6

1 2 1 ? 1 6 l 8 i 5

i 4 i 3 i 4 1 2 i 5

Wobstalowaniu szkła czeskiego potrzebą zawsze 
wymienić miarę reńską, gdyż przez zaniedbanie 
tego mogłaby ona być przyięln za miarę bucianą 
która wydaie bardzo wielką różnicę.

ZIELONE 3ZKLO . Sprowadzane bywa skrzyn­
kami, i nazywa się przeto bardzo często skrzynko- 
tvćm szkłem.

Jedna skrzynka składa się z 120 tafli które na 
20 gebindów kazden po 6 tafli, zapakowane izln it 
rozsyłane bywaią. Każdą zaś takowa tafla ma 20 
cali wysokości i 18 cali szerokości.

W yrachow anie ilości szkła potrzebnego do okien 
i do d rzw i, lak białego iako i zielonego, uskutecz­
nia się na szyby których w ielkość zawsze bardzo 
łatw o w  samych oknach iuż gotowych albo na pla­
nie wymierzoną być może.



R O Z D Z I A Ł  XI.

O Ot o w i u i

( 55 )

OŁOW IU. Używa się w  budownictwie dwoia- 
kiego gatunku; to iest: tak zwanego Nieckowate- 
go (Muldenbley) i Wałkowanego j ( Rollenbley). 
Jeden sześcienny cal pierwszego waży i 3 do i 4 lu­
tów, a cenlar kosztuie 4ó der 5o złotych.

Ołów nicckowaly czyli gisserski potrzebowanym 
bywa do zalewania kamiennych klamrów, sztychan- 
krów, murowych i zamkowych haków; tudzież do 
przytwierdzania posagów, kratowy żelaznych bal­
konów  ̂ lub wschodowych poręczy, i do zalewania 
kluczowych kamieni albo zworników przy mostach 
stawianych z kamienia.

Do zalania dziury wydrążonćy w  kamieniu, ma- 
iącey ieden cal w  kwadrat, rachuie się i  funt o- 
łowiu; a do inney maiącćy \\ cala w kwadrat, 2 
funty ołowiu.

Do kwadratowey stopy kluczowego kamienia w 
mostach wypada liczyć cetnara i więcey ołowiu, 
stosownie iak len dobrze lub źłc obrobionym iest.

Do prędkiego przytwierdzania iest gisserski ołów 
szcżegóiniey dobry np. w  posągach, w  żelaznych 
poręczach, i t. d. Do innych zaś przedmiotów po­
winien kit z powodu dłuższćy trwałości być prze-'



noszonym. Doświadczenie Łowieni przekonało ze 
ołow nie dłużey wytrzymuie iak tylko 3o do 4o lat.

Twierdzą niektórzy w  teraźnieyszych czasach, ze 
i zalewanie siarką iest bardzo zdatne i korzystne.

Jeżeli zamiarem iest w  budowli iakiey, pokryć 
ołowiem dachy, okna poddaszne, kielunki, holkielc 
lub inne podobne ścieki, to używa sic wałkowane­
go ołowiu. Do 36 kwadratowych łokci można ra­
chować 6 rolo w czyli wałków: iedna bowiem rola 
g stóp długa 4 cale szeroka i Ą  cala gruba, po 
odtrąceniu falców, może przykryć 36 kwadrato­
wych stopi

( 56 )



O M i e d z i.

( 57 )

R O Z D Z I A Ł  m

MIEDŹ*, iest elastycznym, bardzo ciągłym, a 
przytem też i twardym kruszcem, czerwonego ko­
loru; którego używa się bardzo wiele w gospodar­
stwie do rozmaitych naczyń, a w budownictwie 
do pokrywania dachów, kopuł i tym podobnych przy­
kryć wielkich budowli.

Miedź przeznaczona do pokrywania dachów ca­
łych lub pewnych ich części, wyrabia się zawsze 
ha blachy czyli arkusze tak cienkie, że iedna kwa­
dratowa stopa takowey waży 1^ funtów. Każdy zaś 
arkusz podobnćy blachy ma o.\ stóp długości i ty­
leż szerokości zaymuiąc przeto 6| kwadratowych 
stóp miary, a 7 funtów i 26 łutów wagi; co uczy­
ni żc w iednyih cetnarzc znayduie się i 4 arkuszy 
podobnćy blachy, albo i 3 sztuk nieco grubszych.

W  obrachowaniu ilości miedzi na pokrycie, po­
trzeba wiedzieć że ieden arkusz z potrąceniem fal­
ców zaymuiących na wszystkie cztery strony po id­
eała, przykrywa 2 7 x 2 7  —  729 kwadratowych ca­
li czyli 5 kwadratowych stóp. Wypadnie Zatem do 
1 kwadralowey stopy wraz z falcami i odcięciem 
około 48 łutów albo i |  funta miedzi, a do i 44 
kwadratowych stóp czyli 36 takichże łokci 216

8



funtów lub 6|§§ lutów — 28 arkuszy, do których 
przydaie się ieszcze -§ arkusza na klamry i t. p. 
Tym to sposobem wyradniią się różne pokrycia I10I- 
kiclów, gzymsów, ścieków, rynn i t. d.

Przytwierdzenie miedzi na dachach uskutecznia 
się takim sposobem, iżby poiedyncze arkusze zwią­
zane byli przez nal'aleowanie, a brzegi onych od 
wierzchu położone zostały tak że ieden arkusz chwy­
ci się dwa razy, a drugi trzy razy av tein zagięciu. 
Poziome falce zbiiaią się płasko dla nadania łatwiey- 
szego ścieku wody i śniegu; prostopadłe zaś lub bę­
dące w  kierunku krokwi żostaią sterćzacemi.

Miedź używana do gospodarskich naczyń, iako na 
przykład do browarnych kotłów, do garców, do 
alembików, i do wężów, powinna być grubsza, i 
rachuie się tym samym sposobem co i miedź do po­
krycia budowli na Wagę. Płaconą ona by W a pospo­
licie po 5 złote za funt; lecz ieżeli wypadnie w ro­
bocie dawać wiele nilówiszrub, natenczas kosztu- 
ie 1 funt 3| do 4 złotych.

Miedź używa się także do rozmaitych innych ro­
bót mosiężnych, tombakowych, bronzowych, it.p . 
z przymięszaniem takowćy z pewną częścią cyny, 
i innych kruszców; a osobliwie do odlewania dzwo­
nów, dla których naylepsza kompozycya ma składać 
się z 4 części miedzi i iednćy części cyny, albo raczćy, 
że do 100 funtów miedzi potrzeba przunieszać 20 
anaywięcóy 2.5 funtów cyny.

( 58 )



O Z y n k u .

( 59 )

R O Z D Z I A Ł  XIII.

Z Y N K , znayduiący się tak obficie w naszym 
kraiu , iest niemniey używany od nieiakiego czasu 
do pokrycia dachów. Nieznano przez długi czas 
innego użytku zynku, iak do mieszania go z mie­
dzią na mosiądz i inne metaliczne kompozycye ; 
lecz późniey przekonano się że zynk utrzymywany 
w  przyzwoitcy temperaturze, płaszczy się pod mło­
tem i może być wykuwany na blachy. Odtąd więc 
zaczęto, go używać nietylko do rozmaitych robót dę­
tych, ale zamiast miedzi i ołowiu do pokrywania do­
mów', do wybiiania wodozbiorów, pomp, rur, i t. d.

Kray nasz ma wielką obfitość zynku i kilka 
Walcowni w których wyrabiaią się blachy dostar- 
ęząpe w  dość znaezney ilości, tak dalece , że iuż 
kilka gmachów w Warszawie niemi pokryte są.

Gatunkowa ciężkość zynku ma się do ołowiu 
iak 7 do 11, iest zatem od ołowiu lżeyszy, a przy 
większey twardości nierównie ciągjeyszy.

Wielkość blach zynkowych do pokrycia dachów 
za naydogodnieyszą uznana, iest a stopy 8 cali dłu­
gości, a a stopy szerokości. Grubość blach iest 
rozmaita. Wyżey pomicniona blacha długości a 
stóp i 8 calów, szerokości 2 stóp, zawiera 5' kwa­
dratowych stóp, a po odtrąceniu i'alcówr 4 stopy kwa­



dratowe pokrytey płaszczyzny; waży zaś podług 
terażnieyszego używania 8 funtów: zatćin na i. 
stopę kwadratowę rachuic się 2 funty zynku. Mo­
żna icdnakże mieć nieco grubsze blachy, tak aże­
by 1 stopa kwadratowa ważyła 2! funta, przez to 
będą one zawsze wytrzymalsze, a mianowicie kie­
dy się często po nich chodzi w zimie dla zamiata­
nia śniegu; gdyż można być pewnym że małe dro­
biazgi, iako to gwoździe u butów, drobne kamycz­
ki i t. d. niewygnietaią się i nic dziurawią blachy.

Pokrywanie dachów zynkicin uskutecznia się 
podobnie iak w  miedzianych dachach przez lako­
wanie blach; ten bowiem sposób i zdziałane blach 
poruszenie przez zmianę temperatury, mniey szko- 
dliwem czyni. Falce poziome, to iest horyzontal­
nie idące, zbiiaią się i przypłaskuią; falce zaś 
z góry na dół -wzdłuż krokwi, zoslawiaią się
sterczące.%>

Falce bywaią trzy razy zwinione, co tylko za- 
pomocą dużych zawsze rozpalonych żelaznych kolb 
albo obcęgów, które w ustawionym na ten koniec 
piecyku żelaznym w pogotowiu być powinny, otrzy­
mane być może. Jeden robotnik chwyta obcę­
gami maiący się falcować krawędź blachy, i roz­
grzewa ią do rozpalenia: drugi robotnik na żcla- 
zney falcowey formie czyni zagięcia uderzaiąc dre­
wnianym tłuczkiem, co gdy uskutecznia, pierwszy 
posuwa się coraz daley z rozgrzewaniem mzpaloną

( 6o )



kolbą. Należyty icdnak stopień ciepła powinien 
zawsze być do gatunku zynku zastosowanym.

Piachy falcuią się z sobą w  długich pasach, któ­
re ułożone wzdłuż krokiew zaginaią sie w  falce 
na dachu rzędem wedle siebie; przyezóm szezegól- 
niey te mieysca Avymagaią baczności, gdzie sic po­
przeczne falce wzdłuż idącemi krzyżuią; w  tych 
bowiem micyscach z podwóynego zagięcia podwóy- 
na formuie się grubość.

Pod blachą na dachu musi być pobicie z tarcic, 
a do takowego przybiiaią sic dwoma gwoździami 
miedziane blaszanne haftki (ważkie okrawki) któ­
re między falce włożone zaginaią się razem z nie­
mi, i tym sposobem całe blaszanne utrzymuią po­
krycie.

Na każdą blachę poicdynczę można rachować 3 
do 4 takowych haftek blaszannych.

Cetnar blachy zynkowey kosztuie tu ze wszyst- 
kiem 120 złotych, zatem 4| srebrnych groszy za 
funt. Za pobiianie rachuie się od stopy kwadrato- 
Avey, razem z falcoAvaniem i wszystkiemi należyto- 
śeiami po 5| sr. groszy, ieżeli stopa kwadratowa 
waży 2 funty; 4 zaś sr. groszy czyli i złoty ieżeli 
stopa kwadratowa w ażynf funty. W  pierwszym ra­
zie rachuie sic za miedź na haftki po i |  sr. groszu 
za iednę stopę kwadratowę, a w  drugim i grosz 
srebrny.

( 6 * )



O Z e l a z i e.

( 62 )

R O Z D Z I A Ł  XIV.

ŻELAZO KUTE. Budownictwo nietibeydzie się 
bez żelaza nietylko dla bezpieczeństwa iako to na 
kraty do, drzwi, okien, schodów i ganków czyli bal­
konów; ale nawet dla trwałości na klamry do ścią­
gania kamieni i drzewa, na ankry, na łańcuchy, i t. d.

Naywięcey używa się w budownictwie sztabo­
wego zfilazuy (Stab-eisen) które w rozmaitych po­
staciach. wyrabiane i sprzedawane bywa. I tak np. 
gdy poprzeczne przecięcie ¡ego wydaje kształt kwa­
dratu, żelazo nazywa sic kwadrat owe ni (quadrat- 
ciscm); gdy kształt okaże się podługowatym, to na­
zwane iest zelazem 'piaskiem (1'laches-eisen); i na- 
koniec gdy kształt iest kolisty, żelazo nazwane by­
wa okrągle/n (rundos-feisen).

Wszystkie te żelaza dzielą się ieszcze pod wzglę­
dem grubości swćy na różne gatunki pomiędzy kló— 
remi modelowe czyli tak zwane szablonowe żela- 
zo (schablonen-cisen) celnie nayszczególniey, z po­
wodu że zostaie umyślnie podług danego wzoru ob- 
stalowane i wygotowane.

Dobroć żelaza można poznać po iego prostych żył­
kach idących wzdłuż bez przerwania, i kiedy uła­
mane po końcach pokaźnie go iednoslaynie czystem



bez plam. Jeżeli wyklepane żelazo cienko iak Ma­
cha, ma brzegi równe, to iest znakiem żc iest do­
bre gdyż młot niepozrywał mu brzegów. Inne zaś 
Znamiona dobrego żęlaza są:

1) . Gdy będąc zginane na wszystkie strony, nieła-
lnie sio łatwo; i gdy po złamania powierzchnia 
nie iest gładka, lecz okaża się tak iak w drze-O C? C C

wie sterczące słoic.c

2) . Gdy w  złamaniu ma kolor czarny, a nic popie­
laty lub siwy, iak to zawsze w podleni żelazie 
bywa.

5). Gdy w  złamaniu iest drobnoziarniste; co do­
wodzi że wszystkie iego części posiadaią żądaną 
iednakowość i spoyność która naywięcey żelazu 
nadaic giętkości. W  przeciwnym bowiem razie, 
żelazo gruboziarniste ukrywa w  sobie wszelkie 
wady i przepala się w  ogniu.

4) . Żelazo maiące małe żyłki wzdłuż sztabów, nie-
iesl do odrzucenia, byleby takowe nic szły po­
przecznie.

5) . Gdy W czasie kucia żelazo niedaic sic czuć siar ­
ka i nicokazuic ciemnych kolorów; w  przeci­
wnym bowiem razie byłoby znakiem żc niedo­

brze iest ostudzone.
6) . Gdy dźwięk iest czysty przy uderzeniu młotem,

i gdy tenże odskakuie mnieylub więcey. Przez 
to można sądzie o twardości żelaza.
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7). Gdy żelazo mocne pod młotem, zoslaie giętsze) 
i zgina sio prostokątnie bez złamania; natenczas 
iest ono wyborne.

Nastepuiąca tablica wśkazuie wszelkie w  budo­
wnictwie używane żelaza, z oznaczeniem wagi ie-* 
dney bicżącey stopy takowego.

G a t u n e k
*

Ż e l a z a .

1 stupa 
b i e ż ą ­
cą z a ­
wiera

1 stop 
zqca

a bie-  
w a ż y

C a li
k iib ic z

fuńtów łutów

1. K wadratowe Żelazo.
I
4 cala grubości maiące . . .

3
4 ___ 7 !

1
2 cala i i i i  * • • 1 3 ----- - 5o
3
■ 4 cala 55 55 • • k * 6 i 2 34

1 cal 55 55 . . . . V 3 2 4

i f cali 55 . . . » i8 f 5 274
i i cali >? 55 . . . » 2 7 8 i 4
i | cali 55 i i  . . . » 36f U 1 5 4
2 cali i i i i  . . . . 48 i 5 — .

5 cali 55 55 . . . . 108 35 2 4
4 cali 55 55 . . . . 192 60 —

2 . Płaskie Ż e l a z o .

1 cal szerokie, i  cala grube 44 1 i 5
1 4 cala 55 1  cali „ 5 1 1 £  4  ¿

i i cali
ü 1  cali „ 6 i 2 54

i i cali 55 a cala ,, 9
2 26

i 3l 4 cali i i i  cali ,, 7 4 2 i 4f
0 cali 55 f  cali „ 18 5 20
3 cali 55 2  cala , , 18 5 20
4 cali 55 2  cala ,, 0 Ą.

7 16
5 cali 55 2 colfi ^ 3o 9 12
6 cali 55 2  cala ,, 36 11 8
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G A t u N E K  Ż e l a z a .

1 stopa
bieiq- 1 stopa bie-
ca za- źqca \v«lzy
wiera
Cali

kubicz funtów ł  U1 ó w

2 ! 2 5 1

5 1 1 2 0

9 f 2 3 o

1 4 ! 4 * 9
2 l f 6 2 0
2 8 4 9 ,__
5 7 -f X 1 2(3
8 4 4 26 16

i 5 x 4.7 6

5 .  O k r ą g ł e  Ż e l a z o . 

\ cala średnicy maiące
f  cala

1 cal 
i i  cali 
i |  cali 
i f  cali
2 cali
3 cali
4 cali

55

55

»
55

55

55

55

55

55

55

55
$5

>5
55

55

Łalwo icst z powyższey tablicy wyrachować wa­
gę każdey sztuki żelaza, iakaby w  budownictwie 
za potrzebny zdarzyć się mogła.

Niech będzie np. szrubowany sfornik (Schraufcen- 
bolzen) % cali gruby do przeciągnięcia przez balkę 
x4 cali wysokę; iaka będzie iego waga?

Wypada tu dodać dla wystawaiacey szruby 2-§ 
cal i , tudzież dla muterki i głowy cali, 
ogółem 5 cali do długości; a zatem całkowita dłu­
gość sfornik a będzie 19 cali. W  tern, gdy przyimic- 
my podług tablicy bieżącą stopę £■  tali żelaza kwa­
dratowego po 6 funtów, to będzie rzeczony sfornik 
ważył i ^ x — —  -Ą-~ —  5o4 łu tów , czyli 9I 
i nutów.

łVięclx będą potrzebne np: dwa cug-ankry do

9



c e g l a n e g o  p i e c a ,  k a ż d a  p o  n 4 s t ó p  d ł u g o ś c i  m a i ą c a ;  

d o  k t ó r y c h  p o t r z e b a  w z i ą ś ć  c a l o w e g o  ż e l a z a  

k w a d r a t o w e g o .

Gdy iedna stopa podobnego żelaz» wazy 8 funtów 
i i 4 łutów, przeto więc będą stopy ważyć 24x 8 fl. 
i 4  łutów czyli 24 x  łutów — — 1 ^ —  202I 
funtów*

Wagę d y m n i k o w e g o  s f o r n i k a  ( R a u c h f a n g b o l z e n )  

m a i ą c e g o  z  d o l n ą  g ł o w ą  i z  w i e r z e b n y m  s z p l i n t e m  

8 s t ó p  d ł u g o ś c i  a  f  c a l a  ś r e d n i c y ,  W y n a y d u i e  s i ę  

p r z e z  r o z m n o ż e n i e  o z n a c z o n e y  w  t a b l i c y  w a g i  i c -  

d n e y  s t o p y  b i e ż ą c e y  z  d ł u g o ś c i ą  d a n ą ;  c z y l i  8 x 1  l't. 

2 0  ł u t ó w  —  8 x  f l  —  -ff  —  10 f u n t ó w .

J e ż e l i  m a  b y ć  o b i t y  w a ł e k  2 0  c a l i  g r u b y  k r ą ż ­

k i e m  5 c a l i  s z e r o k i m  a  c a l a  g r u b y m ,  to  w y p a d a  

n a y p r z ó d  w y n a l e ź ć  o b w ó d  k r ą ż k a  n a s t ę p u i ą c y m  s p o ­

s o b e m :  ś r e d n i c a  W a ł u  > v ra z  z  ż e l a z e m  wynosi 2 1  

c a l i :  a  ż e  7  i 2 2  —  2 i  : x ,  w i ę c  b ę d z i e  o b w ó d  — —

—  GG cali. Stopa zaś bieżąca żelaza 3 cali 
szerokiego a f  cala grubego waży 5 funtów i 20 
łutów; zatem będzie krążek ważył X 5 ft. 20 łu­
tów, czyli f f  X 180 łutów — 5|  x  180 —
-  3o filutów i 3o łutów*

ZELAZO w BLACHACH, Oprócz wyżcy opi­
sanego żelaza w  sztabach, używa go się ieszcze do 
budownictwa w blachach które wyklepane bywa- 
ią w dwoiakint gatunku. Tc blachy które otrzy- 
łnuią na zawsze swóy naturalny kolor żelaza, na-
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ż y w a  i ą  s i ę  blachami czarnemi,  d r u g i e  z a ś  b y w a -  

i ą  d l a  l e p s z e g o  z a c h o w a n i a  o d  r d z y  i  u t r z y m a n i a  

w  p o ż ą d a n c y  c z y s t o ś c i ,  p o w l e c z o n e  c y n ą , i  n a z w a ­

n e  s ą  białęmi blachami.
D o b r o ć  b l a c h y  p o z n a i e  s ię  n a y s z c z e g ó l n i e y  p r z e z  

t o ,  g d y  d o b r z e  i  r ó w n o  i e s t  w y b i t ą  w s z ę d z i e  i  n a  

o b y d w ó c h  s t r o n a c h ,  n i e b ę d ą e  w  z a d n e m  m i c y s c u  

g r u b s z ą  l u b  c i e ń s z ą ; g d y  n i e o k a z u i c  ż a d n y c h  z n a ­

k ó w  i  ś l a d ó w  u d e r z a n i a  m ł o t e m ,  i  g d y  n i c  i e s t  

r y s o w a ł a  a n i  d z i u r a w ą .  W  h a m e r n i a c h  b o w i e m  

g d z i e  s to  i  w i ę c e y  a r k u s z y  u ł o ż o n y c h  i e d e n  n a  d r u ­

g i m  ,  k l e p a n e  l u b  w y b i i a n c  b y w a i ą , s ą  s p o d n i e  

b a r d z o  c z ę s t o  d z i u r a w e ,  n i e r ó w n e  i  c i e n k i e .

N a y w i ę k s z a  c z ę ś ć  b i a ł y c h  b l a c h  m i e w a  z a w s z e  

p o  b o k a c h  ż ó ł t a w y  p r ą ż e k  |  d o  f  c a l a  s z e r o k i ,  n a ­

z w a n y  brantem,  k t ó r y  d a l e k o  ł a t w i e y  i  p r e d z e y  

a n i ż e l i  w s z y s t k i e  i n n e  c z ę ś c i  r d z c i c .  W y p a d a  p r z e ­

t o  u w a ż a ć  p i l n i e ,  a ż e b y  w  r o b o l a c h ,  w  k t ó r y c h  b l a ­

c h a  n i c f a l c u i e  s i ę ,  b r a n t  t a k o w y  b y ł  z a w s z e  u k r y ­

t y m ,  a l b o  n a  d r u g i m  a r k u s z u  p r z y l u t o w a n y m .

B l a c h a  u ż y w a  s i ę  w  b u d o w n i c t w i e  n a y w i ę c e y  

d o  p o k r y w a n i a  d a c h ó w ,  k o p u ł  i  t. p .  N a s t ę p u i ą c a  

t a b l i c a  o k a z u i e  i l o ś ć  s z t u k  r o z m a i  t e y  b l a c h y  p o t r z e ­

b n y c h  d o  p o k r y c i a  i e d n e y  k w a d r a t r u t y  c z y l i  36  ł o k ­

c i  k w a d r a t o w y c h  d a c h u ,  w  k t ó r e m  f a l c o w a n i e  p o ­

w i n n o  r o b i ć  s i ę  z a w s z e  f  c a l a  d o  i  c a l a  s z e r o k i e .
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Ilość wcho Ilość wcho-
Miara Arkuszy

dzqca w 1. 
kwa dra t- Miara Arkuszy

d/,qca w 1.
kwadra tru-

wraz z fol: z falcami
Długość Szerokość S ztu k Długość Szerokość Sztuk
1.  Czarnźy blachy Modelowdy blachy
cali cali 0

l 5 i5 125 33 25 3o
1 6 1 6 1 0 G 54 2 4 3o
1 7 1 7 9 3 35 25 5o
1 8 1 8 8 1 56 2 2 3 i
ł Q 1 9 7~ 5 7 2 1 52
2 0 2 0 64 58 2 0 32
2 1 2 1  ■ 58 * 9 53
2 2 2 2 52 4o 1 8 54
23 23 4.7 4 i 1 7 56
2 4 2 4 43 4a 1 6 3 7
25 i5 7 0 43 2 7 20
2 6 i5 6 7 44 2 Ü 2 0
2 7 i5 64 45 25 2 1
28 i 5 62 ' 46 2 4 22

a 0 ł5 0 q 2. Białćy i Czarney

5o i5 58 blachy krzyiowéy
3 i i5 55 i dubełtowdy.
32 i5 54 i 5 | l i i i5 i
53 i5 52 1 2 f Ół 2 4tj

D o  H e f t b l a c h ó w  r a c l m i c  s i ę  n a  i  k w a d r a t o w o  

s t o p ę  p o  i £ ,  a  p r z e t o  n a  k w a d r a t r u t ę  p o  2 1 6  G a l i ­

k ó w ,  c o  u c z y n i :

d o  N ru 1 .  d u ż y c h  a 4 c a l i  w  k w a d r a t ,  n a  3 G ł o k ­

c i  k w a d r a t :  8 a r k u s z y ,

a  d o  N r i l 2 .  n a  36  k w a d r a t o w y c h  ł o k c i  1 1  a r k u s z y .



Rynny pod ściekami robią sio także z blachy wy-

gitjlćy, lecz nie w szerz pa <ji i i i - *  cali, ale raczej?
wzdłuż na iu J i i5y  cali.

Większego gatunku białey blachy potrzeba na 5 q 
bieżących stóp rynny maiącey i 5 cali w  luku szc- 

rokości (z potrąceniem z obu stron i f  cali na fal-, 
cc) czyli 60 arkuszy.

Mnicyszcgo zaś gatunku na 12 cali szerokości w 
■ luku, z porlobnemiz falcami czyli 78 arkuszy.

Poboczne rury okrągłe do ścieku robią się pospo­
licie tylko z iednego arkusza blachy wygiętey wzdłuż 
albo wszerz, i wydaią av pierwszym razie, wielkie- 
mi arkuszami, 4f  cali szerokie rynny, a małemi ar­
kuszami, 3f  cali szerokie rynny,

W  dru gim zaś razie wydaią wiclkicmi arkusza­
mi, 33 cali szerokie rynny, a małemi, 21 cali szerokie,

Potrzeba zatem do 20 stóp długości rynny:
av 1, razie, Avzdłuż blachy; w ielk ich  — czyliIÓą

1 8  a r k u s z y .

.................................» ' • małych M i l  czyli
2 3 arkuszy.

av 2. razie, wszerz blachy; wielkich — czyli 
24 arkuszy,

................................................ małych l i k I  czyli

31 arkuszy.
D o  5o  s t ó p  b i e ż ą c y c h  h o l k i e l i  p o t r z e b a ;  

w i e l k i e g o  g a t u n k u  8 8  a r k u s z y ,  

m a ł e g o  g a n l u u k u  1 1 2  d i i  to.
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T e n  i e s t  s p o s ó b  p o r a c h o w a n i a  i l o ś c i  b l a c h y  p o -  

t r z e b n e y  w  b u d o w n i c t w i e ,  l e c z  i e s t  p o w s z e c h n y m  

z w y c z a i e m  w k r a i u  n a s z y m ,  ż e  b l a c h a r z e  g o d z ą  s i ę  

z a w s z e  z a  w y r o b i o n e  p r z e d m i o t y  l u b  w y k o n a n e  r o ­

b o t y  z  d o s t a r c z e n i e m  i u ż  w s z e l k i e g o  n a  t e n  k o n i e c  

p o t r z e b n e g o  m a t e r y a l u ,
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R O Z D Z I A Ł  XV.

O Drzewie.

Najpospolitsze drzewo używane w krain naszym 
do budownictwa, oprócz dębowego i olszowego któ­
re potrzebowanćm bywa tylko do ważnieyszych sztuk 
budowli, iest sośnina, z powodu ze rośnie nayprę- 
dzćy i nayprościćy, a przytćm ze prawie nayoMiciey 
znayduie się we wszystkich okolicach i lasach. Sosna 
bowiem rośnie w  liayzimnieyszych i naycieplcyszych 
kraiach, na równinach i na pagórkach, a szczegól­
nie w suchym, piaszczystym, kamienistym i glinia­
stym gruncie, i może nabyć po i 4o latach naywyż- 
szą doskonałość z grubością 5 lub więcey nawet 
stóp przy zupełnie pionowem wzroście.

Dobroć sosnowego drzewa poznaie się iuż z na- 
stępuiącey okoliczności, że gdy drzewo wyrasta na 
wzgórzach i przeto nay\ ięcey na niepogody i w i­
chry wystawione było, zawsze iest twardsze i mo- 
cnieyszc aniżeli te które wyrosło w  nizinach i iest 
przeto zawsze powiększey części nadgniłe i gębcza-* 
sic lub grzybiastc.

O zdrowiu albo uszkodzeniu tego drzewa nayle- 
pićy przekonać się można, gdy po ogołoceniu go na 
południowcy stronic od kory, uderzenie młotem 
wydaie głos czysty, świeży i pełny; w przeciwnym



)

b o w i e m  r a z i e  g d y  t e n ż e  b ę d z i e  p r z y t ł u m i o n y  i p r ó ­

ż n y ,  l o  m o ż n a  n i e z a w o d n i e  s ą d z i e  z e  d r z e w o  i e s t  

z g n i l e  a l b o  s p r ó c h n i a ł e .  W  p o p i e l a t y  k o l ó r  w p a ­

d a j ą c e  m i c y s e a  n a  s t r o n i e  w y p u k ł ć y ,  a  z  s i w e m i  

z m i ę s z a n e  c z e r w o n i a w e  w y d r ą ż e n i a  l u b  z g ł ę b i e n i a  

k o r y ,  s ą  t a k ż e  o z n a k ą  z d r o w e g o  d r z e w a .

Naj lepsza pora do ścinania lub spuszczania drze­
wa przeznaczonego do budownictwa, iest miesiąc 
Grudzień, Styczeń i Luty, kiedy soki niekrąża, lecz 
owszem znayduią się w  naygłębszem uspokoieniu. 
Przy wycinaniu pniów pilną iednak baczność mice 
potrzeba, ażeby nietylko drzewo podrąbywane było 
przy samey ziemi, ale leż żeby obalało sic bez u- 
szkodzenia innych przyległych, i trafiało na miey- 
scc naydogodnieyszc do wywozu.

Drzewo powinno być zaraz po ścięciu okrzesane 
od wszelkich gałęzi; a ponieważ doświadczenia czy­
nione umyślnie w  tym celu przekonały, że wypa­
rowanie soków nierównie bywa prędsze w  drze­
wie obrobionem, aniżeli w nieobrobionym, i że u- 
tTzymuie drzewo w dobroci swey zapobiegaiąc szko­
dliwemu a zwykłemu szczcpaniu się podczas wy­
sychania; przeto należy go także obrobić albo przy- 
naymniey z kory ohrać iaknaypręilzćy po ścięciu.

Drzewo do budownictwa dzieli się zwykle na 
dwa gatunki, to iest na Budulec czyli obrobione 
iuż halki lub drzewo, iakie znayduie się w  skła­
dach budowniczych dla użycia w  całey swey mia-
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rze do stawiania wszelkich domów i gmachów} tu­
dzież na piłowiec lub na kloce tarta/cowc czyli po­
spolite sztuki drzewa nieobrobionego) które służy 
.do wydawania mnicyszcgo budulcu, a będąc spro­
wadzane z lasów, rznięte bywa w  tarlakach lub 
ręcznemi piłami na bale, tarcice, deski, łaty, i in­
ne tym podobne materyaly drzewowe.

BUDULEC. Budulec dzieli sio pospolicie, pod 
względem wielkości, czyli szerokości i długości bu­
dowli, do iakiey używanym bywa, na cztery gatun­
ki. Mianowicie zaś:
1) , na cxtra-grube drzewo, rnaiące 2 4 do 3o łok­

ci długości i 12 do i 4 cali grubości av końcu 
cieńszym:

2) . na pospolito-grubc drzewo, maiącc 2 o do 22

łokci długości i 10 do 11 cali grubości w  koń­
cu cieńszym:

5). na średnie drzewo maiącd 18 do 20 łokci dłu­
gości a 8 do 9 cali grubości w  końcu cieńszym: 

4). na małe drzewo, rnaiące tylko 18 łokci długo­
ści i (i do 7 cali grubości w końcu cieńszym. 

Pierwszego gatunku drzewa używa się bardzo 
J*zadko do budynków wicyskich a osobliwie gospo­
darskich , lecz tylko do mieyskich budowli i gma­
chów, naywięcey zaś do mostów, do szluz, i t. p.

Drugiego gatunku, używa sic do wszystkich ro- 
dzaiów budowli, bądź w całkowitości bądź leż prze­
rżnięte.
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W  pierwszym razie służy takowe drzewo w  bu­
dowlach maiących 20 i więcey łokci szerokości, na 
belki, na podwaliny, na podciągi w  domach o dwóch 
piętrach, na narożne- słupy w domach drewnianych 
i t. d. a nakonicc i do wszelkich robot hidraulicz- 
nych. W  drugim zaś razie bywa pospolicie przrzcy- 
nane na półdrzewo, na krzyżowe drzewo i na 
taty do dachów.

Słupki dachowe, szturmbanly, opaski, sztybry, 
rygle i szpanrygle, równie iako i ławy i podciągi 
w  iednopiętrowym domie gospodarskim lub w iej­
skim robią się z pół-drzewa. Murłaty zaś, słupki, 
podkłady, przypuśnice, krokwie, opaski, banty, 
miecze i rygle w  dachu, robione bywaią z krzy­
żowego drzewa.

Trzeciego gatunku drzewo, bywa używane do 
budynków maiących i 5 do 18 łokci szerokości, na 
halki, słupki, szturmbanly, sztychy, sztybry, ławy 
i do innych sztuk dymnikowych, nieprzcrzniętc; lecz 
w  takowym razie bierze się iuż na krokwie, na 
kielbalki,na rygle i na inne części budowli półśre- 
dniego drzewa.

Do budynków nakonicc, maiących mnićy od i 5 
łokci, można użyć czwartego gatunku na krokwie 
i rygle.

PIŁO W IEC, Piłowicc składa się albo z tartych 
iuż i na Sprzedaż wystawionych balów, tarcic, de­
sek i łat gotowych, a których ilość potrzebna do bu­
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dowli zaraz wyrachowaną być inoźe do kosztory­
sów, albo z. tartakowyeh kloców czyli zwyczaynycb 
sztuk drzewa rnaiącego dopiero na powyzćy wymie­
nione przedmioty być rzniętemu

Kloce tartakowe maią pospolicie 12 łokci i wię- 
cey długości a 12, i 5 do 16 cali grubości; mogą 
wprawdzie być dobrze użyte i zwyczayne pnie opa­
łowego nawet drzewa, które wydadzą deski 18 a 
czasem tylko 12 stóp długie lecz w  każdym razie 
muszą bale i deski być przyjęte po 12, 18 albo 2 4 
stóp czyli 6, g albo 12 łokci długie, lak z powodu 
obrachowywania onycb do mostów, iako i z powo­
du zwyczaynego podzielania balek w budowlach.

Ilość balów i desek iaką można urżnąć z iednego 
kloca rnaiącego 12 łokci długości, przypuszczaiąo 
źe odrzynek w czopie lub w  cieńszym końcu zosta­
nie 1 cal grubym, ze żaden bal niebędzie miał mniey 
od 10 cali szerokości, i ze rznięcie naywięcey 4- 

cala będzie wynosiło, okazuie następuiąca tablica, 
która może oraz służyć do wynalezienia ilości ma­
jących się rznąć tarcie i z dłuższego drzewa.

Jedna gwiazdka umieszczona przed liczbą wska­
zuje iz ieszczc iednę deskę iednocalowę urżnąć mo­
żna; dwie gwiazdki oznaczaią iednę calową de­
skę; a nakonicc trzy gwiazdki iednę 5 calowę de­
skę.
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D aw niey można było liczyć każdey dcscc lub ba­

low i z dobrego kloca po G kw adratow ych łokci lub 

24 takichże stóp powierzchni; lecz teraz, gdy klo- 

qc niewypadaią iuż lak grube , niemożna im w ię- 

cey przypuszczać iak tylko po 2 0  stóp kwadrato­

w ych  lub 5 takichże łokci. R ów nic iak i łaty  któ­

rym  rachuie sic tylko 1 0  łokci długcści. Co do in­

nych d rze w , następująca tablięa mpże służyć za 

skazówkę:
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1 0 Całe pnie przerżnię­
te drzewa

G atunek D rzew a. długość grubość w 
wierzchoł:

sze­
roki

gru­
bość

SVo|> Cali Cali Cali

1 . E xtra grube drzevyo . 48do5o i2 d o i 4 __
a), rznięte z niego drzew o  

całe. od dolnego końca, 
aż do połowy będzie 
ni l a ł o ............................ 1 O 11
od połowy do górnego 
końca ............................ 1 1 10

b). rznięte z niego p ó ł -  
drzew o  od dolnego koń­
ca ąż do połowy , . . 12 51
od połowy do górnego 
k o ń c a ..................• . . 1 . . . 11 5

e). rznięte z niego krzyżo­
w e drzew o  od dolnego 
końca aż do połowy . . G Cn kH

od połowy do górnego
końca ............................ 5 | 5

f -
-• Pospolito-grube drze­

wo .................................... 4o— 45 10---1 1
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G a t u n e k  D r z e w a .

C a łe p n ie przerżnię­
te drzewa

długość grubość w 
wierzclioł

S ze­
ro k:

g"i-
bose

Stop Cali Cali Cali

a ) ,  r z n ię t e  z  n ie g o  całe 
drzewo, od  d o ln e g o  
k o ń c a  az  d o  p o ło w y  . . 10 9
od  p o ło  w y  do  g ó r n e g o  

k o ń c a 9 i 8
b). r z n ię t e  z n ie g o  pól- 

drzewo ,  od  d o ln e g o  
k o ń c a  a z do  p o ło w y  . . 
od p o ło w y  a z  d o  g ó r n e ­
g o  k o ń c a  ...........................

9 5

CC *3|
H H

c ) .  r z n ię t e  z  n ie g o  krzy­
żowe drzewo od d o ln e ­
go  k o ń c a  a z  d o  p o ło w y 5 4 1
od  p o ło w y  a z  do  g ó r n e ­
g o  k o ń c a  , ....................... , H 3 |

3 . Ś r e d n ie  d r z e w o  , . . 3 C d o 4 o 8 do  9 .— .
a ) , r z n ię t e  z  n ie g o  cale 

drzewo,  w  i«y  p o ło w ie 8 7
w  d r u g ie y  p o ło w ic  . . — • •— • 7 i 6 1

b). r z n ię t e  z  n ie g o  pól- 
drzewo,w l h  p o ło w ie ,

7 4
av d r u g ie y  p o ło w ie  . . r——ł — • 6 ! 3 1

c ) .  r z n ię t e  z  n ie g o  krzy­
żowe drzewo ,  av i'=y 
p o ło w ie  ................................ 4 3 1
w  d r u g ie y  p o ło w ie  . . ---- f °  Z 5

4 . m a łe  d r z e w o .................. 3o .— .56 6 —  7 •— .
N ic  b y w a  r z n ię t e  z po­
wodu n a d e r  m a lc y  gru­
bości.

1
1



( 79 )

Gatunek Drzewa.
Całe pnie przerżnię­

te drzewa

długość grubość w 
wierzohoł

sze­
roki

gru­
bość

Stóp Cali Cali Cali

5. Balowe p n ie ............. 5o 5 __. _ _

rznięte bywaią tylko 
na pokład mostów i 
wydaią po 2 bale każ- 
d e n ............................. 24 a*

6. Żerdzie do łat . . .  . 25do3o 3 —  4 , ,

bywaią przełupane, i 
każda wydaie 2 łaty po 20 --- —

Nic icst la w  Warszawie zwyczaicm, aby ozna­
czać w  kosztorysach ilość drzewa potrzebnego do 
budowli przez kloce lub pnie, gdyż znayduią sio 
w  dość znacznćy liczbie takie składy drzewa, w któ­
rych wszelkiego gatunku budulcu, na balki, na mar­
ła ty, na krokwie i na inne tym podobne sztuki słu­
żące do wiązania budynku, a przy tern rzniętego ma- 
tcryalu zależącego w balach, av deskach i w ła­
tach , każdego czasu dostać można iuż tak dalece 
golowych, że rzemieślnicy icdynic tylko dla nada­
nia przyzwoitey miary i czystości ie obrabiaią, lub 
przerzynała. Podaie się więc tylko liczba potrzebnych 
do budowli balck, mUrłatów, legarów, krokwiów 
i innych do wiązania całkowitego dachu wypada­
jących sztuk, tudzież balów, desek na podłogi i na 
sufity, i łat do pobicia dachu z załączeniem do każ-



dcgo z tych przedmiotów ceny bicżącóy iakahy w 
tych składach mieysce mice mogła.

Grubość atoli halek i innych rozmaitych sztuk 
drzewa składaiących całą ciesielkę, powinna być 
iak nayściślęy zastosowana do wielkości budowli, a 
osobliwie do szerokości oney i do ilości środkowych 
ścian znayduiących się w podłuż nićy, które nay- 
wiecey do dźwigania całego pokrycia domu przyczy­
niała się. Podzieliwszy zatem budowle na trzy klas- 
sy, to iest na wielkie, na średnie  ̂ i na małe, przy­
łączamy tu następuiącą tablicę, wskazuiącą gru­
bość iaką wszystkie sztuki drzewa w  budowli mieć 
powinny, a która zgadza się zupełnie z stałem do­
świadczeniem.

( 8o )

G r u b o ść  i  N a z w is k o  

S z t u k  D r z e w a .

B u d o  w  l  e

w ie lk ie ś r e d n ie m a łe

c a li c a l i c a l i

N a  P a l k i ............................................................ i o d o  12 9— i o 8— 9

, ,  P o d w a l in y  lu b  ł a w y  . . 9 — 10 8-  9 7 — 8

, ,  P o d n o s z ę  . . . . . . . . 1 0 — .12 9 — i o 8 - 9
, ,  O p a s k i . .  i  .  i  . . .  . 9 — 10 8— 4 9 7 - 8
, ,  S łu p k i  . . . . . . . . .  i 9 — • n 8— „ 7 — „
, ,  M u r ła t y  . . . . . . . . . 6 — « 6 — „ (i — „

, ,  P o d d a s z n e  ł a w y  .  .  .  . 1 1 .— a a 9 — ! ° 8 - 9
, ,  P o d d a s z n e  o p a sk i .  .  .  . 9 — 1 0

8-  9 1 O
c

, ,  S z y b r y  w  le ż ą c y m  d a c h u 12  —  i  4 1 1 .— -12 1 0 - 1 1

„  D a c h b a n t y ........................... 7 —  8 6 - .  7 5— 6
„  S z p a n r y g le  . . . . . . . 9 '— 10 8— ; 9 7 - 8

| „  P o d n o s z ę  w  d a c h u  .  .  . lO'—  12 9 — 1 0 8— 9
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Grubość i Nazwisko 
Sztuk Drzewa.

B u d o w l e

wielkie średnie małe
cali cali cali

Na Kielbalki 8 do 9 7 do ‘8 6do 7
,, Banty czyli Hanbalki 7—  n 6 - „ 5*— h
,, Narożne krokwie . . . . lO---12 9— '10 8— 9
„  Krokwie  ̂ . 8—  ,> 1—  » 6— „

8._. ... 7'—* »i 6 ..u 99
„  Przypuśnicc lub knaggi G _ „ 5— ,, 4—
„  Dachryglfe................ * • 6— „ 5— „ 4—  »
„  Sżtybry w stoiącym da­

chu \ » » * 9-_ i° 8— • 9 7 - 8
9— » 8-— ,, / 99

Wyrachowanie ilości drzewa potrzebnego na bu­
dowle iest tak obszerne i przykre, ze bardzo często, 
pomimo załączenia nawet do wyrachowanej ilości 
dodatku dość znacznego, drzewo Oznaczone w koszto­
rysie niewystarcza iednak i wprowadza budowni­
czego czasem w  największy kłopot. Dla zapobieże­
nia zatem lakowey niedogodności, i załatwienia o- 
raz sposobu wynajdowania z krótkością i pewnością 
ilości tego rodzaiu materyału, przytaczamy tu na- 
slępuiące prawidła które dadzą każdemu czytelni­
kowi sposobność użycia ich dla wykonania podo­
bnych czynności z większą dokładnością.

A
R u s z  T Yi

Balki i bale z których składaią się lezące r u sz t/ ,  
podobnie iak i rusztowe pale 9 bale  ̂ szpuntpale i



( ^  )

szpunlbalc do palowych rusztów, mierzą się na łok­
cie lub na stopy, a ilość pniów drzewa i pilowcu 
podług ieh grubości i długości; na halki i na pa­
le używane bywa całe drzewo; na szpuntpale pół- 
drzewo; a na szpuntbalc i na pokład rusztów używa 
sic 5 lub 4 calowych bali.

D r e w n i a n a  Ś c i a n y .

l)> Summa bieżących stóp lia podwaliny lub pod­
ciągi wynayduie się przez dodanie razem wszy­
stkich ścian podłużnych i poprzecznych. Bierze się 
do nich pół-drzewa z pospolito-gCubych sztuk, 
albo całego średniego drzewa.

52)» Zmierzywszy długość wszystkich ścian maią- 
cych iednakowę wysokość, i podzieliwszy sum­
mę (gdy słupki w  rysunku nie są oznaczone) przez 
3 albo 3-J stóp, iako zwyczaynę ich odległość od 
siebie, i pomnożywszy potem takowy iloraz przez 
wysokość piętra, znajdzie się liczba stóp na stap­
ia, do których używane bywa krzyżowe drzew o 
Z pospolitfl-grubych sztuk, albo pół-drzewo ż śre­
dnich sztuk.

3)  . Summa bieżących stóp frontowych ścian, tudzież
wewnętrznie równoległo przechodzących ścian, 
wydalę liczbę stóp na opas na sztuki, do któ­
rych bierze sic pół-drzewo z średnich sztuk.

4)  . Dłogość wszystkich ścian rozmnożona przez i-
lość razy iaką te zaryglowane być maią, wy da-



ic liczbę slóp na tygle, robione powszechnie 
z krzyżowego drzewa od pospolilo-grubych szluk.

5). Ilość frontowych rogów rozmnożona przez 2, a 
potem przez wysokość piętra (do czego dodaie 
się iednę stopę) okaże liczbę stóp krzyżowego 
drzewa z pospolilo-grubych sztuk, albo pół-drze- 
Ava z średnich szluk na narożne zastrzały.

C a ł k o w a n i e .

Kiedy budynek ma być pokryty dachówka, to 
iest zwyczayne oddalenie halek po 5 lub 5| slóp 
od iednego środka do drugiego. Jeżeli zaś budynek 
niema dźwigać wielkiego, ciężaru, w  tedy dosyć iest 
oddalić halki na 4 stopy, a przy słomiamićm lub 
gonlowćm pokryciu dachu i 5 do 5J stóp odległo­
ści od icdilego środka do. drugiego.

1) . Summa bieżących, stóp balkowych, które zwy­
kle z całego drzewa biorą się , a z pół-drzewa 
tylko do domów nicmaiąoych wielkiey szeroko­
ści, może być wynaleziona bez rysunku, przez 
podzielenie frontowcy długości domu, przedzia­
łem halek, i rozmnożenie wynikłego z ląd ilo­
razu z szerokością domu.

2) . Przetrumfowania z całego lub z pół-drzewa,
wypadaią tylko przy wschodach albo przy ko­
minowych rurach; można zatem wynaleźć licz­
bę bieżących slóp przez dodanie szerokości 0- 
tworu wschodów, i dubeltowe długości korni-
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i nowych rur, skoro le niemogą być przeprowa^ 
iłzone między halkami.

3)  . Summa frontowych długości wydaic liczbę stóp
krzyżowego drzewa na murłaty.

4)  , W  domach zaś murowanych o 2 łub więcey
piętrach, summa bieżących stóp ścian przedzia-. 
łowych w  szerz domu stoiących wydaie liczbo 
ościennych halek , albo pół - drzew pomiędzy 
którcmi wyprowadzone bywaią wierzchne mu- 
ry w  związku zdojnemi,

W i ą z a n i e  d a c h u  z  d u b e l t o w o  s t o j ą c y m  s t o l c e m . 

a). Ile wyrachowało sio dachowych halek, tyle też 
będzie potrzeba par krokwi z krzyżowego drze­
wa od pospolito-grubych sztuk, albo z pół-drze-i 
wa od średnich sztuk, łub nakoniec z całego 
drzewa od małych sztuk; rozmnożywszy zaś lo 

' przez długość, będzie liczba podłużnych stóp ną 
krokwie.

2). Dwa razy wzięta dubeltowa długość frontu, wy-, 
daie liczbę bieżących stóp pół-drzewa na Opa­
ski czyli Dachramy.

5) . W  pokryciu dachówką rachuie się między dwo­
ma głównemi związaniami trzŷ  a w pokryciu 
gontami albo słomą cztery próżne wiązania; 
przeto więc, liczba krokwi podzielona przez 5 
lub 4, wydaie ilość słupków z krzyżowego drze­
wa od grubych sztuk, albo z pół-drzewa od
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średnich sztuk: rozmnożywszy zaś tę przez z wy-* 
czayną wysokość 7 lub 8 stóp, będziemy mieli 
liczbę bieżących stóp drzewa,

4). Długość kielbalków (pospolicie równa połowic 
szerokości budowli) pomnożona przez ilość ba-* 
lek, wydaie liczbę stóp potrzebnych pół-drze­
wa z średnioh sztuk.

9). Ile wyrachowanych iest par krokw i, tyle po­
trzeba też knagom czyli przypusnic z krzyżo­
wego drzewa, maiących długość zastosowaną 
do sterczenia gzymsu, i leżących przeto na po- 
iedynczych, na podwójnych, i na potróynych 
tremplach, równie z krzyżowego drzewa podło­
żonych.

6) . Hanbalki czyli Szturmbanty które potrzebo-
wane bywaią tylko do bardzo szerokich domów 
dla podpierania górney części krokiew, i robią 
się z krzyżowego drzewa grubych sztuk albo. 
z pół-średniego drzewa, są w  ilości równćykicl- 
balków i maią podług prawideł połowę ich dłu­
gości.

7) . Podwóyna ilość słupków rozmnożona przez 4
lub 5 stóp wydaie liczbę stóp krzyżowego drze­
wa na miecze czyli stolcowe banty,

8) . Drewniane gible zaymuią oprócz kielbalków,
ieszeze słupki i rjrglc z mocnego drzewca krzyżo­
wego i rachuią si.ę na stopy lub łokcie.
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WlAZANIE DACHU Z DUBELTOWO LEZĄCYM STOLCEM.
r

a). Ławy i Opaski, z póldrzewa, dostaią w  obra- 
chowywaniu podwóyną długość frontu w sto­
pach lub łokciach.

2). Ile znayduie sic głównych związań tyle powin­
no liczyć się Szpannrygłów z pół-drzewa, ma- 
iacych kilka stóp mniey długości od kielbalków. 

5). Drzewo do Bantów pomiędzy slolcowemi słup­
kami z mocnego krzyżowego drzewa znayduie sic, 
gdy przyimiemy zawsze 8 bantów miedzy dwoma 
głównemi zwiazaniami na obydwa fronty, i po- 
mnożemy takowę summo przez 6, 8 albo 9 stóp, 
stosownie iak odległe od siebie są krokwie.

4). Inne zaś drzewo do tviązania liczy się tak iak 
w  dubcltowo-sloiącym ¡ptolcu.

W i ą z a n i e  M a n s a r d y  c z y l i  r n y r R O W E G ę  d a c h u .

Gdy w  podobnem wiązaniu może być zrobiony 
sloiący albo leżący stolec, przeto wymaga obracho- 
wanie drzewa to wszystko co opisaliśmy powyżey 
w  wiązaniu dachu z stoiącym i leżącym stolcem; 
tylko że kielbalki do których przytwierdzała się 
gzymsy powinny być podane dłuższe z póldrzewa, 
bo pospolicie | długości głównych halek maią; i że 
pomiędzy kielbalkami i szpannryglami wypada czę­
sto w  szerokich domach dodać iedno lub dwa po­
dnoszę z całego drzewa; tudzież że należy dodać 
do każdego wiązania ieszcze po dwa długie banty
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z krzyżowego drzewa które wyrżnięte od słupków 
nad szpanrygle wsadzone są czopem<w kielbalkę; a 
podwóyna długość lronlu wydaie w stopach kielo- 
wany gzyms mansardy.

Wysokość dolney części podobnego dachu będąc 
bardzo rozmaitą, wypada przeto koniecznie dla ob- 
rachowania ilości polrzel)ncgo drzewa, inieć nary­
sowany profil z którego znaleziona być może dłu­
gość dolnych i górnych krokiew, kiclbalków, szpan-* 
ryglów i t. d.

P u l p i t o w e  d a c h y .

Pulpitowe dachy, maiące tylko po iedney stro­
nic płaszczyznę pochyłą, a po drügiey prostopadle 
sloiącą ścianę wysoko, zależą również w  prostych 
i av piętrowych czyli mansardowych dachach. Spo­
sób obrachowania ich drzewa iest teil sani co i po- 
przedzaiących, z tą tylko różnicą, że do pulpito­
wych dachów mierney szerokości rachtne się na sto­
lec tak zwaną kozłowe opaskę składaiącą się z o- 
paski idącey wzdłuż budynku z pół-drzewa, z słup­
ków oddalonych od siebie 12 do 16 stóp z mocne­
go krzyżowego, i z bantów słabego podobnegoż drze­
wa. Prócz lego należą tu krokwie z mocnego drze­
wa krzyżowego, knagi i tremple z słabszego; a do 
wysokiey ściany podwalina lub lawa z pół-drze­
wa, opaska i słupki z mocnego krzyżowego drze­
wa, i 1. o. 3. lub 4 zaryglowania z słabego drze-



w  a krzyzęwego, które rachuią się wiadomym iuz 
sposobem. i

W  A L M Y.

Długość narożnych krokwi u dachów, wynay- 
duie się przez wymierzenie oney na rysunku, podo­
bnie iako i potkrokwi czyli Sżyftsżparów) które sta­
wiane bywaią w  tey samey od siebie odległości i 
z tćgo samego drzewa có i krokwie.

13 A L 0 W E D A C H Y .

* Potrzcbuią w  mieszkalnych domach, oprócz zwy- 
Czaynie przechodzącey halki z całego dzewa i nmr- 
łatu z krzyzovVcgo drzewa; tylko dubeltowo razem 
przybite deski lub tarcice na krokwie, łacianc za­
strzały pod krokwiami, wierżchny hal, i słabe kna­
gi z balów lub z małego krzyżowego drzewa. W  in­
nych zaś budynkach, potrzebują ieszcze podwalinę 
z pół-drzewa na którey wspicraią się takowe kro­
kwie spuszczone wewnątrz aż do dołu; a na miey-* 
sce głównćy halki tylko małe sztychy w których 
krokwie zwarte bywaią.

Krokwie mierzą się pospolicie podług ich łuko- 
watości na profilu; biorąc liczbę stóp na calo­
we deski podwóyną, i podzieliwszy znalezioną sum­
mę stóp przez zwyczaynę długość deski, będącą 20 
stóp, okaże się ilość desek iaka na iednę krokwię 
potrzebna będzie.
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ŁiACENiE DACHÓW CZYLI PRZYBIJANIE ŁAT 

NA DACHACH»

W  pokrywaniu dachówką, oddalaią się łaty po 
5^  7 aż do 8 albo l i  do 12 cali ićdna od drugiey. 
Skoro więc wiadomą zostanie przez porachowanie 
dachówek liczba rzędów wypadaiąca na iednę pła­
szczyznę, tedy potrzeba tylko ilość łat wychodzą­
cych na iednę długość Iron Iowę, rozmnożyć przez 
rzędy dachówek dla dostania liczby takowych łat 
na całą stronę dachu. Podwoiwszy polem znalezio­
ny iloczyn, wypadnie całkowita ilość łat na cały 
dach, które powinny być rachowane tylko po 20 
stóp długości. W  pokrywaniu zaś słomą, rachuią 
sic łaty tym samym sposobem, lecz oddalone bywa- 
ią pospolicie po 18 cali iedna od drugiey.

I tak rip. przypuśćmy iakiego budynku długość 
dachu na 80 stóp, a szerokość 4o stóp i 5| caló­
wkę odległość łat czyli 68 rzędów» wypadnie zatem 
na iednę frontową długość f§; =  4 łat, albo na ie­
dnę stronę dachu 4 x  68 =  272; a na obydwie stro­
ny 544 sztuk czyli 9tV kóp ordynaryinych łat»

J)oiiviadezenió okazało p r z j tć n i  zei

t>o 1. kwadra truty czyli do 56 kwadratowych łokci 
poiedynczcgo dachu przy 7I calowey łat odległo­
ści potrzeba. « » » » » » » « » < »  i l£  sztuk łat.

( «9 )
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Do 36 kwadratowych łokci dubelto­
wego dachu przy 5  ̂ calowey od­
ległości ..........................................1H  sztuk łat.

Do 36 kwadratowych łokci korono­
wego dachu przy 11 calowey od­
ległości . i . . . , 8 (lilio (lilio

Do 36 kwadratowych łokci gonto­
wego dachu przy 12 caloWey łat 
odległości i . * . ■» . . . . . . * i 74 ditto dilto

Do 36 kwadratowych łokci słomian- 
nego lub trzcinowego dachu przy 
18 calowey łat odległości . . .  * 5 dilto dilto

G o n t o w e  p o k r y c i e  d a c h u .

Gonty sosnowe iakie tu używane bywa i a po­
wszechnie do pokrywania dachów, maią pospolicie 
1 łokieć długości a 4 do 5 cali szerokości. Jedna 
ich strona podłużna iest zakończona ostro w  kształ­
cie klinu, a druga będąca grubszą na \ do f  cala 
zaymuie W  sobie falc czyli fugę przeznaczoną do 
mieszczenia ostrego brzegu drugiego gonta który 
przykłada się zwykle iak nayściślćy wedle tegoż 
pierwszego, i nakoniec obadwa do łat przyhiiane 
bywaią łatnalami.

W  wyborze gontów, osobliwie na to uważać trze­
ba , żeby takowe niebyty połupane albo krzywe,
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gdyż niemogłyby się łatwo i bez znacznego ociesy- 
wania oslrza w lalce wtykać. Kolor czerwoniawy 
albo łuczywaty iest znakiem zdrowego i dobrego 
gatunku drzewa z którego gonty zrobione zostały; 
inne bowiem wpadaiące w popielaty lub niebie­
skawy, powinny być odrzucone iako bardzo skłon­
ne do prędkiego zepsucia się na deszczu.

Doświadczenie okazało że do i  kwadratowego 
łokcia pokrycia iakicgokolwiek dachu, potrzeba i 4 
sztuk gontów i 21 do 24 sztuk gontali: albo też 
do 36 kwadratowych łokci, 85 kóp gontów a i 4 
do i 5 kóp gontali,

W i s z ą c e  i  w s p i n a j ą c e  w e r k i .

Tc służą do utrzymywania sufitów, lub pokry­
cia maiąccgo znaczną obszerność.

Do prostego czyli poiedynczcgo werku wiszącego 
należą 2 zastrzały i ieden wiszący szlybcr z całe­
go pospolilo-grubcgo drzewa; albo też 2 zastrzały,
1 szyber i 1 podnoszę; do większego wiszącego wer­
ku należą 2 wiszące szlybry, 2 zastrzały i i szpan- 
rygiel z grubego drzewa: i nakonicc do ieszcze 
większego, można wziąść 1 wiszący sztyber, 1 po- 
dnosz, szpanrygiel z leżącym stolcem i t. d. które 
nawet często w szerokich budynkach 2 sztybry i
2 podnoszę doslaią. Zdarza się niemniey często że 
sztybry są podwóyne przez które przechodzą kieł-
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halki iszpanrygle, a pomiędzy temi leży wzdłuż ca-, 
łey budowli podnosz. Podobne atoli wiszące sztybry 
7.i ich związaniem przypuszczane bywaią tylko na 
trzecióy lub czwartey balce, lecz podnoszę rachu- 
ią się zawsze iako przebiegaiące całą długość bu­
dynku.

Wspinaiący werk przez który poziomo leząca 
halka ukośnie zastrzałami z dołu do góry na oby­
dwie strony wspartą być może, składa się pospolU 
cle z i halki w  niezbyt wiclkićy szerokości z cx  ̂
tra grubego drzewa, i z dwóch lub często tez z 
więcey podnoszów zwartych w krótsze halki podło­
żone z obustron pod pierwszą.

Wiążące s z t u k i  w e w n ą t r z  b u d o w l i .

1) , Podzieliwszy przez 5 lub 31 stopy całą długość
sklcpioney przestrzeni, znaydziemy liczbę lega-, 
rów na podłogi, które po rozmnożeniu przez 
szerokość piwnic wydadzą ilość bieżących stóp 
potrzebnego na ten koniec grubego krzyżowego 
drzewa.

2) . JPół-clrzewo na futryny do drzwiów lub okien
wynayduie się przez dodanie do podwóynćy sze-. 
rokości drzwi dubeltową onych wysokość, z do-, 
łączeniem na każdą stronę ucha wchodzącego 
w  ścianę, 6 do 12 cali długiego.
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3), Proste i składane w kącie dymnikowe czyli 
kapo we sztuki robione bywaią zwyczajnie z ca­
łego drzewa stosownie do wielkości ognisk,

S t a y n i e  d l a  k o n i  i  o b o r y  d l a  k r ó w .

Bale do żłobów rachuią się na bieżące stopy; da 
i  stopy takowego żłobu potrzeba 3 stóp, 2-§ do 5 
pali grubych balów sosnowych. Słupki żłobowe 
z pospolitego drzewa całego, maią 4 do 3 stóp dl u-, 
gości; legary z mocnego krzyżowego drzewa 8 da 
10 stóp: filary czyli słupy z słabego drzewa ca-, 
łego 7 stóp, ą pokładowe bale 2 lub 2  ̂ cali gru- 
bości i 10 cali szerokości.

Obory potrzebuią przy niespaianych lecz całko­
wicie wydrążonych żłobach podwalinę z póhlrze- 
wa rozciągaiącą się wzdłuż iedney ich strony, i 
w  odległości i 5 stóp przechodzące słupki , a cza­
sem poiedyńcze albo podwóyne podciągi z całego 
drzewa, rygle, małe drążki do przedziału stanowisk, 
i parociągi z i£  cali grubych desek, wyprowadzo­
ne aż do szczytu dachu,

N a t y k a n i e  c z y l i  S z t a k o w a n i e .

Do iedney kwadratruty glinowych przegród ra- 
ęliuie się |  sztuki, a do iedney kwadratruty pła­
szczyzny każdego piętra w  św ietle, i  sztuk odar­
tego drzewa które równie iak i średni budulec 4o
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gtóp długie a 8 lub 10 cali grube u wicrzchnego 
końca rachuie się. Jeżeli zaś maią być użyle odrzyn- 
ki czyli odrzuty z tartakowych kloców do sztako- 
wania, to wypadnie do 5 lub 6 stóp długości bar 
lek przy 3 slopowey szerokości ogródki 21 stóp od- 
rzynku maiącego blisko l f  do 2 cali grubości a 10 
cali szerokości.

Przy obrąchowaniu ilości drzewa potrzebnego do 
sztakowania, rachuie się bardzo często do wiszących 
czyli sufitowych przegród ieszcze raz tyle sztaków 
ile do stoiącyeh czyli do ściennych przegród, kie­
dy tamte maią być gęsto, a tc zaś rzadko i rozle­
gło sztukowane. Przeto więc wychodzi w  wiszą- 
oycli przegrodach ną każdą stopę długości 4 szla­
ków 5 stopy szeroko, a w  stoiącyeh przegrodach 2 
szlaków 3 stopy wysoko. Jeden sążeń drzewa ma­
jący 6 stóp szerokości i wysokości a 3 stopy dłu­
gości, wydaie 48o szlaków; łatwo więc będzie zna­
leźć liczbę sążniowego drzewa,

l). w sufitowych polach, gdy wszystkie bieżące 
stopy (to iest miedzy-onieysca balek) rozinno- 
żemy przez ilość sztaków wychodzących na 1 
stopę długości, czyli 4 sztuk, i podzielemy ta­
kowy iloczyn przez 48o.

3), w stoiącyeh polach, gdy porachuiemy nayprzód 
długość ściany z odtrąceniem grubości wszyst­
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kich słupków; a potćm gdy podzielemy przez 3 
stopy, czyli długość szlaków, cało wysokość ścia­
ny po odtrąceniu ryglów, końcem dostania ilo­
ści szlaków na wysokość, pottlnożemy nareszcie 
stopy długości ściany przez dwa i podzielemy 
takowy iloczyn przez 48o.

Do węższych zaś szlaków, iak to bardzo często 
w  dużych miastach bywa, rachuie się na i  kwa- 
dratrutę 200 bieżących stóp odrzynku.

S t o l a r s k a  it o b o t a.

Wszelkie bale dębowe i sosnowe,tudzież całe i pół- 
deski stolarskie do różnych drzwi i okien, bywaią 
rachowane na stopy lub łokcie; a inne zaś deski 
bądź sosnowe bądź też dębowe iakie Uzywaią się 
na posadzki, ńa lampę ryc i na tym podobne wy- 
kładunki, rachuią się na kwadratowe stopy lub 
łokcie, i z tychże wynaydowaną bywa liczba sztuk.

W s c h o d y .

Summa całey szerokości i pół-wysokości Jednego 
stopnia wydaie summę wschodowych ścian czyli 
wangi do iednego stopnia na iednę stronę. Jeżeli 
więc rozmnoży się la summa z całą liczbą stopni, 
to wyda iloczyn ścienne drzewo dla tedney strony, 
a wziąwszy go podwóynic, dla obydwóch stron; ta­
kowemu należy zawsze rachować przy ważkich 
wschodach 2 cale, przy szerokich zaś 2 \ do 3 cali
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grubości. Gdy podziclemy ogólną dłtigość wszyst­
kich stopni przez długość 2 calowego bała, lo wy­
niknie liczba bali potrzebnych na stopnie.

Pięć razy wzięta summa szerokości iedncgo sto­
pnia daie ilość potrzebnego drzewa mocnego krzy­
żowego na rygle do .spoczników czyli podestów z 
przekątnertń zastrzałami; a podzieliwszy kwadrato­
wą powierzchnią spocznika przez kwadratowe mia­
rę stolarskiey deski, wyniknie liczba potrzebnych 
desek do wyłożenia go zupełnie.

tfu ¿0slU doświadczenia.

Następujące wnioski doświadczenia lubo niedaią 
ilości drzewa potrzebnego do ciesielki tak dokła­
dnie iak poprzedzaiące prawidła, mogą iednak zna­
cznie oszczędzić pracę i ułatwić wynalezienie ilości 
iego w  wielu sztukach.

1)  . Dwa słupki, 2 sztybry (gdy te rachowane są)
i 4 banty lub miecze do słupków, potrzebują 
w  stoiącym stolcu | tyle całego drzewa, ile bu­
dynek w  halce iest szerokim.

2) . Dwa słupki, 1 szpanrygiel i 2 banty lub mie­
cze potrzebuią w  leżącym stolcu prostych da­
chów ieden raz , a mansardowych dachów iłf 
razy tyle stóp całego drzewa ile budowla w  hal­
ce ma szerokości.
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5). Sześć razy wzięta długość sterczenia gzymsu, 
wydaie długość knagi czyli przypuśnicy.

4) . W  prostych dachach potrzeba na dachgible po­
łowę tyle stóp drzewa, ile wynosi ich kwadra­
towa obiętość.

5) . Do wielkiey sicnney luki (Heu-luke) 5 stóp w y-
sokićy a 5 stóp szerokiey potrzeba z krokwią 
8 razy tyle stóp drzewa, ile wysoki i szeroki 
iest otwór w  świetle.

6) . Do futryny na drzwi lab okno, potrzeba ¿1 ra­
zy tyle drzewa, ile otwór futryny iest wysokim 
i szerokim w  świetle.

7) . Dla wynalezienia potrzebnego drzewa na laufry,
na rygle, na banty, i t. d. do bramy, wypada 
tylko dodać wysokości szerokość bramy, i wziąść 
dla pospoliley bramy do stodoły 4 razy, a dla 
wielkiey bramy zaiczdney 6 razy tę summę.

Takim to S p o s o b e m  można sobie wyrachowanie 
■ wielu przedmiotów wchodzących do ciesielki bar­
dzo ułatwić.

Chcąc nakoniec pokazać  ̂ iakim sposobem wyra­
chowana ilość różnego gatunku drzewa w  koszto­
rysach położoną być winna, załączamy tu naslepu- 
iący wzór czyli tabellę iako szczegułowy wykaz 
wszelkich drzew potrzebnych na dom maiący np.

i3
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6o łokci długości, 24 łokci szerokości, o dwóch 
piętrach, z piwnicami sklepionemi, i dubeltowo-sto- 
iącym dachem pokrytym dachówką, a która obey- 
muie zarazem ilość sztuk iuż gotowego drzewa czy­
li budulcu, i ilość stóp podłużnych kloców lub 
pniów tartakowych, iakaby potrzebną była do rznię­
cia, wcelu otrzymania pierwszego.

(Patrz lu przyłączoną Talicllę).

Gdy podzielemy te łokciowe miary krzyżowego 
drzewa przez 4. a miary pół-drzewa przez 2 i do­
damy wynikłe z lad wielorazy do właściwego im 
całego drzewa, to podzieliwszy ieszcze polem każ­
dą summę przez wiadome długość pnia, wypadnie 
w  ogólności:tJ

1) . całego drzewa, albo 57 sztuk extra grube­
go drzewa, maiącego 24 do 26 łokci długości, 
a 12 cali grubości w  cieńszym końcu.

2) . 884 +  il'-H-p L±p __ 88/t _j. 658 _|_ Sy2 _  2 4

łokci całego drzewa, albo —  n 5 sztuk j»o— 
spolilo-grubego drzewa maiącego 20 do 22 łok­
ci długości, a 10 do 11 cali grubości w  cień­
szym końcu.

3) . 210 +  -p  =  210 -¡- 56 =  206 łokci całego drze­
wa , albo =  i 4| sztuk średniego drzewa, 
maiącego 18 do 20 łokci długości a 9 cali gru­
bości w  cieńszym końcu.

4) . p-p  albo 77 sztuk małego drzewa, maiącego i 5
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A. S o s n o w e  D r z e w o  do B a l e k  i do Wiązania.
UU OLI j

W Y M I E N I E N I E

S Z T U K  D R Z E W A

Extra 
gruby bu­
dulec 2 4  

do 30 łok­
ci długi a 

12 cali 
gruby w 
wierzchu

Pospolito gruby budulec 
22 łokci długi a 10 do 11 
cali gruby w wierzchnym 

końcu

Średni budulec 
18 do 20 łokci 
długi a S do 9 

cali gruby

Mały bu­
dulec 15 
do 18 łok­
ci długi 

6 do 7 cali 
gruby

Korzyste 
drzewo 
20 łokci 

długie 
8 do 10 ca­
li grube

Całe 
drzewo 

12" grube 
w kwadrat

Całe 
drzewo 

10" grube 
w k wadrat

Pół-drze- 
wo 9 i 5

cali
grube

Krzyżowe 
drzewo 
8 cali w 
kwadrat

Całe 
drzewo 
8 cali w 
kwadrat

PóŁdrze-
WO 7 i 4

cali w 
kwadrat

Całe
drzewo

Całe
drzewo

Łokci Łokci Łokci Łokci Łokci Łokci Łokci Sztuk

20

12
1

12
2

18

i 7

2
8

12

długich

i). Do Sklepów czyli Suterenów.

Balek na kuchnię i na niektóre mieszkalne iz­
by, po 10 łokci 

Futryn po g łokci 
Sztukę do kątowego Dymnika czyli Kapy ku-

chenney ...................................................................
Lcgarów pod mieszkalne izby po 9 łokci długich 
Murłaty po g ł o k c i .............................................

2). Do dolnego piętra z bułkowym pokładem.

Balek przechodzących całkowicie, po 2 4 łokci
długich

4
2
7

06

18
17

2
6

16

Balek przyłożonych na średnich murach grubych, 
gdzie przeto każda składa się z 2 sztuk drze­
wa po 12 łokci długich, uczynią razem 34 X 12

Murłaty po 60 łokci d łu g ie .................................
Futryn do podwóynych drzwi av grubych ścia­

nach z ryglami i uszami po 4o łokci . • •
Futryn do poiedynczych drzwi w  grubych ścia­

nach po 5 o ło k c i ..................................................
Futryn do poiedynczych drzwi w  słabych ścia­

nach po 12I ł o k c i ............................................
Do ościennych balek które zwierają mury prze­

działowa ............................................................
Do trumfowania wschodów i rur kominowych . 
Proste sztuki kapowe po 5 ł o k c i ......................

INTiz drewniane ściany.

Podwalin po 10 łokci d łu g i c h ......................
Opaski po 5 ł o k c i ............................................
Słupków po 51 łokcia .
Do dubeltowego zaryglowania^ • • • • • 
Legatów nad piwnicami po 20 łokci . . • •

5). Do górnego piętra z bułkowym pokładem.

Balek całkiem przechodzących po 24 łok. długich 
Balek przyłożonych iak na dolnem piętrze . .
Murłaty po 60 ł o k c i .................................
Futryn do podwójnych drzwi w  grubych ścia­

nach po 4o łokci .................................
Futryn do poiedynczych drzwi w  grubych ścia­

nach po 5o ło k c i.......................................• •
Futryn do poiedynczych drzwi wr słabych ścia­

nach po 12I ł o k c i ...........................................
Proste sztuki' kapowe po 6 ł o k c i ......................
Do trumfowania wschodów i rur kominowych .

]Na drewniane ściany.

6
2

10

70
2

22
44
55
35
70

20

452

7*

4o8

10

Podwalin po 1 5 łokci . • . .
Opaski po 8 ł o k c i .....................
Słupków po 51 łokci . . . .
Do dubeltowego zaryglowani a .

4). Do Dachu.

Sztuk krokwi po 17? łokci długich
Opaski po 60 ło k c i ..........................
Słupków poddasznych po 4 łokcie .
Daclibantów czyli mieczów na słupki po 2i  łokc 
Sztuk kielbalków po 12 łokci długich . .
Sztuk ITanbalkow po o ł o k c i .....................
Knagów czyli przypuśnic po 6 łokci długich 
Na tremple pod k n ag i.....................................

Do drewnianych ścian.

Na pódwaliny do poddasznych ścian . . . .
Na opaski................................................................
Słupków po 4 ło k c i e ...........................................
Na poiedyncze zaryglowanie................................

5). Do wschodów.

Na wygięte sztuki wschodowey ścianki czyli
wangi . • ...........................

Na wschodowy kloc w  suterenie

432 
—  I 4o8

12

•— *—•

108
18

120

•— 520

— 90

i 5o

8o
i 5

4o
10

- 581
_  1 20

1 82 8

120

— 2 4o

90

200

20

90
l6

____ 55
_ 3 o

120
—

88
__- 110

42 0
___ 175
L 420
— • 210

3o
.--- 20
__. 80

60

200
lo8
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A. S o s n o w e  Drze wo do Bci lek i do W i ą z a n i a .

¿4

1 N̂J
1 ^
i  ̂1 ^

N
i °
1 *J

\VY MU 

SZTUK

i NI E NI E 

U U Z E W A

Extra 
gruby bu­
dulec- 1JĄ 
do 30 łok­
ci długi a 

1 2  cali 
gruby w 
k wad rat

Pospolito gruby budulec 
22 łokcie długi a 10 do 11 
cali gruby w wierzchnym 

końcu

Średni budulec 
1S do 20 łokci 
długi a S do 9 

cali gruby

Mały bu­
dulec 15 

do 18 łok­
ci długi 

8 do 7 cali 
gruby

Korżyste 
drzewo 

2 0  łokci 
długie 

8 do 10 Ca­
li grube

Całe 
drzewo 

12" grubr 
wierzchu

Łokci

Całe 
drzewo 

1 0" grube 
a kwadrat

Półdrze-
wu 9 i 5

cali
grube

Krzyżowe 
drzewo 
5 cali w 
k w adrat

Całe 
drzewo 

8 " w kwa­
drat

Pół drze­
wo 7 i 4
cali w 

kwadrat

Całe
drzewo

Całe
drzewo

Łokci Łokci Łokci Łokci Łokci Łokci Sztuk

Z przeniesienia . 864 85i | 1253 3178! 2031 108 1207! ??
I 20 Sztuk na poręcz do piwnicznych wschodów . . — — - — 9
1 — J\a wschód owy kloc v\ dolnem piętrze . . .— n
1 --- Na poręcz do dolnych w s c h o d ó w ..................... ---i — — 20

— Na wschód owy kloc vi pierwszem piętrze . -—: 3 i
— Na poręcz do tychże iwschodów . . . . — — •— 25

I 6). Do szt akowcalict pomiędzy halki.

1 2 7° Kwadratowych łokci szlakowania w  suterenie .
j i i 5y Kwadratowych łokci w dolnem piętrzę . . .
¡12 10 Kwadratowych łokci w gór nem piętrze . . .

1 27°1
Kwadratowych łokci v̂ poddasznćm piętrze; czy-

ni więc ogółem . • • .....................................
2g07 Kwadratowych łokci sztakowania; rachuiac zaś

na 56 kwadr, łokci i  sztuki drzewa, uczyni
razem . . . . -— —, . — — . , 4oi

— Wypada tez zawsze liczyć i dodatek . . . . 2 5^ 251 62! 256 ! 6 5 93 5
a

O g ó ł  . | 890 1 884 | i 3 i 5! 54881 209Ą 110 i 5o5| 4 i

B .  S ó s f i o t e e  b a l e  i  d e s k i  a l b o k l o c e  t a r  t a k o w e .

b
a 

S
z

tu
k

W Y M I E N I E N I E

B a l e
10 do 12 łokci 

długie

D e s k i  

10 do 12 łokci 

długie

Łaty 10 
łokci dłu­
gie 2 5  sze­
rokie a 

cala

Kloce 
tnrtakowe 
do rznię­
cia desek 
i balów 
12 łokci

L
ic

z
. S Z T U K  DRZE W A

2\ cali 
grube

2  cali 
grube

Całe 
szpunto- 
we deski 
1 grube

Pół-szpun 
to we de­
ski 1-5" 
grube

Stolarskie 
deski 1 5 ” 

grube

Szalowe 
deski l j"  

grube

w wyso­
kości

długie 
15 cali 
grube

Sztu k Sztuk Sztuk Sztuk Sztu k Sztuk Sztu k Sztuk

270
1). D o  podłogi.

Kwadratowych łokci podłogi w  suterenach, ra- 
chuiąe deskę po 5 kwadratowych łokci . . 54 albo 7 T

1157 Kwadratowych łokci podłogi na dolnem piętrze 
z potraceniem ś c ia n ............................... 201 albo 33

1210 Kwadratowych łokci na górnćm piętrze . . ---- _. __ . 242 albo __ 5ô
i 44o Kwadratowych łokci strychu poddasznego po 5 

kwadr: łokci deska . . . 288 albo 56
i 44 Kwadratowych łokci dylowania sieni, rachuiac 

bal po 6 kwadr: łokci . . 0 Ą, albo 5

2 70 
1157
12 10

27O
2907

2 )• D o  szalowania sufitów.

Kwadratowych łokci w suterenach. 
Kwadratowych łokci w  dolnem piętrze. 
Kwadratowych łokci w górnćm piętrze. 
Kwadratowych łokci w ppddasznych izbach.
Kwadratowych łokci do szalowania sufitów, ra- 

chuiąc deskę po 5 kwil: ł o k c i ..................... 582 albo 58

1 20 
1

5). D o wschodów.

Stopni w  suterenach, 2! łokcia szerokich trzeba 
a) 50 łokci 2 calowych b a l ó w ...................... 5 albo

1
44

b) 5o łokci posadzkowych stopni . . . . — • — __ 6 albo __ 1
Stopni w  dwóch piętrach 51 łok: szerokich, trzeba 

a) i 54 łokci balów, a lb o .................................. 1 5 albo
b) 1 54 posadzkowych stopni (Setzstuffen) — — .---- i 5 albo -

-4 'Z 
2

Do wszystkich wschodowych ścianek , trzeba 
45 łokci . . . 4 albo 1

Do wschodowych F e r s z la ió w ............................ •— — — — 16 albo j— 2

4). D o łacenia d a ch u .

W  5  ̂ calowey odległości ł a t , iest 78 rzędów 
potrzebnych na 1 stronę i po 6 łat na fronto- 
wę długość, zatem — 906 albo 3i

Na poddaszne okna .• — — - — — - - 5o albo l f
O gó ł  . | 28 | 18 | 54 2 52 546 582 986 212!



do 18 łokci długości a G do 7 cali grubości w 
cieńszym końcu.

4 i. Sztuk korzystcgo drzewa 20 łokci długiego, 
10 cali grubego.

28. Sztuk bali 10 do 12 łokci długich, 2i  cali 
grubych.

18. Sztuk bali 10 do 12 łokci długich 2 cali 
grubych.

54. Całych szpuntowych desek 12 łokci długich 
l f  cali grubych.

2 52. Pół-szpuntowych desek 12 łokci długich i | 
cali grubych.

546. Stolarskich desek 12 łokci długich 1^ cali 
grubych.

582. Szalowych desek 12 łokci długich 1 cal gru­
bych.

iGi.  Kóp łat 10 łokci długich, i f  cali grubych 
a 2  ̂ szerokich.

*
Chcąc zaś zamienić i te bale, deski i łaty we­

dług poprzedniczo iuz podaney tablicy, na kloce 
tartakowe, wypadnie potrzebnych na len koniec 
2i2£ sztuk kloców drzewa.
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CZEŚĆ DRUGA.c

O  B udow n ictw ie  p r a k t y czujem*.

Podawszy iuż w  pierwszey części wszelkie spo-. 
soby wynaydowania ilości materyałów potrzebnych, 
do postawienia iakieykolwick budowli które nay- 
gtównieyszym byli cclęm ninicyszcgo dziełka, przy- 
stąpiemy teraz ieszczc do opisania w  następni a cych 
rozdziałach, różnych prawideł stanowiących budo­
wnictwo praktyczne, tudzież wszelkich ostrożności, 
iakich w  czasie staw iania budowli niemniey ściśle 
zachowywać wypada końcem ażeby ta została wy­
konaną z pożądanym skutkiem, i żeby przytem po­
siadała przyzwoitą moc, trwałość, wygodę i syme- 
tryę: bez tych bowiem, pomimo naydoskonaley zro­
bionego przez budowniczych kosztorysu, niebędzie 
budowa iednak mogła doprowadzić do zamierzone- 
go celu, albo nicodpowie oczekiwaniu buduiącego 
ieżeli niezachowane będą w  postawieniu oney pe- 
wne prawidła wynikające tak z samego, doświad­
czenia, iako i z teoryi, których zaniedbanie mogło- 
by nawet przywieść go do bardzo krytycznych przy­
padków lub przynaymniey do powątpiew ania o trwa­
łości takowey.
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R O Z D Z I A Ł  I.

O Jiy simkach budowniczych.

Chcąc ażeby budowa iakiegokolwiek bądź rodza­
ju postępowała z pomyślnym skutkiem, i niepodle- 
gała osłabieniu przez częste odmiany któreby bu- 
duiąc na pamięć bez rysunku w rozmaitych onćy 
częściach z powodu uznania takowych za niedogo­
dne lub nieprzyzwoite poczynić wypadało, potrze­
ba koniecznie na sam przód kazać wygotować so­
bie przez budowniczego wszystkie rysunki maiącey 
sio stawiać budowli, z wyobrażeniem szczegółów 
w  niey obiętych, tak we względzie wewnętrznego 
rozporządzenia wszelkich zamieszczeń stosownie do 
zamiaru budującego, iako i we względzie ułożenia 
i przysposobienia różnych części zewnętrznych i we­
wnętrznych stosownie do zasad stanowiących praw- 
dziwę sztukę budowniczę. Rysunki takowe skła- 
daią się pospolicie z Planu czyli Grunirysu każde­
go piętra, z Facyaty czyli Elew acyl przodniey a 
czasem i tylney, ieżcli potrzeba lub osobliwe i od­
mienne iakie urządzenie Icyźc wymaga; i nakonicc 
z Przecięcia które robione bywa w  poprzek albo 
wzdłuż budynku stosownie do iakiego przedmiotu 
ważnego, w wykonaniu nieco trudniey szego, i któ­
rego przeto w szczególności wyobrażenie dać sio



zamyśla. Sposób zaś okazywania w tych rysunkach 
różnych części i przedmiotów budowle składaiących, 
iest prawie wszędzie iednakowy, i przy Lem tak pro­
sty i łatwy ze go niemal każdy umieiacy trochę ia- 
kiekolwick figury kreślić, bez naymnieyszey tru­
dności naśladować a tym bardziey poiąć może.

Niewątpiemy bynaym niey aby każdy mayster mu­

larski albo ciesielski nieznał dobrze Avszystkieh czę­

ści rysunku iakićy budowli, i aby nie potrafił po­

dług tegoż wykonać wszystko co do myśli nawet 

samego budowniczego iaknaydokładniey; lecz zda- 

rzaią się iednak takie okoliczności, osobliwie na 

w si, że buduiący mcmdgąc mieć podobnych may- 

strów, musi pomimo nieznania się Aviele na planach, 

sam ich zastąpić i za pomocą pospolitych tylko mu­

larzy i cieśli staAviać budynek swóy podług Avygo- 

tOAvancgo przez biegłych rysunku, av którym  na­

wet niewypisanc są tlosłoAvnic niektóre przedmio­

ty  mogące mu spraAvić iaką Avątpliwość. D la zara­

dzenia Avięc temu i przyniesienia oraz ulgi w szyst- 

kim  którzyby się na planach dostatecznie nieznali, 

przytoczemy tu nayważńieysze przedmioty av każ- 
dey budowli znayduiące się, z okazaniem lakoAvych 

na Tablicy I-
Fig. i. Jest mur który przeciąga się na planach 

całkowicie, czerwono, popielato, albo czarno. 
Fig. 2. Są d rzw i, av których aa oznaczaią boczne 

odzienia, i b zamaehoAve ścianki.

( 103 )



Fig. 5- Okazuie okno w  którem aa są boczne o* 
dzienia, popiersie, i c zamachowe ścianki ro­
biące się czasem proslo a czasem tez ukośnie. 
Zostaie zawsze biało.

Fig. 4. Są różne formy kominów czyli rur komi­
nowych; została biało.

Fig. 5. Jest piec przy murze; ar komin, l  sżyia pie­
ca, c czeluść, d sam piec; lo wszystko przecią­
ga się pospolicie na planach kolorem blado-czer- 
wonyrti.

Fig. 6. Kloakowe rury. Zostaią biało albo prze­
ciągane żółto.

Fig. 7. Ołowiane wodociągi przechodzące w  mu­
rze; robione bywaią niebiesko czyli wodnistym 
kolorem.

Fig. 8. Mur czyli ściana z filarami i z framugami.

Fig. 9. Kominek, w  którym aa są wyskakuiące 
czyli sterczące odzienia; robi się blado-czerwo- 
no podobnie iak piece.

Fig. 10. Wyobraża Niżę czyli framugę okrągłą, 
w  którey stoi piecyk a; kropkowane liniie ozna- 
czaią rurę wpadaiącą do komina.

Fig. 11. Jest łóżko sloiące w  murzo, i robi się 
blado-żółte.

Fig. i2. Jest szafa lub pułka w  murze.
Eig. i 5. Są pilastry czyli płasko-słupy przy murze.
Fig. i 4. Kolumny czyli okrągłe słupy przy murze.

( io4 )



Fig, i 5. Odstąpione kolumny za którenti znayduią 
się pilastry.

fig . 16. Piekarski piec w  którym aa są luftami, 
zaś bb potrzebnemi rurami.

Fig. 17. Jest kuchnia w  którey a iest ogniskiem, 
b kapą dymową. Ognisko robi się pospolicie na 
planach blado-czcrwono podobnie iak piece.

Fig. 18» Są radiowe otwory rozmaitego kształtu, 
które robione bywaią także blado-czcrwono.

Fig. lg . Jest kocioł do prania który może być 
zrobiony miedziano - czerwono, zniebieskiem w  

środku.
Fi<>\ 20. Znaczy browar w  którym a iest kotłem, 

b schodkami do czerpania i c czeluść do pod­
palania z kominem»

Fig. 21. Oznacza gorzelnią w którey aa wskazu- 
ią podpały, bbb ognisko czyli kotlinę, cc garce 
dd rUrnićą, f  kadzie,

Fig. 22. Wyobraża staynię w  którey a iest rnicy- 
sceni na skrzynię, bb żłobem, cc słupkami, dd 
ścianami drewnianemi, cc przedziałami czyli 
ślóykami odznaczonemi przez wiszące drążki f f ;  
i nakonicc gg kanałem czyli ściekiem.

Fig. 20. Jest koryto w oborze,
Fig. 24» Wyobraża kloakę za którą znayduie się 

także i dół.
Fig. 2 5. 2 5» 2 5, Wyobraźnią różne wschody przed- 

domowCjW' których aa i aa, są kratami żelaznemi.
. i 4
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Fig. 26. Wskazuie proste wschody z spocznikiem a. 
Fig. 27. Wschody o trzech ramionach.
Fig. 28. Wschody kręcono.
Fig. 2cj. Wschody o dwóch ramionach z zakreco- 

nemi stopniami.
Fig. 5o. Półeyrklaste czyli półkoliste sklepienie w 

klórćin a są filary, b ściany, c luki, d kapa. 
Fig. 5i. Buiaiące czyli tak zwane gotyckie skle­

pienie.
Fig. 52. Przygniecione czyli nicckowatc sklepienie. 
Fig. 55. Krzyżowe sklepienie, w klórem aa są fi­

lary, bb. ściany, cc narożne luki, dd kapy. 
Wszystkie takowe sklepienia oznaczaią sic pospo­

licie na planach przez nakreślenie kropkowanych 
luków pomiędzy czlerma ścianami lub morami, w 
kierunku i stronic, iak w budowie wykonane być 
powinny.

Czystość w rysunkach budowniczych lest iednym 
z naygiównieyszych warunków: uważać przeto trze­
ba, ażeby liniie powyciągane pierwotnie ołówkiem 
niezamazajy się i niebyły bardzo grubclni. Po wy- 
ciągnieniu zaś takowych tuszem zmazuią się te do­
piero gurnmą elastyczną lub bułką, i zakłada i ą ró­
żne farby czyli kolory oznaczaiące rozmaite przed­
mioty składaiące budowlą, stosownie do islnieią- 
cych przepisów albo zwyczaiów iakie w krain pa- 
nuią. Mury nowe, oznaczaią się, zupełnie czarno zo- 
stawuiąc tylko wszelkie otwory iakie w nich zro-
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bione ]jyó maia, biało. Stare zaś mury wr planach 
restauracyi lub reformowania, przeciągane bywaią 
nieco bladszym tuszem zmieszanym z czerwoną far­
bą nazwaną karminem. Dachy podobnież po od­
cieniowemu mogą być założone ceglastym kolorem, 
ieźeli pokryte zostaną dachówką; a przeciwnie po- 
zostaią tuszowane tylko, ieżeli będą nakryte gonta­
mi lub innćm iakiem drzewem. Ściany drewniane, 
balki, krokwie i inne sztuki wiązania dachów, lu­
dzie/. wszelkie przedmioty które maią być z drze­
wa, oznaczaią się zawsze żółtym kolorem, a nay- 
cześciey bladą gunnnigutą: reszta zaś iest iuż opisana 
w  wytłumaczeniu poprzedzających iigur.

Pędziałka powinna także być nieopuszczoną wc 
•wszystkich planach, gdyż podług nićy został nary­
sowany cały projekt budowli i wszelkich części z 
osobna, końcem pokazania iaki te stosunek pomię­
dzy sobą co do wielkości mieć powinny. Takowe po- 
działki nie są niczćm innćm iak tylko zmnieyszeniem 
ley samey miary którćy powszechnie używa się 

av  każdym krain do wykonywania budowli. Składnią 
się one zawsze z sążni i stóp, a nayczęśeiey z łokci i 
cali klórc aż nadto każdemu iuż wiadome są i 
przeto nie sądziemy aby petrzebą było więcćy się 
tu nad tern rozwodzić,
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R O Z D Z I A Ł  II.

Q zachowaniu ale względom miejsca na któcem 

stawianą hyc ma budowla..

Po obraniu przez buduiącego. micysca na budo-* 
w lę , wypada zaraz uważać czyli plac iest równym 
albo nierównym; w  ostatnim bowiem razie potrze-* 
ba go będzie zrównać; co uskutecznia się następu­
jącym sposobem: Fig, 34 . Nayprzód w naywyższem 
mieyscu na samćy ziemi, przytwierdza się sznur 
wyciągnięty aż do punktu nayniższego, np. od a, 
do b: potem przy takowym sznurze wzdłuż, zaty­
kani się paliki f ,  a, d, e, które w  miarę postępo­
wania coraz dalcy do niższego punktu powinni być 
także coraz dłuższemi. Podniósłszy zaś ten sznur 
wedle palików w  górę i przyłożywszy w środku 
wagę g, unosi lub spuszcza się takowy dopóty, do­
póki pion, czyli prostopadła nie wskaże na go. sto­
pniach; co skoro zostanie uskutecznionem , będzie­
my pewni że sznur iest zupełnie poziomo leżącym, 
że można iuż wtedy naznaczyć na naywyższym pa­
liku mieysce w którein przytykał się sznur, i wy­
mierzyć nakoniec wysokość tegoż punktu okazuią- 
cego o ile grunt w mieyscu a, wyższym iest od miey- 
sca b; a po wykopaniu w zdłuż, rowu tak głębo-



kiego iak iest ol, lecz poziomego, będziemy mogli 
widzieć ile wypadnie kopać ziemi wicdnern miey- 
scu a nasypać oney w drągiem dla zrównania zu­
pełnie obranego placu, Zrównanie aluli takie iest 
tylko na przodnicy długości buduiąccgo się placu 
polrzcbnem, gdy bowiem grunt w  ważkich bokach 
wznosi sic albo spada tak że wyższym lub niższym 
iest na przedzie niż na tyle, a buduiący niewyma- 
ga koniecznie lego, natenczas niepotrzeba go ró­
wnać, gdyż łatwo iest przez murowanie fundamen­
tów wznieść mur tylny lub przodni aż do zupeł- 
ney onycli poziomości nieco nad samo powierzchnio 
ziemi, przydaiąc przed lub za domem wolne wscliod- 
ki dla wniyścia do sieni które muszą zawsze być 
poziomemi czyli równemi z tylną stroną budowli. 

Skoro grunt na którym postawioną być ma bu­
dowla zostanie zrównanym, tedy przystępuie się za­
raz do wytknięcia i odznaczenia wszystkich murów 
lub ścian składaiących tę budowlę iak naydokład- 
nićy podług przygotowanych planów, uważaiąc do­
brze czy I i lakowe położone są względem siebie pod 
kątem prostym lub leżą prostopadle, albo czyli sto­
sownie do kształtu placu przeznaczonego do budo­
wli są ukośne; w  którym to razie kąty powinny 
być iak naydoskonaley przeniesione sposobem iakim- 
kolwiek bądź łatwym a pewnym. Potem zaś roz­
poczyna się robota około fundamentów, dla klórćy 
ważności, osądziliśmy za rzecz przyzwoitą dać oso»
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bny Rozdział tu nastopuiący, z przyłączeniem uwag 
iakie mice potrzeba względem rozmaitych gatun­
ków ziemi które zwykle po chwilowem kopaniu 
av głębi oney zdarzyć się mogą.
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R O Z D Z I A Ł  III.

O Zakładaniu fundamentów, i o rozmaitych 
gatunkach gruntu.

Nayważnieyszą i naypicrwszą robotą w  stawianiu 
iakicgo domu icst zakładanie fundamentów, które 
szczególnie w  murowanych budowlach z iak nay- 
wiekszą pilnością i ostrożnością uskutecznione być 
powinno; na nićm 10 polega zupełnie moc i trwa­
łość każdey budowli. Skoro bowiem po ukończeniu 
całćy budowy okaże się iaka wada w  fundamen­
tach, tedy niemasz iuż innego sposobu do poprawie­
nia błędu iak tylko przez całkowite zniesienie tego 
wszystkiego co iuż zrobionćm zostało albo przez 
chwycenie innych środków mogących czasem spra­
wić nierównie więećy roboty i kosztów- Drewnia­
ne domy niepolrzebuią wprawdzie żadnych kopa­
nych fundamentów, gdyż podwaliny bywaią tylko 
na póliokcia wysoko podmurowane kamieniami al­
bo cegłą, dla tego ażeby drzewo mnićy wystawio­
ne było na wilgoć i lńokrośó pochodzącą w  czasie 
słot z ziemi; lecz murowane, które osobliwie ma­
ja pod sobą piwnice lub inne tym podobne podzie­
mia i które ciężą daleko więećy aniżeli pierwsze, 
muszą zawsze mieć kopane fundamenta, w  których 
to dopiero poznać można z gatunku ziemi, i z przy-



rodzenia dna tćyże, iaki sposób zakładania funda- 

men lów  będzie najprzyzwoitszym  i potrzelmym.

Ścisłe rozpoznanie gruntu icsl koniecznie polrze- 
bne, a rozmaitość warsztw zierni wydaic także ró­
żne gatunki dna. Wypada często budować na sha-' 
le , na zwierze i gruzie , na suebéy ziemi tęgiej, 
iia glinie lub mar gin, na lekkiej ziemi, na pia-* 
s/ai, na trzęsawisku lub bagnisltu, i nakoniec w 
wodzie. Jeżeli buduiący ma wolność budowania tam 
gdzie chce, to może sobie obrać taki grunt któryby 
był naydogodnieyszy i naykorzystnieyszy; lecz sko­
ro mieyscc zostanie wyznaczone i ograniczone, na­
tenczas musi iuż budowniczy starać się, aby przez 
zastosowanie rozmaitych środków grunt był wzmo­
cnionym lub ustalonym.

S k a ł  a .

Skała iest haytrwalszyrn i od samego przyrodze­
nia iuż dobrze położonym fundamentem, leżeli skła­

da się tylko z icdnćy dobrze z soba zrośniętćy sztu­

ki. Nicpotrzcba w  nićy kopać innego fundamentu 

lecz tylko murować zaraz zw ykłym  sposobem, i nad­

rabiać murem tylko av tych m iejscach av których- 

by nierówność onóy lub pochyłość tego Avymagal'a. 

Jeżeli zaś AVypadnie budować na poiedynczych ska- 

1 o w in a ch , to potrzeba wprzódy dobrze przekonać 

się czyli takowe nie leżą na słabym  dnie potrzebu- 

iącyin poprawienia i w zm ocnienia, często boAvtcnt
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sprawiani skalisto sztuki przez osiadanie w ielkie  

rysy i pukaniny w m urach. Odosobnione skały  mo­

gą być łatw o z sobą, połączone sklcpionemi lu k a ­

mi lub arkadami, lecz skoro będzie się zdaw ało 

niepewnie budować na podobnych sk a łow in aeh , 

w  tedy naylcpiey będzie aby w yłam ać lub w ysa­

dzić ie zupełnie a zacząć polem fundament na po- 

śpolitein dnie.

Z w i ń  i G n u ż .

Gruz i żwir iest miernie dobrym gruntem ieżeli 
ina mocne dno, i iezeli żwir iest dobrze z sobą po­
łączony i spoisty. Wypada zawsze przekonać się 
czyli żwir leży na dobrćy i lęgióy ziemi, i dobrze 
z boków iest wspieranym; albo czyli nieznayduią 
się pod nim warszlwy niedobrey ziemi lub bagna 
co naylcpiey za pomoćą świdra ziemnego uskutecz­
nić się daie. Jeżeli dno iest z ziemi niedobrey albo 
z baguiska, tedy niemoże takowe mieysće służyć 
na fundamenta, tylko potrzebaby na sam przód 
wykopać zupełnie gruz albo żwir i zakładać po­
tem budowlę na rusztach lub palach o których pó- 
źniey będzie mowa. Jest atoli warsztwa gruzu al­
bo żwiru tęga, i znayduic się pod nim piasek mo­
cny lub glina, a przeto więc dobre iest dno, to mo­
żna w stosunku grubości warszlwy żwiru posta­
wić budowlę ciężką lub lekką, zacliowuiąc iednak 
tę ostrożność aby tylko wierzclma ziemia lekka wy­



kopana została Icoz nie z samego dna, końcem nie- 
osłabicuia takowego nazbyt.

Z iemia tęga.
Tęga ziemia iest dobrym gruntem na fundamen­

ta ieżeli iest suchą , lecz często podlega ona wodzie 
tak dalece ze w  niektórych porach roku zostaic za­
laną $ albo tez niekiedy ukryte są w  niey źródła. 
Chcąc przekonać się o pierwszem, potrzeba zwa­
żyć okolicę dla zobaczenia o ile naywyższy stan wo­
dy z pobliskiego strumienia iest niższym od mieysca 
budowli i o ile niżey będzie się znaydowała naj­
większa powódź od tegoż, dla stosowania się w  ko­
paniu i niezrobicnia dna fundamentów nader głę­
boko. Wypada niemniey i o tern pamiętać, aby 
można było w  każdym czasie wodę kanałami lub 
rowami spuścić. Jeżeli zaś znayduią się iakie źrzó- 
dła w samym rowie fundamentowym to trzeba sta­
rać się takowe odwrócić. Niektórzy sądzą żc do­
brze iest pozatykać zrzódła wapnem i popiołem, 
lecz iest to bardzo niepewnie, gdyż gwałtowność 
zrzódła niedaie się łatwo przytłumić, a skoro zata­
mowanym mu zostanie pierwszy wychód tedy znay- 
dzie sobie ono drugi. Naylepszy Zatem sposób iest, 
puścić wodę przez wykopany mały rów do studni 
iakiey zewnątrz fundamentowego rowu zrobioney, 
i wyczerpać ią z tamtąd zupełnie. Rowki takowe 
mogą być murowane przepaloną cegłą i nakiyte 
płaskiemi kamieniami.

( )
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G lina lub Mahgiel.

Glina i Margiel są także dobrym gruntem gdy 
ulrzymuią się mocno i sucho, albo gdy zmieszane 
są z żwirem i nieustępuią z żadney strony. Jeżeli 
zaś grunt iest bardzo miękkim, to można go wzmo­
cnić przez ruszty. Wreszcie wypada zachowywać 
w  tymże gatunku gruntu te same ostrożności co i 
w  poprzedzaiącym.

Z i e m i a  l e k k a .

Lekka ziemia gdy iest suchą, może być przyda­
tna do fundamentów, nicpotrzebuinc nawet kopać 
bardzo głęboko, Lecz przez wodę slaic się ona tak­
że nieużyteczną.

P i a s e k .

Togi i suchy piasek iest równie dobrym grun­
tem który niepotrzebuie być bardzo głęboko kopa­
nym; lecz musi wprzódy być dobrze doświadczo­
n y, czyli niewdaie się w  niego woda. Jeżeli zaś 
pokaże się w  nim ruchomy albo żywy piasek, w  te­
dy potrzeba postąpić z iaknaywiększą ostrożnością, 
gdyż znayduie się często bardzo wiele zrzódeł z  któ­
rych wylryskuie ona zaraz skoro stąpi się na nie­
go. Za pomocą pali niemożna tu zrobić dobre dno, 
albowiem przez winianie tych wzmogłoby się w y­
tryskanie wody ieszcze bardziey. Oprócz tego wia­
domo iest z doświadczenia, że naymocniey wrbitc



kafarem pale zostały drugiego dnia przez zrzódła 
znowu w górę wysadzone,

Naylepiey zatem icst w  takowym razie alty nie- 
kopac bardzo głęboko i murować natychmiast w tćm- 
ze mieyscu bez źadney zwłoki. Niewypada atoli w 
iednym dniu więcey kopać iak tylko tyle ile w nim 
muru postawić można po ułożeniu w  przody na sa­
mym piasku płasko-łupanych kamieni, a na tych­
że icszcze drugę warsztwę podobnych dobrze wa­
pienna zaprawą złączonych czyli spoionych. To 
wszystko powinno uskuteczniać się z naywiększym 
pośpiechem dla tego, ażeby niedać czas wodzie do 
wystąpienia na wierzch, i zalania roboty przed iey 
ukończeniem. A chociażby spodnie murowanie zo­
stało zupełnie zalane, to nic nie będzie szkodziło, 
fundament nabędzie iednak z czasem dosyć mocy.

T rzęsawisko i bagnisko.

Niepodobieństwem byłoby zupcłnem postawić lub 
założyć fundament iakiey budowli na trzęsawisku 
albo na bagnistym gruncie, z powodu nader wiel­
kiego ulegania i całkowitego braku naymnieyszey 
mocy, gdyby niewynalezionc były przez sztukę środ­
ki lub sposoby do wzmocnienia tak bagnistych ia- 
ko i innych podobnie miękkich gruntów w  celu 
wybudowania na nich bez wszelkiego niebezpie­
czeństwa iak naywiększych domów. Naywięcćy zda-
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rzaią się przy fortócznych dziełach podobne bagni- 
ska i trzęsawiska w których budowa icst bardzo 
kosztowna, i w których bardzo często daleko więcćy 
pieniędzy wybuduie się aniżeli w dobrym gruncie* 
Niepowinnyby nawet w nim hyc stawiane budowlo 
mieszkalne, z przyczyny niezdrowego powietrza po-, 
chodzącego z ustawiczney wilgoci i z przyczyny nie-, 
możności umieszczenia piwnic lub suterenów.

Wielka iest różnica między trzęsawiskiem czyli 
icziorzystym gruntem, a między mulistym lub iło­
watym i bagnistym albo błotnistym gruntem. Pier­
wszy icst giętki i śliski lecz ma przecie więcćy lę- 
gośei niżeli bagnisty; dla tego też używa się w  tam» 
tem rusztów a w  ostatnim palów.

P ołożenie rusztu bez pali.

Chcąc położyć ruszt, wypada wkopywać się 
iak nayinniey; głcbiey bowiem, będzie grunt coraz 
gorszym; potem położą się wzdłuż fundamentów 
długie podwaliny albo podciągi złączone i przy­
twierdzane w  poprzek bantami zwartemi iaskół- 
czym ogonem.

Próżne zaś kwadraty utworzone przez lakowe 
dno z podwalin zapełnianą się dobrym murem ce­
glanym i kamiennym na którym kładzie się dopie­
ro warsztwa szerszych sztuk fundamentowych ino-
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cno przytwierdzonych żelaznemi klamrami i zala­
nych ołowiem. Albo, ieżcli sposób ten będzie za 
nadto kosztownym, to można rzeczone kwadraty 
zapełnić żwirem i żędrą a potem zasypać ie czy­
stym piaskiem na którym zarzuca się na dwa lub 
trzy palce wysoko dobre i tłuste wapno. Na lako- 
wey podstawie układane dopiero zostaią płaskie ka­
mienie takiego gatunku któreby się niezgnietły. Je­
żeli zaś zewnętrzna strona ścian fundamentowych 
może być wzniesiona aż po nad ziemią z ciosowych 
kamieni, tedy fundament takowy będzie nierównie 
mocnieyszym i trwalszym. Podobnie też gdy ruszt 
zrobiony będzie na pół albo na cały łokieć szerszy 
od grubości fundamentowego muru. Uważać iednak 
icszcze potrzeba, aby wedle rusztu wzdłuż rowu 
fundamentów przytwierdzoną była odporowa po­
dwalina około 8 cali wysoka, dla oparcia się wysu­
nięciu spodu muru w  fundamencie.

W  BIJANIE PALI I POŁOŻENIE NA NICH RUSZTU.

Drugi sposób robienia w  gruncie bagnistym fun­
damentów na palach iest następuiący: wykopuie się 
rów niekoniecznie głęboki, lecz wszelako tyle aby 
żadne powietrze niedochodziło, gdyż ruszt mógłby 
bardzo łatwo i prędko zgnić ; i wbiiaią się z obu 
iego stron iak naymocniey pale, w  gliniastym lub 
piaszczystym gruncie dębowe a w  bagnistym olszo-
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wc, za pomocy kafara, udcrzaiąc dopóty dopóki ba­
jta niezacznic odskakiwać co będzie znakiem że pal 
dobrze w ziemię utkwił. Potem, wbiiaią się także i 
średniego rzędu pale, urzynaiąc ie wszystkie u wierz­
chu iak nayrówniey podług równowagi. Na tako­
wych to palach przytwierdzone zostaną podobnie iak 
w  pospolitych rusztach podwaliny podłużne i po­
przeczne iedne na drugich, a tam gdzie te krzyżu- 
ią się wzaieinnie przybite bywa i ą do głowy pala 
drewnianym kołkiem. Chcąc zaś ażeby ruszt ten 
niewysunął się wypada w  każdym czworogranie 
utworzonym przez podwaliny wbić ieszcze po dwa 
pale w  kątach na przeciwko-ległych iak to fig. 35. 
okazuic. Pale te ścieśniaiąc ziemię w  czworogra- 
nacli dodaią całemu gruntowi bardzo wiele mocy, 
który potem zapełniony zostaie gruzem, żwirem , 
węglami albo zędrą, iak opisaliśmy iuż wyżey. Co 
się tycze długości palów, niemożna na to dać ża­
dnego przepisu, i nayleyiey iest zrobić z pierwszym 
próbę iak głęboko tenże w  ziemię zabity być może; 
a potem dopiero zastosować długość wszystkich in­
nych do pierwszego. Dobrze oraz iest, aby opasy­
wać wierzchny koniec pala żelazną obrożą któraby 
łatwo zdeymować się mogła końcem wkładania 
takowey na inne następne, dla tego że przez gwał­
towne uderzanie głowy u palów mogą się prędko 
rozłupywać; podobnie też ażeby opatrzyć w piaszczy­
stym i gliniastym gruncie dolny koniec każdego pa-
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¡,1 Żelaznem okuciem ostrem; a zaostrzyć go tylko 
prosto siekierą z przypaleniem nieco końca dla mięk­
kiego gruntu. Żeby zaś końce takowe u pali nic  ̂
otępieli prędko w tęgim gruncie i ułatwiali tym 
lepióy wgłębiania się ich w  ziemię, potrzeba na-* 
dać im długość zaostrzenia podwóyną, a przynay- 
mnićy półtora razy grubości pali. Grubość ta wynosi 
przy 6 łokciach długości la cali, a przy 9 lub 1 0  

łokciach i 3  do cali. Świeże drzewo iest na pale 
zawsze najlepsze, osobliwie gdy takowe będą mie­
li swe micyscc w  gruncie mokrym albo wilgotnym. 
Odległość w iakiey pale zabiiane być powinny slo- 
suie się pospolicie do ciężaru który budowla spra­
wiać może; im cięższy bowiem będzie iaki dóm, 
tym też bliżey i gęściey pale muszą być zabiiane. 
Stosuie się także odległość ich i do przyrodzenia 
gruntu i do ilości takowych która ma być wbitą; 
iednakże powinni oni zawsze być przynaymniey o 
grubość swą oddalone dla tego, ażeby pozostawało 
między niemi dosyć ziemi do utrzymywania ich. 
Przytem , ieszcze i to trzeba uważać, żeby nay- 
grubszc i naymocnicysze pale zostały wbiiane na 
zewnętrznym brzegu fundamentów, z powodu że 
ruszty prędzey tam aniżeli w środku psuć się za- 
czynaią.

B udowanie w  wodzie.

W  budow nictw ie wodnem wypada na samprzód 

tern pomyśleć iakby m ieysce na którein zakłada-
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r.y być ma fundament, uwolnić od wody dla do­
świadczenia czy będzie można zaraz stawiać fun­
damentowy mur, albo czy będzie potrzeba użyćpa- 
lów i rusztów.

Z a k ład a n ie  w  w ódzie  fundam entu  na p a la c h .

W  tym razie gdy zamierzone iest stawianie nu- 
przykład mostu murowanego lub kamiennego, i 
wbiianie w  wodzie pali, to wypada wprzód przy­
gotować skrzynię ze zbitych szpuntpali i icżcli- rze­
ka nie iest głęboka i bystra, zrobić oney ściany z 
szpuntowych desek lub bali wsuwaiących się w 
szpunty palowe dla niedozwolenia wodzie aby się 
wciskała. Jeżeli zaś rzeka iest głęboką, natenczas 
powinny ściany być zrobione dubeltowo, a których 
odległość czyli micdzy-mieysce maiące około i ło­
kieć i więcey zapełnione bywa dobra gliną mocno 
ubitą. Wielkość takowey skrzyni powinna być do­
stateczną dla obeymowania wszelkiego rodzaiu na­
rzędzi służących do wypompowania wody. Fig. 56. 
Po wypróżnieniu zaś zupełnie skrzyni, zabiiaią się 
pale w  ziemię tak długo aż niepodobna iuż będzie 
one z 12 do i 4 cetnarów ważącą babą głębiey wci­
snąć, i urzynaią śie nakoniec ile może być iak nay- 
głebiey; na tychże palach położonym bywa mocny 
i dobrze związany ruszt dębowy unoszący funda­
mentowe bryły kamienia czyli kwadry spoionc do­
brym kitem i połączone nawet dla tym większey
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trwałości osobliwie przeciwko uderzeniom kry żc- 
laznemi klamrami , a polem rnuruie się lilar a z 
do przeznaczoney sobie wysokości. Przy drewnia­
nych mostach na palonkach whiiaią się lak ze pa- 
lunki w wodzie kalarami. W  małych rzekach iesl 
ieden rząd pali dla składania takowego palunku 
dostatecznym, w  większych zaś wbite bywaią dwa 
lub trzy rzędy pali dla utworzenia palunku, z któ­
rych średni iest prostopadłym a skrayne nieco na- 
chyloncrni dla oparcia się tym łntwićy impetowi 
wody. Palunki okładała albo obiiaia sic balami lub 
mocnemi tarcicami aż do wysokości w ktorey kra 
uderzać może. Wysokość zaś takowych palunków 
utworzonych z samych pali stosuie się równie iak 
w  poprzcdzaiącyeh mostach do przyrodzenia gruntu, 
do głębokości naywyzszey wody, do puszczania lo­
dów, to icsl iak wysoko te pospolicie podnoszą się; 
i nakonice do wysokości brzegów.

Jeżeli w  iakiin małym strumieniu ma być roz* 
poczętą budowa, av którym znayduic się głębokość 
pożądana; natenczas wykopuic sic inne łożysko temuż 
strumieniowi który az do ukończenia budowy mo­
że być tymczasowo odwróconym, a polem znowu 
do pierwszego stanu przyprowadzonym.

Przytoczemy tu ieszezc kilka sposobów zakłada­
nia lundamentów w  wodzie ; to icst iundamcnlu 
z sypanych na los czyli zanurzonych kamieni i fun­
damentu zc skrzynek.
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Z akładaniu  fundam entu  z zanurzonych

KAMIENI.

Fundament z zanurzonych kamieni używa się 
tylko w  bardzo wielkich rzekach albo w ieziorach, 
z powodu że małe rzeki mogłyby przez wrzucenie 
wielu kamieni być zupełnie zatamowanemu Naydo- 
godnicyszy czas do robienia podobnego fundamentu 
icsl kiedy woda będzie nayniższą. Rzuca sic boAviem 
wtedy iedna warszlwa dużych kamieni łupanych 
albo brukowych na dno rzeki, a polem druga war­
szlwa wapna. Na tychże pierwszych kładzioną bywa 
znowu iedna warszlwa podobnych kamieni i druga 
wapna, które powtarzane hywaią dopóty obiedwie 
na przemiany, dopóki założenie takowe fundamen­
tu nie zostanie wzniesione aż po nad wodę. Nay- 
wicksze kamienie powinni być położone na samych 
brzegach tegoż fundamentu i czynić spadek który­
by miał szerokość przynaymniey równą wysokości 
iego. Jeszcze zaś lepiey byłoby, gdyby pozabiiano 
w  około brzegu mocne pale, dla zachowania spó­
dnicy iego części od ustawicznego spłukiwania wo­
dy. Nim iednak zacznie się budować na nim, w y­
pada go zostawić przez kilka la l , ażeby osiadł zu­
pełnie, obciążywszy w przody iaknaywiększemi cię­
żarami w celu nadania mu wszędzie iednostayney 
mocy.



Z a k ład a n ie  fundam entu  z sk r zyn k a m i.

(  124 )

Co sic zaś tycze drugiego sposobu zakładania dna 
czyli fundamentu skrzynkami; ten zawisł iedynie 
na prostych skrzyniach zrobionych z ciesielskiego 
drzewa iakeśmy iuz wyzey wspomnieli, które sta-, 
wiane bywaią w  micyscu gdzie fundament ma być 
zrobiony wedle siebie prosto podług sznura, i przy­
twierdzone linami przechodzącemi w  zelaznc kół­
ka mocno do nich przykute. W  tych to skrzy­
niach umieszczeni bywaią mularze, dla zamurowa­
nia całego ich wewnątrza dobrym murcm, przez 
którego coraz większe wzniesienie się, skrzynie tym 
bardziey w  wodzie zanurzać się będą az do zupeł­
nego dosięgnienia samego dna. W  przypadku, ieze- 
łi dno czyli koryto rzeki nie iest równe, tedy po­
łożą się takowe skrzynie na innem dnie zrobionem 
pierwey z nurzonych kamieni. Wysokość ich po­
winna zawsze być zastosowana do głębokości wo­
dy dlatego ażeby te przed ukończeniem wewnętrz­
nego zamurowania nic zostały zalanemi. Podobne a- 
loli fundamenta trafiaią się bardzo rzadko i są nie­
zmiernie kosztownemu

Z a k ła d a n ie  fun dam entów  w  gruncie 

m ieszanym .

Nakoniec w  mieszanym gruncie który pospolicie 
składa się to z gruzu, to z żwiru, albo raz z lek-
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kíéy drugi raz z togióy ziemi, i w  którym lako- 
wa iest po wiekszćy części mocną, wypada tylko 
na fundamcntowém dnie położyć od iednćy części 
dobrego gruntu do drugićy mocne i grube bale, a 
wtedy będzie iuż można śmiało na nich murować, 
albowiem bale te nie dozwalaia nierównego osia--.o O
dania, a mocne mieysca daią pomoc słabym do 
dźwigania,

M urow anie fun dam entów  ciąg łych .

Przy murowaniu fundamentów, następujące le­
szcze uwagi mieć potrzeba: skoro rów fundamen­
towy zostanie wykopanym, tedy powinno dno być 
zupełnie zrównane Ave wszystkich mieyseach po­
dług wagi; ieźcli bowiem to niebędzie ściśle prze- 
strzeganém to budowla ciążąca na wszystkie stro­
ny iednaltową siłą dostanie przy naymnieyszćy po­
chyłości mocne rysy. Spodnia szerokość fundamen- 
lowćy budowy musi zawsze być większą od wierz- 
chnćy, dla tego że cały ciężar budowli riiebę- 
dzie tak bardzo uciskał dna , gdy ta zostanie po­
stawioną na gruncie- szerszym. Oprócz tego ubo­
czna powierzchnia takowego fundamentu będzie 
ciśnięciu ziemi lepiéy opierać sic, aniżeli prostopa­
dła czyli pionowa. Rozszerzenie takowe spodu każ­
dego fundamentu nie iest postanowione , atoli do­
brze będzie gdy na każde dwie albo trzy stopy wy­
sokości lub głębokości uymicmy lub dodamy gru­
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bości muru icdnę stopę. I tak np. niech będzie 
fig. 67, tabl. III. grubość ab 3 stopy albo i i  łok­
cia, a wysokość fundamentowego muru ac  6 stóp; 
więc rachuiac na p stopy wysokości 1 stopę wię- 
cćy grubości, będzie c d miało 6 stóp; rachuiac 
zaś na 5 stopy wysokości 1 stopę grubości wiccey, 
będzie c d miało 5 stóp. Jednakże, chcąc sobie nie- 
powiększać kosztów, na zrobienie fundamentu u 
spodu tak grubego, można postawić mur zupełnie 
pionowo w  iedney lin ii, lecz wypada koniecznie 
niczaniedbać, ażeby wierzchna szerokość tego mu­
ru miała w  punkcie «, 3 lub 4 cale wiccey od mu­
ru wicrzchncgo. W  pierwszym pokładzie funda­
mentu umieszczała się naywiększc kamienie a oso­
bliwie po rogach,. Każdy pokład musi być zupeł­
nie pod wagą, i mur powinien być od razu we wszy­
stkich miejscach w iednakowćy wysokości wznic- 
sionym, dla tego ażeby wszelkie iego części dosko­
nały z.sobą związek miały. Uważać oraz trzeba, 
ażeby do fundamentów brano zawsze naytwardszc i 
naywiększc kamienie połowę, albo cegły takie które 
naylepiey są wypalone, i żeby muruiąc, niezostawione 
było naymnieysze mieysce próżne, lecz owszem że­
by wszystko było kamieniami lub cegłą i wapnem 
starannie zapełnione; gdyż mały rys w  fundamen­
cie któryby z ląd powstał może zrobić się w pe- 
wney wysokości czasem na ćwierć łokcia szeroki. 
Po. ukończeniu murowania fundamentu, dobrze iest
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zostawić go tak przez niciaki czas dla wyschnię­
cia zupełnie, a skoro tenże osiędzie iuż dobrze, 
w  tedy dopiero murować sloiące ściany.

F undament z A r k a d a m i.

Zdarza się leż często że fundamenta nie są wszę­
dzie ciągłemi, lecz że na całey linii rowu wykopu- 
ią się w  niewielkiey odległości doły dla wymuro­
wania filarów które potem złączone bywaią lukami 
albo arkadami. Próżne mieysca pod takowemi arkada­
mi zapełniają się kamieniem lub gruzem. Lecz na po­
dobnych fundamentach nie może bardzo ciężka bu­
dowla stać, a przeto używa się pospolicie tey budo­
w y tylko do murów opasuiących ogrody i t. p. Zwią­
zać zaś nowy iaki fundament ze starym, nie iest do 
życzenia, bo nowy gdy osiędzie sprawi rysy. Sko­
ro murowanie fundamentów będzie ukończone, te­
dy ubiia się w  około niego iak naymocniey tłusta 
glina i ziemia dla niedopuszczania żadney wilgoci: 
często bowiem iest to przyczyną ziawiania się w  pi­
wnicach wody. Naylcpiey ,w tym razie byłoby, a- 
zęby ułożyć w około fundamentu, ieżeli tenże ró­
wnym iest Z ziemią, szerokie blaty z ciosowego 
kamienia, które przy murze mogą być o kilka cali 
wyżey podniesione dla łatwieyszego ścieku wody.

G łębokość fun dam entów .

Wreszcie głębokość fundamentów nic może być 
postanowiona, gdyż zależy ona zupełnie od przy­
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rodzenia gruntu na którym ma być stawianą budo­
wla. Bardzo głęboki fundament nieprzyczynia się 
bynaymniey do mocy budowli, wszystko bowiem 
zależy icdynie na mocnem i bezpiecznem dnie, któ­
re znayduie sio w  dobrym gruncie bardzo łatwo, 
bez kopania nawet głęboko. Jeżeli zaś grunt bę­
dzie nic dobrym, to można ieszcze raz tak głęboko 
kopać, a wszelako wypadnie nakoniec wbiiae pale 
i kłaść ruszty dla zrobienia fundamentu który bę­
dzie tym kosztownieyszy im iest głębszy.

( « 8  )



R O Z D Z I A Ł  IV.

( 139 )

O wzniesieniu ściennych murów tworzących po- 
koić izby i wszelkie inne wewnętrzne sztuki 

w dolnem i górnem piętrze.

Skoro fundamenta zostaną iuż nieco nad ziemią 
wzniesionemi, tedy robi się na nich małe podmu­
rowanie na i albo 2 cali szersze od główney ścia­
ny. Podmurowanie to bywa robione ile możności 
całkowite z ciosowego kamienia, albo przynaymniey 
iest nim wykładane zewnątrz i nazywa się soko­
łem. Wysokość iego iest dowolna, gdyż można mu 
dać wysokość z pół-łokcia aż do 2 łokci, albo na­
wet aż do samego popiersia okien. Jeżeli zrobione 
maią być przy domie kolumny lub płasko-słupy, 
to stawiaią sio te na sokole. Na nim to wzniesio­
ne dopiero bywaią ścienne mury.

Ścienne mury powinny wszystkie równo i pio­
nowo z ziemi wznosie się, uważaiąc ażeby cegły 
były zawsze pod wagą.

W  odosobnionych budowlach wypada zawsze do 
rogów u ż y w a ć  naytwardszych kamieni lub naylc- 
piey wypaloney cegły, które iak naydokładniey wa­
pnem spoionc być muszą tak ażeby fugi spoienia 
nicznaydowały się w prostey linii iedna nad drugą 
lecz trafiały na środek innych wierzchnich i spodnich,
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tudzież ażeby wszelkie próżne mieysca i luki by­
ły starannie kamieniem i wapnem zapełnione. Ce­
glane ściany niepotrzebni^ być lak grube iak ka­
mienne które należy stawiać z iak naywiększą ostro­
żności«! dla tego iż będąc łupane i nicmaiąc fore­
mnego kształtu takowe używanemi bywaią w swey 
picrwolney postaci; a iczeli lnaią dźwigać iaki wiel­
ki ciężar, to przez uciskanie nader mocne , ustę- 
pui.ą wysuwaią ignietą się całkowicie gdy sąrnięk- 
kiemi, i ściana dostaic rysy albo rozwala się zu­
pełnie. Dla tern większego nawet bespieczcństwa, 
używa się często żelaznych lub drewnianych an- 
krów do związania murów i nadania im przeto 
wiccey mocy. Potrzebowano oni bywaią szczegól­
nie do grubych i wysokich murów, iako naprzy- 
kład w  wieżach albo leż wrogach samotnie i wol­
no sloiących budowli.

Naylćpszą porą do stawiania murów iest wio­
sna i lato ; av  iesieni bowiem niemogą oni dobrze 
wyschnąć, a cegły wymarzaią albo narzucenie opa- 
da. Po dobrem wyschnięciu dopiero powinni lako­
we inury być narzucane i tynkowane naylepszem 
wapnem do którego przymiesza się dobrze wyszla- 
mowany czysty piasek. Tynk nie musi iednak być 
grubszym od 1  do i cala.

Dwoiakicgo są rodzaiu mury w  kazdcy budo­
w li, to iest: mury główne albo zewnętrzne które 
zamykała i otaezaią całą budowlę; i mury prze-
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działowe które znayduią się w  pośrodku łych pier­
wszych i przedzielała między sobą wszelkie pokoie 
i inne podobne inieysca wewnętrzne budowli. 
W  pierwszych wypada uważać, ażeby dolna część 
była zawsze grubszą od górney dla tego, że tamta 
naywięcey ma do dźwigania, Mury przeto w wyż­
szych piętrach zoslaią nieco zwężpneini bądź przez 
ciągle albo przez nagłe odstępowanie ich trochę 
wstecz przy każdćm piętrze. Drugi sposób iest lep­
szy, bo ustępy te wewnątrz mogą oraz służyć za 
pokład i za podporę balkórrp na zewnętrzney zaś 
stronie budynku nie oznaczaią się lakowe odstępy 
z powodu że wyglądałyby nie pięknie, albo po- 
Irzcbaby ie ukryć iakim gzymsem lub bantem obic- 
gaiącym całę budowlę przy każdem piętrze. Mia­
ra takowego odstępu lub zwężenia muru, może 
być postanowioną na 4 do 6 cali av każdem pię­
trze. Grubość zaś głównych murów stanowi się 
podług ich wysokości albo podług liczby pięter iak 
następuie:

i. Podług wysokości murów.
edy wysokość iest 10 ło k c i, tedy gi U bóść bodzie i ło k ie ć

99 99, 99 i 5 99. 99 99 99 55
99, 99 99. 2 0 99 99 99 99 55
99 9,9, 99 3 o 99 99 99 99 ' i f 55
99 99 99 4 o 99 99 99 99 2 „ 55
99 99 99 5o 99 99 99 99 2 | 55
99 99 99 6o 99 99 99 99 2 i 55
99 99 99 7 0 99 99 99 99 s | 55
99 99 99 8o 99 99 99 99 5̂5 55
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2. Podług liczby pięter.

w  4lem piętrze może grubość muru być ,, 18 cali

Mury przedziałowe stawiaią' sic często dla wię- 
kszéy mocy na arkadach kilkopiętrowych dla tego 
ażeby wierzchna część nic uciskała całym swym cię­
żarem część dolne. Jeżeli mur miedzy arkadami 
zostanie zepsuty to łatwo naprawiony być może bez 
ruszania sklepień. Grubość murów przedziałowych 
iest rozmaita. Jeżeli takowe wiążą mury główne 
to naylcpićy iest dać im dwie trzecie części grubo­
ści tychże. Jeżeli zaś znayduią się w  nich kominy 
W tedy powinni oni mieć i do l j  łokcia grubości; 
a 12 do 18 cali gdy wcale kominów nieinasz.

Oprócz powyższych murów, stawiane ieszczc hy- 
waią ściany•, które różnią się od pierwszych w tein, 
że składa i a się z słupów i ryglów, a pola czyli pró­
żne między temiż mieysca zapełnione bywaią mu- 
rem ceglanym. Domy z takowych ścian nazwane 
są zawsze drewnianemi, cliociaż nierzadko trafia się 
że i w  murowanych budowlach robione bywaią 
podobne ściany przedziałowe.

W  stawianiu domu z takowych ścian iest nay- 
pierwszą rzeczą podwalina. Kładzie się ta zawsze 
na murowanym fundamencie maiącym przynaymnićy 
12 cali głębokości w ziemi i 12 cali lub 1 łokieć

W 5cie’ra 

w  2giem 

W  jsz e m



szerokości, a to w  celu żeby nie hyła wystawiona 
na mokrość i wilgoć pochodzącą z ziemi, llohi on 
się także 12 cali wysoki nad ziemią, lecz korzy- 
Stniey byłoby, osobliwie w  całkowicie drewnianych 
domach, żeby to podmurowanie w znosiło się trochę 
wyżey albo nawet do samego popiersia okiennego 
lub do pierwszego rygla i tam dopiero położoną była 
podwalina, która niezgniie tak prędko i nicprzymusi 
do podciągania w  krotce potem natomiast inney* 
Grubość podwaliny iest 8 do 10 cali. Na podwali­
nach stoią słupy z wpuszczanym czopem, iak nay- 
prostopadley dla tego że muszą dźwigać ciężar któ­
ry gniecie zawsze pionowo; a oddalone zaś są od 
siebie w  zewnętrznych olaczaiących ścianach tylko 
o 2 łokcie a w  wewnętrznych czyli przedziałowych 
o 2 łokcie i 9 do 12 cali. Grubość takowych słu­
pów iest, stosownie do wysokości onych i do cię­
żaru iaki unosić powinni, G, 8 do 10 cali. Gdy a- 
Loli często zdarza się żc dom nachyli się nieco, al­
bo że burze z nader wielką siłą ku bokom iego 
skutkuią, związano zatem wszystkie części budo­
wli rydlami i zastrzałowemi bantami. Rygle są 
to poziomo leżące sztuki drzewa idące od iedney 
strony do drugiey; a zastrzałowe banty stoią po­
chyło lak, żc ieden koniec u dołu wcżopowany 
iest w  podwalinie, drugi zaś w  opasce czyli w  0- 
capie. Co 2 5 do 5o stóp odległości i po rogach bu­
dowli, daią się takie zastrzałowe banty maiąee po-
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sj)olicic 6 do 8 cali grubości: uważać iednak nale­
ży ażeby czopy tych bantów nie byli wpuszczane 
z czopami słupów razem w  iedno zw arcie, gdyż 
skoro icden zgniie albo spguchnieie drugi mógł­
by zaraz pofolgować. Liczba ryglów slosuie się do 
wysokości budowli iak następnie.
Gdy wysokość budowli ma 4 łokcie, to będzie liczba 

ryglów i.
Gdy wysokość budowli ma 5 łokci, lo będzie liczba 

ryglów 2.
Gdy wysokość budowli ma 6 do 7 łokci, lo będzie 

liczba ryglów 5 .
Grubość zaś takowych iest zawsze 6 do 7 cali.

Ażeby rzeczone słupy wygodnie mogli unosić 
sloiący na nich daęli lub. drugie piętro , lo wią­
żą, się takowe sztuką drzewa nazwaną opaska gdy 
icszcze iedno piętro, na niey stoi, a ocapcm gdy 
iuż dach na niey położonym być ma, Obie te sztu­
ki muszą mieć 7 do 8 cali wysokości i grubości. 
Na nich kładą się halki pospolicie 8 do 9 cali sze­
rokie a 12 cali wysokie, o których obszerniey mo­
wa będzie późniey dla tego że przypadaią i w  mu­
rowanych budowlach. Wszystko lo iest robotą cie­
śli, a skoro ta zostanie ukończoną, zaczyna natych­
miast mularz swoią od zamurowania próżnych pól 
utworzonych przez słupy i rygle. Dla większey ia- 
sności dołączamy tu rysunek drewnianego domu z 
opisaniem wszelkich sztuk. Fig. 08, Tabl. III.
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a. Podwalina.
b. Slupy.
c. Rygle.
d. Zastrzałowe banty.
e. Opaska.
f .  Ocap.
g. 13alki.
h. Zamurowane pola.

Przy tćy okoliczności przytoczcmy także kilka 
słów o rozmaiłem połączaniu lub wiązaniu sztuk 
drzewa, obiaśniaiąc takowe figurami.

Fig. 3g. Tab. III. nazywa się Przeszeitowane 
(Uebcrsćheitct).

fig. 4o. tab. III. nazywa się Nablatolvane iashół- 
czjm ogonem (Aufgeblattet mit einem Scbwal- 
benschwanz).
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fig. 4 i. tab. III. nazywa się Ńahlalowane bez 
iaskółczego ogona (Aufgeblattet obne Schwal- 
bensebwanz).

fig. 42. tab. H I. nazywa się Huczesane (Aufgc- 
kammt).

lig. 43. tab, III. nazywa się Zaczesane av innym 
sposobie.

fig. 44. tab. III. nazywa się Szreńkoivanc (Ge- 
schrankt).

fig. 45. tab. III. nazywa się Wzęhione (Yerzahnt).
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fig. 46. łab. III. nazywa się W czarowane (Ein- 
gezapft).

fig. 47. łab. III. nazywa się Przesadzone (Ver- 
setzt).

fig. 48. łab. III. nazywa się Zaszjnmlowane (Ge- 
spiindet).
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11 O Z D Z I A 1, V.

O przy zwoitem i wygodnem urządzeniu n> bu­
dowli drzwiów i okien.

W  każdey budowli powinny drzwi i okna być 
umieszczone na wiaściwćm swoiem mieyscu z na- 
daniem im przyzwoiley szerokości i wysokości, od- 
dalaiac lakowe zawsze w proporcyonalney i równćy 
od siebie odległości. Należy to szczególnie do w y­
gody domu ażeby otwory przez które do niego wcho­
dzi się i przez które światło do budowli przyby­
wa byli porządnie i doskonale urządzonemi. W y­
pada zawsze zachowywać różnicę między bramą 
wiezdną, między drzwiami domowemi i między 
drzwiami pokoiowemi.

Urania wiezdna, albo główne drzwi domowe 
powinny zawsze być umieszczone ile możności w sa­
mym środku budowli dla tego, ażeby z sieni wy­
godnie było wniyść do wszystkich części teyżc 5 
wszelako może reguła ta mieć wyłączenie w ma­
łych gospodarskich lub ekonomicznych budynkach. 
Szerokość bram i wiazdów nicpowinna być więk­
sza od (i łokci, ani mnieysza od 4 łokci; wysokość 
zaś stosuie się podług wysokości pięter. Jeśli dol­
ne piętro iest wysokie, to może wiazd być zrobiony w 
proporcyi iak 1 do 2 to iest żc gdy szerokość iest 
4 łokcie tedy wysokość będzie mieć 8 łokci; a ie-



zoli piętro iest niskie to można przyiąc proporcję 
iak 2 do 3. to iesl w  szerokości z 4 -łokci dać wy­
sokość 6 łokci. Boczne odzienie w bramach robi 
się i 5 do 18 cali a iego lale 2 cale. U dołu mie­
szczą się lia obudwóch stronach bramy małe słupy 
maiące do 2 łokci wysokości a 12 d o i 5 cali gru­
bości u spodu dla przeszkodzenia by uderzenie wic- 
żdzaiących kół nierozbiiało odzienia bramy.

Główno drzwi przez które wchodzi się do domu 
powinny mieć 2i do 4 łokci, a podwójna szerokość 
iest ich wysokością ; lecz często daie im się pro- 
poreya iak 2 do 5, to iest gdy szerokość 3 łokcie 
wynosi, tedy będzie wysokość rj\ łokci. Odzienia 
ich robione bywaią stosownie do wielkości 9 lub 
12 cali. szerokie, plac od samych drzwi w świetle 
az do zamachowych ścianek 3-5 do 5 cali, a Jale 
odzienia 1\ cali.

I*obolowe drzwi, robią się także W środku ścia­
ny lub na przeciwko okien albo tez na przeciwko 
framugi, osobliwie zawsze w  w ielkich salach i po- 
koiach. Jeżeli te niemogą być umieszczone w  sa­
mym środku, lecz na boku tedy wypada także zro­
bić i ślepe drzwi na drugiej stronie. Często /.Hay­
dnie się w  wielkich salach po cztery i więcey 
drzwi ów które bywaią zawsze umieszczone zupeł­
nie na przeciwko siebie, u ieźeli gdzie braknie praw ­
dziwych drzwi to zrobione tam zawsze być muszą 
przynaymniey framugi albo drzwi ślepe. W  średnich
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1 mieszkalnych pokoiach niebywa ło koniecznie prze- 
slrzeganem; gdyż drzwi umieszczone w samym środ­
ku ściany zayinuią nierównie więcćy micysca w  po­
koiach aniżeli gdy umicszczoncmi zosLaną z boku. 
W  małych i ekonomicznych budynkach potrzeba 
zawsze więcćy uważać na wygodę niżeli na pię­
kność; a przeciwnie zaś w pałacach i wielkich do­
mach gdzie musi zawsze być zachowana tak dobrze 
ozdoba iako i wygoda. W  Łych ostatnich robią się 
drzwi podwóyne, które maią po dwa skrzydła lub 
podwoić; szerokość ich nic musi być mnieysza od 
s j  łokci, i nic większa od 5|. Pojedyncze zaś drzwi 
nicpowinny być węższe od \\ łokci, i szersze od
2 łokci; a nakoniec obiciowe drzwi, ukryte w obi­
ciach lub prowadzące do taiemnych pokoiów nie- 
mnicysze od 14 lub niewiększe od łokcia. W y­
sokość drzwi wynosi pospolicie podwóyną ich sze­
rokość, a często nawet i więcćy gdy są bardzo 
wielkiemi i duhellowcmi ; naylcpszy wtedy stosu­
nek icsl iak 2 do 5, to iest że gdy szerokość drzwi 
będzie miała 3 łokcie, wysokość musi mieć 7 !  
•łokcia. W  ogólności zaś mówiąc, niższemi one ic- 
dnak nigdy nie powinny być iak 3 łokcie. Przy- 
tem niewypada robić w  icdnyin pokoiu lub sali 
nadto drzwiów z powodu że niezoslałoby dosyć 
micysca do postawienia potrzebnych meblów. Dla 
wygody zaś wchodzących i wychodzących, nieda- 
je im się. u spodu progów; a icżcli te koniecznie



dla przypasso Wania drzwiów i przerwania ciągną­
cego powietrza umieszczone być muszą, to nie po­
winni przynaymniey być wyższe iak tylko na i cal. 
Nakoniec iest ieszcze i to do uważania, że gdy w 
wielkich budowlach wiele pokoiów w  iednym rzę­
dzie znayduie sio ieden wedle drugiego, tedy drzwi 
powinny odpowiadać drzwiom zupełnie wliniipro- 
stey tak dalece, iżby po odemknięciu wszystkich o- 
twory passowali do siebie, i widok aż do ostatnie­
go pokoiu nie był przerwanym, lecz ciągłym.

Okna, ponieważ są temi otworami przez które 
wchodzi światło do wewnętrza budynku, powin­
ny być w  każdey budowli umieszczone w takiey 
ilości iaka tylko być może nicosłabiaiąc iednak nad­
to ićy murów lub ścian. Niemuszą oni być ni nad­
to od siebie oddalonemi, ni nadto zbliżonemi, ani 
też nadto wysokicmi i małemi. Przy oddzielaniu 
okien wypada szczególnie na to uważać żeby miey- 
sce między niemi czyli miedzo nie były za waż­
kie , lecz owszem żeby miały przynaymniey calę 
szerokość okien w świetle; to iest icżeli okno ma 
2 łokcie szerokości, tedy i miedze powinny także 
mieć 2 łokcie, skoro bowiem da ićy się rnniey, to 
ubędzie przez to w budowli wiele mocy. Naylepszy 
stosunek okien do miedz w wielkich budowlach 
iest iak 2 do 3, to iest żeby okna mieli 2 łokcie 
szerokości a miedze 3 łokcie; alboli leż iak 3 do 
4, czyli okna 2 łokcie, a miedze 3 łokcie 16 cali
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szerokości. Jest przytem i ten pożytek , ze przy 
wielkich miedzach można w  każdey budowli mice 
także większe pokoie, lecz do małych budynków 
iest picrwey podana szerokość zawsze najlepszą. 
W  odznaczaniu mieysca na okna potrzeba oraz sta­
rać się ażeby iedno było zawsze nad drugiem lak 
iżby liniia środkowa dolnego czyniła z liniią środ­
kową naywyższego czyli górnego iednę tylko li- 
i ii i 9 proste aż do samego dachu, gdyż naywiccey 
to do mocy budynku przyczynia się kiedy pełne 
części znayduią się nad pełnemi a próżne nad pró- 
żnemi. Na rogach domu robią się miedze zwyczay- 
nie daleko szersze od tych które są pomiędzy okna­
mi, dlatego że budowla musi tam mieć daleko wię- 
cćy mocy; wszystkie zaś miedze miedzy sobą mu­
szą koniecznie mieć iednakowc szerokość z powo­
du że wyglądałoby bardzo szpetnie gdyby iedna 
miała 2 łokcie, a druga tuż przy niey stoiąca 5 
łokcie szerokości.

Co się zaś tycze wielkości okien; ta musi zawsze 
być zastosowana do wielkości budowli. W  kościo­
łach powinny być okna większe iak w  pałacach, 
a w  tychże znowu większe iak w  prywatnych do­
mach, i l. d. w  których to ostatnich musi także 
być zachowana różnica pochodząca z szerokości do­
mu ; ponieważ w  węższym domie wypada zrobić 
węższe okna niżeli w  szerokim, a to z powodu, że 
dla nadania dostatecznego światła niemożna za ma­
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ło okien umieścić i porobić ie tak szćrokicmi iak 
w  domie większym: wszakże niepowinni oni mieć 
mniey iak i |  łokcia. Szerokość ich zwyczayna iest 
w  prywatnych domach 2 łokcie , w pałacach 2-| 
do 5 łokci, a w  salonach i galeryach 4 do 5 łokci. 
Półpiętrowym oknom daie się ta sama szerokość co 
i dolnym a czasem i nieco mnieyszę, podobnie iak 
oknom piwnicznym.

Wysokość okien musi zawsze być dawana w  sto­
sunku ich szerokości, iednakże lak ażeby te w  głó— 
wnem piotrze byli naywyższemi. Dla dolnego pię­
tra przyimuic się proporcya szerokości ich ku wy­
sokości iak 1 do 2, 5 do 5, i 5 do 7. Dla pierwsze­
go czyli głównego piętra, iak 2 do 5 , 5 do 7 ,  4 
dog, 5 do 11, i 6 do i 3. Dla drugiego piętra, iak 1 
do 2 , albo nawet mniey od dwóch kwadratów. 
Dla łukowatych okien bierze się proporcya iak 5 
do 7, i 2 do 5. Dla pół'piętrowych iak 2 do 3 , i 
1 do 1; a nakonicc dla piwnicznych lub podziem­
nych okien iak 1 do 1, i 3 do 2. Popiersie okna 
czyli ten kawałek muru na którym spoczywa ca­
łe okno, i który cieńszym iest od miedz w celu 
wygodnieyszcgo przystąpienia do okna, nierobi się 
niższy iak 1 łokieć 12 cali a nie wyższy od 1 łok­
cia i 5 do 18 cali. Wpółpiętrach tylko daie się 
popiersie czasem niższe a w podziemnych oknach 
nayczęśeiey wyższe. Szerokość iego iest 12 do i 4 
cali- W  pałacach i ozdobnych budowlach nierobią się
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wcale popiersia, gdyż okna spuszczane są nayczęściey 
aż do samćy podłogi, a zzewnętrzney strony doda­
ne bywaią żelazne poręcze. Dla pomnożenia świa­
tła, odwraeaią się miedze w ukos, szczególnie gdy te 
są dość szerokiemi, i gdy rnur iest bardzo grubym, po­
dobnie iak fig. 5 . tab. I  pokaźnie. Wierzchnia o- 
sada okien czyli tak zwany szturc robi się naypo- 
spoliciey prostym; lecz w  ozdobnych domach i w 
kościołach iest on bardzo często okrągłym av pół— 
cyrkla, który składa wtedy łukowe albo arkadowe 
okno, albo też wspinającym na kształt gotyckiego 
luku. Okna na dachu robione także bywaią zupeł­
nie okrągłe albo owalne, z tą atoli uwagą aby nie 
umieszczać ieli w nadto wiełkiey liczbie, gdyż, za­
miast przeciągania tylko wolnego powietrza potrze­
bnego dla zachowania poddasznego drzewa od prędkiey 
zgnilizny wpadałoby tam także wiele deszczu i śnie­
gu. Tym oknom daie się pospolicie f części albo 
nieco więcey tylko szerokości od innych okien dol­
nych, a wysokość ich iest rozmaitą stosownie do 
wysokości dachu. Boczne ściany okien , maią po- 
Awszechnie 6 cali szerokości, a często też £ albo \ 
część szerokości okna av świetle. Placyk ścienny 
av świetle aż do zamachowego muru robi się 2 do 
5 cali szeroki z falcem maiącym 1 cal lub nieco 
więcey.



R O Z D Z I A Ł  VI.

O Sklepach czyli podziemiach.

( i44 )

W  sklepach mieszczono hywaią nietylko piwni­
ce, ale i pomieszkania lub izby dla służących dla 
dozorców domu; tudzież kuchnie, łaźnie i t. p. 
W  piwnicach szczególnie na to trzeba uważać pod­
czas budowania, ażeby te w zimie były ciepłe a 
w lecic świeże i chłodne. Uskutecznia się to nay- 
osobliwićy przez zrobienie piwnicy ile możności iak 
naygłębszey i przez postawienie wschodów nic w ic- 
dney prosley linii lecz w łamaney. Przy tein powin­
ny one być suche i zabezpieczone od wody. Przy 
kopaniu piwnicy potrzeba dobrze przekonać sic czy­
li ta iest bezpieczną od wody lub nie; ieżeli znay- 
duią się w bliskości iakie zrzódła, to wypada sta­
rać się takowe odwrócić. Za bocznemi ścianami 
trzeba dobrze ubić tłustą glinę, a używać do mu­
rów dobrego kitu lub cementu złożonego z wapna 
i z miałko utłuczonych cegieł; iest on tak mocny 
że nicprzepuszcza żadney mokrości.

Piwnice w ordynaryinych domach hywaią po­
kryte halkami miedzy któremi sztakuie się wszyst­
ko i narzuca gliną. Lepiey atoli zawsze iest gdy 
piwnice i wszystkie inne podziemia są sklepione. 
Przy pokrywaniu piwnic wypada osobliwie na to



UWalać zęby sklepienie było dość grube i żdolne 
do dźwigania ciężarów iakie na nicli położone by- 
Waią, i żeby filary mieli dość mocy do unoszenia 
samych sklepieni. Im więcey filary od siebie odda­
lone są, tym grubsZcmi też muszą być , bo ci­
śnienie łuku iest mocnieysze. Są także w  niektó­
rych sklepieniach grube i mocne filary potrzebnicy- 
sze aniżeli w innych. I tak np.; niepotrzebuie ko­
pułowe sklepienie lak bardzo mocnych filarów iak 
sklepienie krzyżowe, gdyż tamte wspiera się na 
około, a drugie iedynie tylko na czterech punktach.

Naygłównieysze części sklepienia są fig. 4g łab. 
I I I .  ab o dc nicrzc/mj luk, f  g h spodni luk̂  cg 
klucz sklepienia, a wszystkie inne kamienie maią- 
ce kształt klinowy nazywaią się zwornikami, i 
dążą wszystkie ku iednemu punktowi wspólnemu, 
to iest ku środkowi luku; i k są zapaśnikami czy­
li temi kamieniami na których stoi sklepienie 5 a 
Im filarami lub ścianami unoszacemi albo wspie- 
raiącemi sklepienie. Od klinowych kamieni olrzy- 
muic sklepienie swoię moc, a że te u góry są szer- 
szemi niż u dołu, zatem nieobciążaią też tak bar­
dzo przybocznych filarów lecz ciśnienie iest roz­
dzielone na wszystkich łukowych kamieniach.

Najłatwiejszy sposób do wynalezienia grubości 
filarów iest nastcpuiacy: fig. 5o. łab. III. Podziel­
my luk abed  na trzy równe części i pociągni- 
my liniię a b, a przedłużywszy ią aż do c tak ażeby
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"de równe l»yl'o a b ,  będziemy mieli grubość filaru. 

W iele iednak iest icszcze przypadkowych rzeczy 

na które zawsze w  budowie iak naypilnióy uważać 
trzeba. Wypada mieć koniecznie Wzgląd na ciężar 

który sklepienie dźwigać musi, i zrobić przeto sam 
luk i iego fi litry grubsze. Im wyższe maią być fi­
lary, i im więcćy oni od siebie oddaloneini zostaną, 
tym grubsze też powinni być.

Co się tycze wysokości zworników albo grubo­
ści sklepienia, to nauczyło doświadczenie że ile znay- 
duie sic stóp lub pół-łokciów w  odległości w ia- 
kićy oddalone są od siebie filary lub ściany, tyle 
cali powinni być wysokie zworniki. Jeżeli więc fi­
lary są od siebie oddalone i o łokci albo 20 stóp, to 
będzie wysokość zworników 20 calii Wierzchna 
zaś szćiokość ich wynayduie sic fig. 5i. łab. I I I .  

gdy spodnia szerokość dc iuż postanowioną zosta­
nie , przez pociągnięcie od środkowego punktu a 
promieni ab i bc przechodzących przez punkta d i 
e; a przeto, bc będzie szerokością szukaną. Gru­
bość filarów może także być zmnieyszona, ieżeli 
iest ich kilka razem wedle siebie sioiących, które 
sklepienie unoszą. I lak naprzykład nicpotrzcbuią 
oni w  kulistym sklepieniu lak wielkiey grubości 
iak av krzyżowem, gdyż pierwsze wspiera sic na 
około, a drugie spoczywa tylko rta czterech filarach. 
Jeszcze grubsze zaś muszą być filary sklepienia pół— 
ćyrklastego nicopieraiąccgo się iak tylko na dwóch
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ścianach. Jeżeli zaś dwa sklepienia wedle siebie 
na iednym wspólnym filarze stoią, iako np. w mo- 
stach, lo może i l,enże z powodu równowagi gnie­
cienia i ciężenia hyc nieco węższym. W  ziemi i 
w szluzach niepotrzebni^ równie śeiany sklepienia 
hyc tak grubemi iakhy były nad ziemią, albowiem 
taż sama iuż przyczynia się znacznie mitrom do 
znoszenia ciężaru iak naywiększego. Skoro więc 
kształt i wielkość sklepienia, postanowionemi zo­
staną, tedy robią się zaraz tuki z desek lub tar­
cic , nazwane huhsztelami, na których ustawio­
nych w  przyzwoitym mieyscu i pokrytych w  po­
przek ułożonemi deskami, zaczyna się murowanie 
iego z obydwóch stron od dołu czyli od filarów i 
zapaśników do góry aż do umieszczenia na samym 
wierzchu klucza. Po wyschnięciu dobrze zrobione­
go sklepienia odcymuią się takowe buksztele. Cho­
ciaż sklepienia używane bywaią powszechnie tylko 
do pokrycia piwnic lub podziemiów a czasem i dol­
nych pięter, byłoby iednak daleko Iepiey z powo­
du bezpieczeństwa od ognia , aby pokrywano nie­
mi także i wszystkie wyższe piętra; atoli gdy wszel­
kie sklepienia są nader kosztowne i obciążaiące zbyt 
domy lub budowle swym ciężarem, przeto wymy­
ślono inny sposób nierównie lżeyszy i tańszy przez 
który pokrywane zostaią wszystkie piętra i izby 
drewnianym pułapem lub sufitem.
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R O Z D Z I A Ł  VII.

O pokrywaniu pokoiów, lub o powałach..

( i48 )

Chcąc zrobić pował albo pułap, potrzeba zęby 
mur w  wewnętrzney stronie budowli był zrobio-. 
ny u drugiego piętra 4 do 6 cali węższy niż u picr-. 
wszego, a u trzeciego znowu o tyleż odsunięty, dla 
tego ażeby mur dolnego piętra niebyt bardzo obcią­
żonym i żeby przeto mieć odstęp czyli pokład na 
którymby mogły być położone balki. Koniec balki 
o tyle ile tenże w  murze leżeć ma , powinien być 
wysmarowany smołą lub tranem, albo też nieco 
przypalony, a przynaymniey z tey strony z którey 
odpiłowanym iost niepowinien stykać się zupełnie 
z rnurcm lecz oswzem być o małe odległość od nic-, 
go oddalony, z powodu że wciągaiąc zawsze wsie-, 
bie nieco wilgoci podczas mokrey pory przyspieszył-, 
by gnicie balki bardzo łatwe. Balki niepowinny 
być nigdy za nadto od siebie oddalone, a zbytecz-. 
nie też byłoby, położyć ie zupełnie wedle siebie, 
Naylepsza odległość ich środków między sobą, iest 
gdy takowe niebliżćy iak na i łokieć, a niedaley 
iak na i |  łokcia, albo ieżeli są bardzo grubemi, 
lia 2 łokcie położone będą. Nadto grube balki są 
wiącey szkodliwe aniżeli pożyteczne , bo slaią się 
dla budowli wielkim ciężarem, Przytem Icpiey iest



gdy hallu zrobione będą wyższe aniżeli grube i gdy 
położone zostaną w wysokość, ponieważ unoszą wte­
dy także tyle ileby maiąc na wszystkie strony ie- 
dnaknowę grubość unosiły, a są iednakże mniey 
ciężkiemi; ieżeli więc takowe maią 6, 8 do g cali 
grubości to można im dać 10 do 12 cali wysokości 
la k , iżby leżały zawsze wąską ścianą a wznosiły 
się wysoką. Halka niepowinna nad 12 łokci długo­
ści wolnie leżeć, lecz musi owszem zawsze podług 
rozstawania lub rozciągania się, dostać icdnę albo 
kilka podporów czyli podciągów które leżąc na 
słupach dźwigać ią muszą: nayczęściey robi się w 
podobnym razie wiszący lub wspinaiący w erk , a 
czasem i balki wzębione. Chcąc więc zatknąć hal­
ki i zrobić pował w  pokoiu, można to uskutecznić 
albo gliną, albo gipsem. Z gliną robi on się nastę- 
puiącym sposobem: pował zostanie nayprzód pilnie 
wysztakowany drzewem trochę grubszym od tego 
którego używa się zwyczaynie do ścian glinowych. 
Natem wysztakowaniu kładzie się glina pomiąszana 
z słomą tak wysoko ażeby dobrze nakrywała wszel­
kie drzewo i wszystkie balki na 1 cal przynaymniey 
grubości. Jeżeli zaś chcemy zrobić gipsowę dekę, 
lo wysztakuie się takowa równie drzewem powle- 
czonem gliną która wycieraną zaraz bywa gładko; 
a skoro glina ta zostanie iuż twardą, tedy narzu­
ca się cała deka zaraz wapienną zaprawą wpuszczo­
ną iak naymocniey w glinę, i powlecze to wszystko

( *49 )
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z trocką klarownego wapna, i czystym gipsem. Clicie 
tu iednak zrobić gips twardym i wytrzymałym, 
trzeba wygotować obrzynki ze skur od białoskur- 
nika w  wodzie, przecedzić takowę dobrze i zapra­
wie go z nią. Holkielc u sufitów bywaią robione, 
zapeiniaiąe kąty utworzone przez ściany i dekę, do­
brą gliną albo wapnem i przeciągając ie potem gip­
sem; albo iczcli holkiela ma być dość wielka tedy 
przybiiaią się na około szalowe deski wyrżnięte 
wklęsło. Można także i całe deki zrobić z desek 
które do balck przybiiane lub wsuwane bywaią, a 
potem dopiero będąc u trzcino wane, podrzucaią i 
wycieraią się wapnem i gipsem. Często trafia się, 
ze trzeba robić drewniane deki na kształt niccko- 
watego sklepienia, które szaluią się także deskami 
ile możności iak naysuchszemi, trzcinuią i podrzu­
caią nakoniec wapnem i gipsem dobrze roztartym. 
Te ostatnie nazwane są pospolicie sufitami. Gru­
bość każdego sufitu w  pokoiu powinna mieć przy- 
paymniey \ łokcia.

( 15° )



R O Z D Z I A Ł  VIII.

O P o d ł o g a c h i

( »51 )

W  pokrywaniu podłogi naygłównicyszą iest rze­
czą ażeby wprzód legary byli wszędzie iak nayró- 
wniey podług wagi położone, a wtedy dopiero przy- 
biiaią się takowe poprzecznie pokrywaiąccmi deska­
mi które są zwykle ~ż iodłowego albo z sosnowego drze­
wa. W  salonach wykładaną bywa podłoga nayczę- 
ściey posadzką czyli taflami fornirowanemu pięknem 
drzewem, albo też i marmurem. Przcdpokoic zwy­
kły sic także wykładać kamieniami marmurowemi 
lub flisami, albo zalewane by waią iastrychem podo­
bnie iak i inne mieszkalne izby w  ordynaryinych 
domach. Dobry iastrych zaprawia się nastcpuiącym 
sposobem. Skoro grunt będzie ubitym i zrównanym, 
ubiia się na nim pierwsza szychta gliny iak naymo- 
cniey zmieszana z małemi kamykami i grubo ulłu- 
czonem szkłem które osobliwie naokoło brzegu na­
sypane i wtykane być powinno dla niedozwolenia 
myszom i szczurom aby podkopywały się. Potem na­
kładaną bywa druga szychta na którey, gdy ta zo­
stanie suchą i twardą, przesiewa sic mieszanina czy­
stego piasku, tłuezoney cegły, i zędry, ubiiaiąc ią 
ustawicznie. Po trzeciey zaś szychcie (gdyż z dwóch 
niebyłby iastrych dość gruby, z powodu że takowe



lila dobrego ubiiania i wysychania lekko nakłada­

ne być muszą) powtarza się znowu toż same prze­

siewanie takowey mieszaniny i ubiia onę iak nay- 

łnocnićy. Nakonicc zalewa się to wszystko w ołow ą 

k rw ią , a iastrych będzie mocny i w ytrzym ały na­

w et przeciwko ogniowi. Ażeby Zaś odpędzić myszy 

i szczury którzy radzi w kopyw ać się w  m iękką gli­

no, wynaleziono iesżcze ten środek, iż oprócz tłu ­

czonego szkła, zgotowane byw ałą głow y czosnku i 

piołun razem , a woda z ląd pochodząca przymię- 

Szaną zostaic do gliny.

P rzy  zakładaniu podłogi, dobrze ieśt także uw a­

żać ażeby takowa przy wchodzie do domu niebyła 

równą z powierzchnią z ie m i, lecz o kilka stopni 

Wyżćy, dla tego iżby dolne piętro trochę wzniesio­

ne zostało nad placem ; inaczćy bowiem  podłoga 

będzie zawsze gniła a pokoic będą wilgotne. D la 

zapobieżenia temu, można ieszcze przed ułożeniem 

podłogi zasypać pierw ey grunt grubym i suchym 

gruzem, a potem suchym piaskiem. Na tym to dnie 

kładą się podwaliny i legary na których przybiiane 

byw aią deski, a których między-mieysce zapełnio­

ne iest samemi szlakami ezyniąccm i grunt bardzo 

suchym. Często atoli w ciągaią bardzo Avicle w ilgo­

ci takie dolnego piętra ściany które wzniesione by­

ły  z łamanego kamienia niew yleżałego dość długo 

na powietrzu dla w yschnięcia lecz owszem w zięte­

go zaraz z kam ieniołom u, a naw et i z cegły k ló-
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rym za krótki czas dano do wyschnięcia, albo któ­
re murowane były zaprawą mieszaną z niedobrym 
i niewyszlamowanym piaskiem zawierającym bar­
dzo wiele saletrzanycb cząstek rozpuszczaiącycb się 
z czasem i sprawiaiących ścianę wilgotną; w  tako­
wym razie, skoro iuż w  budowie ściany pobłądzi­
ło się, nicmasz innego sposobu na rozpędzenie w il- 
goei, iak tylko żeby narzucić grubo takowe ścianę 
wapnem pomięszanem z tłustą gliną i dobrze przc- 
sianęmi żytnemi plewami, a prze tynkować to po 
zupełnem wyschnięciu samem wapnem. Jeżeli więc 
nmr będzie nabywał wilgoci, to wsięknie takowa 
wilgoć av  glinę i wyschnie w  niey zupełnie bez 
przechodzenia bynaymniey przez wapno.

( 1,53 )



R O Z D Z I A Ł  IX.

O wysokości każdego piętra i o położeniu prze­
działowych murów.

( i54 )

Niedobrze i niepięknie wyglądałoby w każdey 
budowli, gdyby wszystkie piętra mieli ieduakowę 
wysokość. Pospolicie robi się główne piętro to iest 
drugie, zayysze naywyższe, dolne prawie o piątą 
cześć niższe od drugiego; trzecie nieco od pier­
wszego wyższe, a czasem stawiane na tym bywa 
ieszcze i półpiętro. Jeżeli więc zrobione będzie dru­
gie piętro na przykład 10 łokci wysokie, to będzie 
miało według powryższey proporcji dolne czyli pier­
wsze piętro 8 łokci, trzecie 8 do 9, a pół piętro 4 
do 5 łokci wysokości. Wszakże można się trzymać i 
innego stosunku, uważaiąc tylko ażeby główne pię­
tro miało zawsze naywiekszę wysokość i odznaczało 
się nad wszystkiemi innemi. Półpiętra niepowinni 
iniećrnniey iak 3  ̂ łokcia wysokości, a całe zaś pię­
tra robią się w ordynaryinych domach 5 do 5-§ łok­
cia, i w włościańskich nawet 4 łokcię; w obywa­
telskich domach (5 do 8 łokci; w celnieyszych bu­
dowlach 8 do 10 łokci, i nakoniec w ozdobnych 
gmachach lub pałacach 10 do i 5 łokci wysokości.

Niepowinien nigdy być postawiony w wyższem 
piętrze mur, któryby niemiał pod sobą w dolnćm



piętrze inny podobny mur w  tymże samym kierun­
ku dla unoszenia go. A lubo bardzo często zdarza 
się ze w górnein piętrze wcale inny podział poko- 
iów zrobiony być musi iak na dolnem, to znalezio­
no icdnak sposób utwierdzenia przedziałowych ścian 
tak, ze stoią one bezpiecznie chociaż nieznayduia 
się pod niemi żadne mury lub ściany wspieraiące. 
Wypada w takowym razie zakładać zawsze dre­
wniane ściany złożone z słupów i ryglów których 
pola czyli iniędzy-mieysca zapełnione są cegłami. 
Są halki grube i leżą one blisko wedle siebie, to 
można podobną ścianę na tychże postawić gdyż po- 
rnagaią one dźwigać wszystkie razem. Lecz zawsze 
iest lepiey gdy ściana zostanie tak urządzoną że wa­
si zupełnie i unosi się sama. Podwalina niby a 
fig, 5a tali. III. na którey stoi ściana i właści- 
W’ic tylko iedną sztuką drzewa być powinna, skła­
da się z dwóch osobnych sztuk nieco przydłuższych 
aniżciiby w  całkości być powinny. W  mieyscu b 
gdzie takowe dwie sztuki zwicraią się, urżnięte 
cne są ukośnie dla sprawiania parcia i nieuciskania 
lcżącey na spodzie halki c, lecz wstrzymywania się 
owszem sama. z wcisniętemi z obu stron końcami dd 
wrpoboczne mury. Na takowey to podwalinie staw ia­
ną bywa ściana, która iakkolwick będzie uciskała i 
ciężyła, nie uczyni icdnak żadnego obciążenia znay- 
duiącym się u spodu częściom budowdi, bo naywię- 
ksze iey parcie rozciąga się ku zewnętrznym mu*

( i55 )
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róm, i podwalina opiera się ciśnieniu ściany wmiey- 
scu b. Dla tym większego zaś bespieczeństwa, za­
wiesza się icszczc takowa ściana grubemi stornia 
kami zclazncmi do balki lczącey na wierzchu.



I

u

(  l 5 7 )

R O Z D Z I A Ł  X.

O wscho dach.

Od iednego piętra idzie się do drugiego pospo­
licie wschodami lub stopniami które powinny być 
iak naywygodnieyszc. W  umieszczaniu wschodów 
na to osobliwie uważać trzeba żeby takowe były 
iasne, wietrzyste i wygodne w celu wchodzenia i 
schodzenia po nich z naywiększą łatwością. Miey- 
sce w  którym wschody wystawione być niaią, po­
winno być tak urządzone, ażeby wszedłszy do do­
mu, znaleziono ie natychmiast bez szukania; powin­
ni oni mieć wiele światła i być przytem koniecz­
nie wszędzie równo oświecone dla tego, ażeby be- 
spiecznie po stopniach można wstępować; muszą 
także być wietrzyste, dla tego żeby w lecie go- 
rącość była mierna a w  zimie szkodliwa wilgoć 
pochodząca od ścian i od stopni została wstrzyma­
ną. Wygoda zaś żeby łatwo wniyść i zniyść ze 
wśchodów .zależy iedynie od wysokości i od szero­
kości stopni. W  ustanawianiu ich wysokości, trze­
ba na to uważać żeby nicpotrzebowano podnosić 
nogi nadto wysoko ani leż nadto nisko, i oraz że­
by podnoszono ią równo, a nie raz wysoko, drugi 
raz nisko. Przeto więc powinni stopnie być nie za- 
wysokie i nie zaniskie, a przytem wszystkie solno



równe rrfaiąc iednakowę wysokość. Daie im się za­
tem w  ordynaryinych budowlach 7 do 7I cali, a 
w  celnicyszych i w wielkich budowlach C do 
cali wysokości. Szerokość stopnia powinna być laką, 
izby noga wygodnie na nim siać mogła; wypada iey 
więc dać niemniey iak 12 cali; a i0 do 18 w wiel­
kich budowlach. Stopnie zaś u kręconych wscho­
dów muszą zawsze mieć w  samym środku przynay- 
mniey 12 cali szerokości. Szerokość całych wscho­
dów stanowi się podług urządzenia domu i stanu 
mieszkańców; daie im się zwykle w małych do­
mach 2 do 2-£ łokcia, w większych 3 do 4, w  pa­
łacach i zamkach 5 do 7 łokci szerokości. Wszak­
że należy tu uważać icszcze i na różność ich, gdyż 
powyższa szerokość rozumie się tylko dla głównych 
wschodów, mnicysze bowiem przyboczne dostaia 
po i i  do 5 łokci, a laiemne wschody i |  do 2 łok­
ci szerokości. Piwniczne zaś wschody robią się za­
wsze stosowne do wielkości beczek i lass które tam 
spuszczone i złożone być maią. Chcąc ieszcze aże­
by w  przechodzeniu po wschodach niezmordowano 
się, można takowe przerwać, i po pewney liczbie 
stopni zrobić spoczynek z, lig. 27. tab. II. który 
może mieć kształt kwadratu równobocznego albo 
kwadratu podłużnego, albo leż nakonicc kształt 0- 
znaczony w  lig, 29. Jeden rząd stopni aż do spo­
czynku, nazywa się pospolicie ramieniem wscho­
dów, i nicpowinien być nadto długim, czyli nicz*y-

( ’ 58 )



mować wiocey iak tylko trzynaście stopni; lecz nie- 
zawszc udaic się w wykonaniu ścisłe przestrzega­
nie tego prawidła.

Kamień i drzewo są tcmi materyałami których 
naywięcey używa się do robienia wschodów. Każ­
dy stopień powinien być opatrzony z przodu zao­
krąglonym kantem i małą spodnią listewką dla te­
go że kanty ostre odłamuią się łatwo i że przeciw­
ko takowym łatwiey można potrącić się. Ażeby 
zaś znaleźć liczbę stopni iaka od iednego piętra do 
drugiego będzie potrzebną,wypada podzielić całę wy­
sokość tegoż piętra przez wysokość iednego stopnia. 
I ta k , icżcli piętro w  którem zrobione być maią 
wschody prowadzące do drugiego piętra zaymuic 8 
łokci wysokości, to zamienią się te , rozmnoże­
niem przez 2 4 iako liczbę cali w  iednym łokciu 
będących, na 192 cali. W tem , przyiąwszy wyso­
kość iednego stopnia na G cali i podzieliwszy tako­
we 192 przez G, wypadnie nam 02 stopni które po- 
trzebnemi będą na wschody prowadzące do górne­
go piętra. Jeżeli zaś stopień 7 cali wysokości bę­
dzie m iał, wtedy muszą być 192 cale podzielone 
przez 7 które wydaią 27 stopni, a pozostałe ieszcze 
5 cale rozdzielą się na wszystkie stopnie w ogól­
ności, które więc dostaną nieco więcćy iak po 7 
cali wysokości. Chcąc zrobić stopnie równey wy­
sokości , potrzeba użyć żerdzi tak wysokiey, iak 
iest piętro w którem postawione będą wschody, i

( l 5 9 )
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podzielić ią na tyle równych części ile ma być sto­
pni, a -wtedy dopiero ustawiać takowe z stopnia­
mi równemi nic tylko między sobą ule i do podzia­
łów odznaczonych na zerdzi.

Co do długości całych wschodów albo micysca 
iakic takowe w domu zaymować będą; tę łatwo 
można znaleźć przez porachowanie szerokości wszy­
stkich stopniów i spoczynków, uważaiąc tylko czy 
te w  prostey linii prowadzą, albo czy maią dwa, 
trzy lub więcey ramion, iak sic to powszechnie dla 
oszczędzenia placu robić zwykło.



(< 101 )
R O Z D Z I A Ł  XI,

O hu c h n i a c /«,

Wszelkie własności dobley kuchni zalezą iedy- 
liic na tein, ażeby la była iasną, ogniotrwałą, i że­
by osobliwie niedymiła się. Kuchnia powinna być 
opatrzona w kilka okien, ażeby miała dosyć świa­
tła . Ogniotrwałą musi ona być z przyczyny że da­
leko więcóy ognia w  niey używa się aniżeli w wszel- 
kicm innćm mieyscu całego domu. I dla lego po­
krywa się podłoga kamieniami a cała kuchnia al­
bo przynaymniey ognisko i inne mieysca w  których 
zakładany bywa ogień zoslaią sklepione, Wypa­
da także zrobić w  samćy kuchni lub w  pobli- 
skości niey ściek e fig, 53. tahl. III. dla zlewa­
nia niepotrzebney wody i innych nieczystości. Cze­
sio zakładaią się w kuchniach niektóre podpały czy­
li czeluście od pieców stoiąeych w przyległych po- 
koiach, iak to widzieć można w  3, dla wyprowa­
dzenia dymu do kuchennego komina i oszczędzenia 
przeto onych liczby. Ażeby zaś uwolnić kuchnię od 
dymu, nictrzcba robić okien wprost na przeciwko 
ogniska, żeby słońce świecące przez takowe nic- 
wpadało na ogień będący w kuchni i nieprzytłu- 
iniało dymu; lecz zawsze nieco ubocznie, iako na- 
przykład tu av micyscach d i d obok ogniska. Nad­
to, lepićy zawsze iesl, ażeby nierobie kuchennego

*
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komina zupełnie nad ogniskiem tylko zawsze tro­
chę w  bok, iak tu wyprowadzony on iest między 
ogniskiem a i czeluścią b dla tego żeby dym nie- 
wznosił się szybko do komina, lecz powoli; gdy 
wchodząc takowy nieco ostudzony do niego będzie 
tez nierównie łatwiey w  górę wyciągał się. Do­
brze także iest gdy dolny otwór rury nad komi­
nem będzie na początku trochę obsżcrnieyszy, lak 
iżby na 4 do 6 łokci wksżtałeie leyka do góry wzno­
sił się, a wtedy dopiero ścieśnionym został. Ognio­
w y mur f  za ogniskiem powinien mieć przynay- 
mniey 12 cali grubości, i być zbudowanym całko­
wicie z cegły. Ognisko zaś a musi ile możności stać 
w  kuchni wolno, a przynaymniey tylko po iedney 
stronie do ściany opierać się, dla łatwieyśzcgo przy­
stępowania do niego ze wszystkich stron. Niejjo- 
winno ono być krótsze od 3\ do 4 łokci ani też 
węższe od 2 łokci; a niewyższe lub niższe iak 1 
łokieć i 9 do 12 cali. Nad ogniskiem robi się far­
tuch czyli kapa g która wystaie nad niem o i  łok­
cia i wznosi się o 5 łokcie i 5 cale nad podłogą 
kuchni. Kapa takowa nicpowinna być zrobiona nad­
to pochyło lecz nieco przykro, i nicpowinna two­
rzyć kąta nader rozlwartego, dla tego żeby dym nic- 
ciągnął do kuchni. Obok ogniska robią się pospoli­
cie radiowe dziury, czyli tak zwane hasserole. Ko­
miny w  małych kuchniach dostaią 22 cali obszer- 
ności w kwadrat, a w  wielkich dwa razy tyle.



R O Z D Z I A Ł  XII.

( 163 )

O piecach i kominkach.

Piece powinni w zimie ochraniać nas otl żiinna 
a przeto Lak hyc urządzonerni iżby wydawali w po­
koi ach dosyć ciepła. Wypada im zawsze obierać 
takie mieyscc do stawiania iżby pokóy niezostał 
bardzo zmnieyszony przez zaymowanie nader wiel- 
kićy przestrzeni; albowiem, chociaż piece wtedy 
naylepiey ogrzewaią gdy postawione są w  środ­
ku pokoju końcem rozciągania ciepła równo na 
wszystkie strony, to czynią oni go iednak bardzo 
małym i nikczemnym. Naymnićy micysca zabiera- 
ią piece, kiedy postawione zostaną w  nizy lub w 
blindzie, lecz za to leż naymnićy tam wydawaią 
ciepła. Zatem lepićy będzie gdy poslawiemy lako- 
we na boku, a mianowicie ieśli to być może, w  
środku naydłuższey ściany pokoiu, albo i w kącie. 
Piec powinien stać w izbie zupełnie wolno i odo­
sobniono, bo gdy zostanie z iedney strony połączo­
ny z murcm, to będzie ternu naywięcey dawał cie­
pła a nicogrzcie pokoiu iak tylko z bardzo wiel­
bieni użyciem drzewa: im bliżćy więc len będzie 
także od podłogi, tym łatwiey też ogrzeie pokóy. 
Wypada zatem robić rtogi na których piec stać po­
winien iaknayniższe, to iest tylko 12 do i 4 cali,



i dodać oprócz tego u dołu pieca żelazny blat któ­
ry pomnaża niezmiernie i utrzymuic przez długi 
czas ciepło. A że dla utrzymywania ognia iesl konie­
cznie potrzebne powietrze, (gdyż powoli palący się o- 
gień niewydaie tyle ciepła lecz owszem więcey dymu 
i sadzy): przeto urządza się u spodu pieca ruszt z że­
laznych sztabów na -§ albo i cal od siebie odległych 
dla nadania więcey skutku palącemu się ogniowi. Na 
tym to ruszcie kładzione bywa drzewo które le­
żąc wolno niebędzic przytłumione popiołem; wę­
gle utrzymuią się także ustawicznie w żarzeniu a 
przeciąg powietrza pędzi dym. Wysokość rusztu od 
mieysca popiołu powinna mieć przynaymniey 4 do 
C cali. Piec nicpowinien także być nadto obszer­
nym, gdyż ważkie piece grzeią lcpiey iak szerokie 
dla tego, że żadne powietrze nieubywa wedle ognia, 
lecz owszem przeciągaiąc przez płomień, wzmaga 
go tym bardzićy. Piecom daie się pospolicie podwóy- 
na szerokość ogniowey skrzyni na długość; ich sze­
rokość zaś iest w  stosunku pokoiów -f, aż do 2 
łokci. Wysokość ich niepowinna być nadto wielka, 
gdyż inaczey zatrzymywałoby się gorąco d.łużey na 
górze,

Dwoiakiego rodzaiu są piece, to iest takie któro 
zewnątrz zapaluią się, a do których wszystko co­
śmy powyżóy powiedzieli zastosować można, i ta­
kie które w samym pokoiu zapalane byw aią, na­
zwane pospolicie jńccąmi wictrzncmi albo leż mu-*
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skiew sR tem i. Te ostatnie czynią przez ustawiczni* 
zmiano powietrza, pokoie bardzo zdrowemi, lecz za, 
to dymią się często. Jest zatem bardzo dobrze aze~ 
by w podobnych piecach dla utrzymywania ognia, 
powietrze sprowadzone było powiększey części z ze-, 
wnątrza; co można uskutecznię przez rurę umieszczo-. 
na na dale w  ogniawey skrzyni ;• gdyż ieżeli użyie- 
się iedynie powietrza z pokoiu, lo wypędza się cie­
pło do komina; a ieżeli za mało iest powietrza w po- 
koiu to musi pice z powodu braku tegoż dymić się» 
Jednakże dymienie się pochodzi często i z tego, że 
dym zostaie przez nader mały otwór komina odpar-. 
tym. Trzeba go w tym razie więcey rozprzestrzenić..

Pokoiowe kominki nie są nic innego iak tyłka 
otwarte mi piecami które używaią się do ogrzewa­
nia izb. Są oni dla zdrowia bardziey pożyteczne, 
bo wpuszczaią zawsze świeże powietrze a wycią-i 
gaią wilgoć i wszelkie wyziewy. Gdy atoli tako-» 
w ed la  ogrzania pokoiów bardzo wiele drzewa po- 
trzebuią i nieprzerwanie palone być muszą, przeto 
nieznayduio ich się wiele w  kraiu naszym, bo ie- 
dynie tylko w wielkich budowlach i w  pałacach, a 
bardzo mało av prywatnych domach. Kominki sta-> 
wianc bywaią albo w ścianach pokoiowych albo 
w  kątach, lecz nigdy nie naprzeciwko okien lub 
drzwi gdzie dymiliby się; albo w zewnętrznych ścia­
nach domowych, bo osłabiliby takowe bardzo zna-» 
czute. Kominek nic poyyinicn być położony nadto ni-.
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sko l)o płomień który iest mocniejszym u góry wpu­
szczałby całą gorąeość tylko do komina. Otwór zaś 
iego nie musi także być za wysokim dla tego, ażeby 
dym nierzucał się do pokoiu, Lepiej zawsze iest gdy 
dolny blat żelazny będzie równo z podłogą albo o pa­
rę cali wyżey dla rozszerzania w pokoiu gorąca od 
dołu. Ciepło, będzie lcpiey od tylney ściany komin­
ka do pokoiu odbiiało, gdy ta niebędzie prostą lecz 
ściętą w; rogach, albo ieszcze zaokrągloną w kształ­
cie pół-owalu z którego promienie gorąca nayda- 
ley się rozszerzaią, Daie się oraz teyże ścianie krzy­
we położenie takie, że iest ona u spodu nieco A v y -  

pukle zgiętą dla ułatwienia dymowi unoszenia się 
do komina.

Wysokość kominków nicpowinna mieć więcey 
iak i |  do 2 łokci, a nic mnićy iak i |  łokcia. Głę­
bokość zaś i szerokość stosuią się do wielkości po­
koiu w  którym stoią. I tak np. są one w małych 
pokoiach i f  do l f  łokcia szerokie a 18 do 21 cali 
głębokie: w średnich pokoiach 2 do 2  ̂ łokcia sze­
rokie a 1 do głębokie: i nakoniec w  salach lub 
galeryach 3 łokcie szerokie a i i  głębokie. Komin 
czyli rura dymowa każdego kominka robi się za­
wsze podługowata. Na spódnicy płaszczyźnie ko­
minka stawianym zawsze bywa ruszt dla zaymo- 
wania drzewa i nadania przeto od dołu więcey prze­
ciągu powietrza.
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R O Z D Z I A Ł  XIII.

O kominach czyli dymowych rurach,

Kominy służące do wyciągania dymu, wyprowa­
dzała się pospolicie w micyscach skrytych lo iest 
w  międzymurach alho tam gdzie nić zaymuią wiele 
mieysca i niesprawiaią zadney nieprzyzWoilośei. 
Robią się oni przeto nie bardzo obszernemi dla te­
go zęby nieosłabiali murów, a przytem nie bardzo 
ciasnemi, zęby mogli obiąć dym i nieodpieraiąc go 
na powrót do wewnątrza budowli pędzili go owszem 
w górę; tudzież żeby kominiarz W wznoszeniu się 
niebył wstrzymanym. Obszefność ich stosuic się za­
wsze do ognia iaki pod niemi palonym byWa; im 
większy zaś ten iest, tym więeey muszą oni wcią­
gać dymu, i przeto obszernicyszemi być. Komin 
więc do pieca powinien mieć przynaymnićy i 5 ca­
li w kwadrat, a ieżeli wicie sosnowego drzewa pa­
li się, to i 5 cali szerokości i 21 długości. W ielki 
komin kuchenny powinien mieć 1 łokieć 6 cali 
obszerności, a mały 22 do 24 cali. Podługowatc ru­
ry są zawsze lepsze od kwadratowych bo ciągną 
lcpiey dym. Robią się one także w wiciu micyscach 
owalne dla tego że w nich sadza nicmoże się tak 
łatwo przyczepiać iak w graniastych w  których ką­
tach osobliwie naywięcey lakowey zawsze znaydu-



icmy: lecz podobne kominy są bardzo trudne i kosztu» 

\vnc do budowania gdyż wypada ocicsywać ustawi» 

cznie Cegły które łam ią się przeto bardzo prędko i w  

Wielkiey ilości. W  obszernych kominach muszą cegły 

na szerokim boku być położone, a w  ciasnych mogą 

te tylko na wysokim lub w ażkim  boku położyć się. 

A b y zaś w  wysokich kominach w ielki ciężar nicuci- 

slcał za nadto dolnych części, tedy w spicraią się la» 
kow e w e w szystkich piętrach przez odstępy czyli ab~ 

sa c y  zrobione na pokładach albo na haikach. Jeżeli 

kom iny przeż różne piętra Wedle siebie wypruwa» 

dzone zostaią, to niemożna Wpuszczać iednćy rury do 

drugiey, lecz potrzeba koniecznie prowadzić każde 

Z osobna lub odłączyć ic od siebie przez m ałe miedze} 

gdyż w  razie przeciw nym , skoro będzie się paliło w  ic» 

dnem mieyscu a W drugiein n ie ; albo gdy w  ie» 

dnem w iększy będzie ogień aniżeli w  drugićm, to 

w  pierwszym  przypadku będzie dym z micysca pa» 

loncgo w chodził do rury próżney; a w  drligim be» 

dzie dym z rury pod którą nayw ięcćy pali się prze» 

Szkadzał dymowi drugiey rury pochodzącemu z 

mnieyszego ognia, i odeprze go nakonicc tak dale» 

Ce że tenże będzie przymuszonym odwrócić się i 

Wychodzić do pokoiów. N ic Zwykło się nigdy wy» 

prowadzać komina w  iednćy Wysokości i w  linii 

prostey aż po nad dach dla tego że padałby przez 

niego deszcz, śnieg i grad do kuchni Jul» do poko» 

ióW bardzo często, a przytem i dym mógłby łatw o
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i>yć przez powietrze i słońce odpartym. Z tćy przy­
czyny daic się zawsze kominom kierunek ukośny 
czyli pochyły, który nazywa się szleifowaniem al­
ko ciągnieniem komina. Tam atoli gdzie kominy 
ukośnie wyprowadzone są, powinny rury być prze­
stronni eysze aniżeli tam gdzie prosto sloią, bo dym 
w  ukośnych rurach niemoże tak szybko wznosić 
się iak w  prostych. Kominy powinni zawsze prze­
ciwko ogniowi być szleyfowane dla wciągania tym 
łepiey dymu. I w szleytowaniu iest potrzebnie, a- 
y.cby łącząc razem kilka kominów, takowe zostali 
rozdzielone przez miedze, dla tego iżby wznoszący 
się dym nicwchodził od iednego otworu do drugie­
go. Przy szłeyfowaniu wypada szczegółniey na to 
uważać żeby takowe nie było nadto ukośnie czyli 
pod mnićy iak 60 stopniowym kątem wyprowadzo­
ne; gdyż inaczćy dym będzie przeszkodzonym i nie- 
póydzie łatwo przez rurę, lecz obiiaiąc się o ścia­
nę przcciwkoległę wróci na powrót. Lepiey także 
tlym będzie ciągnął, gdy poprowadzi się komin na 
początku 6 lub 8 łokci prosto w górę, a potem do­
piero powoli szleiiuie. Kominy muszą być zawsze 
w  środku dachu przez sam szczyt wyprowadzone i 
o i-| do 5 łokci nad tymże wywyższone; Gdy bo­
wiem te będą wychodzili z iedney strony dachu i 
będą przytem niższe od iego szczytu, to muszą spra­
wiać dym -w budowli, icżcli osobliwie wiatr bę­
dzie pędził go przeciwko dachowi, a tenże odbi-
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wszy się wróci zawsze do otworu komina. Jeżeli­
by zaś chciano w  takowym razie wznieść komin 
aż po nad szczyt, to nieżyska się nic przez to, lecz 
musi OAvszcm icszczc utwierdzić go ankrami i ha­
kami dla zabcspieczcnia przeciwko gwałtownym 
wiatrom i burzóm na iakic tenże ustawicznie Avy- 
stawionym bodzie. Ażeby zaś Aviatr albo słońce nic- 
odpicrało dymu wznószącegó się z komina , robio­
ne bardzo często byAvaią na samym Avicrzchu ka­
py czyli nasady nad otworami, postawione przeciAV- 
ko głównemu wiatroAvi: sa one czasem tak urza- 
dzonć że za pomocy obróconey przez wiatr chorą­
giewki, niedóźwaiaią temuż wciskania się do komi­
na. Często zapaiaią się sadze av kominie, a gaszenie 
wtedy wodą iest bardzo trudne, gdyż niemożna do 
nich przystąpić. Jeżeli komin iest zbudowany do­
brze i mocno, to nieinasz żadnego nicbcspicCzcń- 
slwa i można dać mu się zupełnie Avypalić» Można 
także u góry komina pod dachem umieścić blaszan- 
ny szyher który wsuniętym bywa gdy pali się ii do­
łu, a przeto zgaśnie ogień z przyczyny braku po­
wietrza! Wszakże powinien lakoAvy szyher rurę iak 
naylcpiey zamykać i być przeto Avpusżćzony av bar­
dzo ważkie szpary zostawione tym końcem między 
cegłami weżasie wyprowadzania komina. Inni zo- 
stawiaią także otwory w kominach dla Avlewania 
wody, a które zamykane bywałą blaszannemi drzwi­
czkami i zalepione gliną: lecz środek ten iest bar-
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<l/,o niepewnym, gdy/, przy niedoskonalem zamknię­

ciu takow ych, niebezpieczeństwo może w ielce po­

w iększyć się. Zapalenie s ia rk i, albo wystrzelenie 

z broni w  palący się komin maią także być uzna­

ne za dobre środki gaszenia ognia.
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R O Z D Z I A Ł  XIV, 

O g z j  m s et c h.

Przed położeniem dachu, zwykło się zawsze wprzó­
dy robić gzyms ęzyli opaskę w  około wicrzclmego 
kantu olaczaiącego budowlę mu.ru, poczęści dla le­
go,, ażeby dach nieco po nad murem wystawić koń­
cem niedozwolcnia deszczowi ściekać po nim, a po­
części tez dla nadania ozdoby murowi któryby bar­
dzo goło wyglądał gdyby podobnego pokrycia nie- 
miał. W  drewnianych domach robione gzymsy by- 
waią z drzewa, a w  murowanych z kamienia lub 
naypowszcchnióy z cegły: wymagaią oni naywięk- 
szey pilności mularza ażeby byli mocncmi i trwa- 
łemi i zęby wszelkie części byli mocno dobrem wa­
pnem związane. Dla tymci większey mocy, wsa- 
dzaią się w  mur pod gzymsem żelazne ankry ma­
jące kształt łacińskiego T , których długi bok żnay- 
duie się w  murze a szeroki sterczy zewnątrz dla 
położenia na nim kamieni lub cegieł. Ankry tako­
we oddalaią się o. i i  łokcia od siebie, takim spo­
sobem że każda z nich dźwiga dwa pół kamienic, 
które położone bywaią na wysokim boku. Gdy ato­
li te kamienie które przeznaczone są na wierzclme 
więcey wyskakuiące części, za wiele w  wolnćy 
przestrzeni leżą i za mało mają podkładu aby posiu-



{lali dość mocy, przeto odcinają sit; one na tyli 
jiey stronie ukośnie, a podobnie i za temiż lezące 
kamienie, tak dalece ze ukośne ich ściany położo­
ne zostaną iedną na drugiej, i że tylne utrzymuj 
ią przodnie, Członki gzymsu wykuwają się z cegieł 
i narzucaią dobrym wapnem. Wysokość głównego 
gzymsu bywa robioną stosownie do wysokości bu-, 
down, a szerokość lub sterczenie ich równa się za­
wsze całoy wysokości. Oprócz wzwyż opisanego 
gzymsu głównego są także i mnicyszc gzymsy któ­
re umieszczono czasem są w  pięknych domach o- 
zdobnych pomiędzy piętrami, i które pospolicie na- 
zywaią się pasami gzymsowemi. Wysokość ich iest 
stosowna do gzymsu głównego, a sterczenie od ścia­
ny lub tnuru niemą więcey iak 3 część leyże wy­
sokości.
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R O Z D Z I A Ł  XV.

( *7^ )

O dachach.

Ponieważ tłach iest tą częścią naywyższą budo­
wli, która powinna ią zasłaniać i zabespieczać od 
słoty i wszelkich odmian atmosfery, zatem musi 
tenże być tak urządzonym ażeby wytrzymał śnieg, 
burzę i deszcz w  naywyższym stopniu. Powinien 
on być mocno związany i dobrze nakryty, a skła­
dać się zawsze z iedney lub z dwóch pochyłych pła­
szczyzn dla tego, ażeby deszcz i śnieg mogli dobrze 
i prędko ściekać. Wysokość iego nie musi być zbyt 
wielka, bo oddawałaby niepiękny widok i sprawia­
łaby na domie wielki ciężar powiększaiący znacz­
nie koszta; a przytem nie zbyt mała, bo dach nic- 
byłby tak trwałym z powodu zostawania na nim 
dłużćy deszczu i śniegu który przyśpieszyłby dale­
ko prędzey zgnicie iego zupełne. Z tey to przyczy­
ny odrzucone są w  kraiu naszym płaskie dachy 
włoskie, i nie bywaią używane iak tylko tam gdzie 
iest możność pokrycia ich iakąkolwiek blachą mie­
dzianą, zynkową lub żelazną.

Dachy w  ogólności dzielą się na gładkie i na 
łamane; te zaś na płaskie lub niskie i na wyso­
kie. Wysokim dachom daie się naymnicysza wyso­
kość w stosunku iak 2 do 1. to iest że dzieli się



podstawa na dwie równe części i bierze iedne z nich 
na wysokość dachu iak w  lig. 54. tab. III. abc 
oznacza. Naywiększa zaś wysokość iest gdy dłu­
gość krokiew będzie równą długości podstawy czy­
li baiek, iak a dc w  teyże samey figurze. Pomię­
dzy takowemi stosunkami można znaleźć ieszcze 
inne końcem dania różnćy wysokości dachom. Ni­
skim dachom daie się naymnieysza wysokość iak 
5 do i. albo że trzecia część podstawy iest wyso­
kością dachu; a naywiększą wysokość robi się ró­
wną do połowy podstawy iak w  fig. 55. Łamane 
dachy czyli tak zwane ż imienia wynalazcy ich 
Mansardowe dachy wykrćślaią się następuiąeym 
sposobem: fig. 56. tab. IV . Na linii ab w  samym 
środku odmierzy się wysokość dachu cd. Podziel­
my tę na 5 równych części z których 2 przezna­
czone zostaną na wierżchny a 5 ha spodni dach i 
poprowadźmy linię ef równoległe do ab. Podzieli­
wszy nakoniec ab na 7 części równych i położy­
wszy pięć takowych na linii ef to będą poprowa­
dzone liniie ac, fb  wskazywały dolny dacii, a cd i 

f d  górny dach. Można jiodobny dach ieszcze i tak 
nakrćśleć: fig. 67. tab. IV. Zróbmy na podstawie 
ab. pół-koła, potem odznaczmy taż samą otwarto­
ścią cyrkla purikta c i ,/ od a i b i połączmy ta­
kowe liniiami ce, cf: tam gdzie te ostatnie prze­
tną półkole, poprowadziemy liniię gh która będzie 
wskazywała wysokość dolnego .dachu. Tę zaś liniię
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gh podzielmy na trzy równe części i przenieśmy 
k takowych 2. na wysokość wierzchnego dachu, to 
wyciągnąwszy ag, gd■, bh, hd, będziemy mieli do-' 
hrze ukształcony dach.

Dach składa się pospolicie z rozmaitych sztuk 
drzewa które koniecznie każdy huduiący znać powi­
nien i których przeto opisanie z nazwiskiem tu 
przytaczamy: fig. 58. łab. IV.
«). Mur laty które położone są dobrze na murze-, 

i na których spoczywaią halki tak iak w drc* 
widanyćh domach na ocapach. 

by. 13alki. Te niepowinny w  pokrywaniu dachów­
ką być więcćy od siebie oddalone, to iest od 
iednego środka do drugiego iak na 2 łokcie tyl­
ko, a nie mniey też od wyiąwszy w  szpicli- 
rzach gdzie dla dźwigania wielkiego ciężaru mo ­
gą być zbliżone na 1 łokieć. W  slomiannem zaś 
pokrywaniu oddalaią się takowe na Si\ łokcia 
iedna od drugiey. Wolnie bez żadney podpory 
nie należy halek nad 12 łokci długich pokładać, 

e). Krokwie. Te stoią na halkach, i powinny być 
w  takowe na 5 cale głęboko i cala szero­
ko wczopowane, łącząc się u góry w szczycie. 
W  walutowych dachach znayduią się różnego 
rodzaiu krokwie. I tak np. narosnę krokwie ce 
fig: 5q. które stoią w  rogach walmu i schodzą 
się u góry w szczycie. Pót-krokwic y  które 0- 
bok narożnego z obu iego stron stoią i z wierz-
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chną tylko częścią o niego się opieraią. Nay- 
dłuższa z nich stniąca w samym środku wal- 
tnu nazywa się ś,rodnia krokwią ż. li». 5q. 
W  takowych dachach walutowych gdzie giblo- 
we strony i ściany nic prosto W górę wypro­
wadzone bywaią lecz osobny dach kładzie się, 
■ wypada położyć na murze małe kawałki halek 
i wczopować ie w  naybliżey lezącą całą halkę. 
W  nich to dopiero wczopuią się znowu krokwie 
i półkrokwie walmowego dachu, iak sio zlig. 60 
okazuic, w  którey aa są sztychy wczopowane 
W halkę b. Podobnych sztychów potrzebnie się 
także gdy wypada przerżnąć bajki dla przepu­
szczenia wschodów albo kominów iak w  c i d 
a które w  tedy nazywa się prietrumfowaniem. 
Grubość krokiew iest u dołu 7 do 9 cali * a u 
góry G <1 o 7 ca lii

d). KiclbaUd» Tc muszą być wrzopowahe W kro­
kwiach i powinny wzbraniać nachylenia i gię­
cia się tychże; w  którym to celu nieinuszą być 
położone ani za wysoko ani za nisko-. W  mier­
nych dachach mieszczą sic one wr samym ich 
środku, w wielkich zaś umieszcza się po dwie 
i trzy takich kiclbalków, z których pierwsze 
kładą się pod środkiem a drligie W wicrzchney 
połowic dachu. Małe i górne kielbalki nazwa­
ne są powszechnićy hanbal/cami.

ej"). Gib Iowa szły bzy.
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g ,7i). Stoleć. Jest albo lezącym iak w g albo slo- 
iąćyin iak w  h. Lezące stolce są daleko lepsze od 
stoiącycli, bo pierwsze zostawiaią zawsze więcćy 
mieysca wolnego w dachu aniżeli drugie. Stolec 
składa się ż następujących sztuk: i, opaska le- 
ląza bezpośrednio pod kićlbalkami dla podpiera­
nia iclij, i niC dozwolenia oraz opadnięcia krokwi; 
g, h sztybny lub slupy które unoszą opaskę i 
Stoią na podwalinie li rozdziclaiącóy ciśnienie 
slupów na wszystkie halki wspólnie. Moznaby 
lakowe podwalinę opuście zupełnie , iak się lo 
szczególnie Vv stoiąćych stolcach dztcie; lecz dach 
nabywa przbz nią nierównie więCey mocy i związ­
ku , a żateiu lepiey iest aby umieścić ią przy- 
naymniey ze słabego drzewa; l sipanrygiel le­
zący tóż pod kiellialką utwierdza słupy w swćm 
położeniu; m miecze czyli banty tttrzymuiąee 
każdy stolec. Opaska robi się 9 cali wysoką, a 
5 do 6 cali szeroką; sztybry i słupy io  cali wy­
soko, 7 szeróko; podwalina 6 do 8 cali, ii mie­
cze 6 cali wysoko i 5 szeroko. Często bywa i ą i 
słupy związane ryglami lecz lo nie iest konie­
czną potrzebą.

71). P rzy p u śn ice  albo knagi. Przytwierdzała się do 

krokw i na 2 lub 3 łokcie wysoko, i służą do 

spuszczania wody deszCzowey zęby ta nie po 

murze lecz przynaymnićy o f  lub x łokieć opo­

dal ściekała.
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Związanie czyli binder iest to te wiązanie da- 
cliii które uskutecznia sic wszerz domu lub budowli, 
i które wznosi się na iednćy balee. Pospolicie zosta­
wia się miedzy dwoma wiązaniami trzy albo piec 
wolnych krokwi; te ostatnie zaś są te w których 
zawiązanie czyli tak zwane wiążące drzewa, to iest 
stolec z swenii mieczami i ryglami brakuią. Nie­
potrzebnie byłoby związać wszystkie krokwie po­
nieważ olrzymuią one swą moc przez związanie 
wzdluz budowli , naprzykład opaski; z tego Avięc 
powodu stawiaią sic bindery tylko gdzie niegdzie 
a między niemi po trzy wolnych krokiew.

Wszelkich kielunków czyli wgłębień pochodzą­
cych od łamania dachu wypada ile możności iak 
naywięcćy unikać, a te które koniecznie potrzebne- 
mi będą, trzeba dobrze opatrzyć, i podłożyć pod nie­
mi wydrążone podkłady z dębowego drzewa*

Mówiliśmy iuż żc halka przechodząca 1 2  łokci 

długości nie może wolnie leżeć bez nadania iey ia- 

kiey podpory w  środku. Jeżeli w iec budowla w ię k ­

szą ma szerokość, to wszystkie halki powinny być 

podmurowane czyli podparte wzniesionemi av w e -  

Avnątrzu budowli ścianami , ażeby niczałamały 

się. Często atoli zdarza się iż niemożna takowe po­

deprzeć i zrobić nawet naymnicyszego podmurowa­

nia av budowli na przykład takiey iak AAĆelkie sale, 

kościoły, uieżdzalnie i l. p. gdyż te zabierałyby nad-



to mieysca które powinno hyc zawsze obszerne i 
wolne. Z ley przyczyny wypada urządzić pokrycie 
ich , tak izby halki unoszące cały dach mogły sic 
same przez sic mocno i bezpiecznie utrzymywać^ 
w  tyrn to celu robione bywaią bulki wzębionc lub 
jtodwoionc., i jvi$zące werki.

Balka wzębiona nic iest nic innego iak tylko dwie 
Ł.alki położone iedna na drugićy i wpassowanc z so­
bą za pomocą zębów które w  nich wyrżnięte by-* 
waią wpi'i'okształl. Musi ona dźwigać nietylko swóy 
włąsny ciężar ale icszcze i ten który na niey poło­
żony być ma. Wzębiona balka powinna mieć tyle 
cali \y wysokości ile znayduie się łokci W  budo­
wli mierzoney w  świetle, i ppeć oraz w obydwóch 
końcach odpór dostateczny i wyrównywaiący skle­
pieniowemu. Urządzenie ićy ieęl następuiące: fig. 61, 
Lab. IV, Spodnia balka ab składa sic z. iedney ca- 
łey, a wierzchna z dwóch sztuk cd i de. Pod a i 
l  daią się podkłady i wyciąga sznur. W  środku zaś 

f  dale się znowu podkładę która iednak powinna za-, 
wsze być o Goto cześć całey rozciągłości wyżey po­
łożoną od sznura, dla Lego żeby po położeniu dwóch 
wierzchnych sztuk do wzębicnia, spodnia gięła się 
nieco.: ież,eliby zaś wierzehne sztuki niezginały dol- 
liey, tedy wypada tc pierwsze dopóty obciążać w 
punktach c i  e ,  dopóki takowa niczegnic sic. Po 
nastąpieniu tego, dzieli się długość zębów, których, 
tu Jest G, i; robi każden i łokieć 21 cali długi, a i i
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pala głęboki. W  tom, rol>i się Um iał lak szeroki iak 
są głębokie zęby, przykłada wierzchną liniię przy 
/» a spodnią w i nakreśla takową liniię na wierz-, 
clinóy i na spódnicy Lalce. Podobnym sposobem po-r. 
stępuie się i z innerni zębami, lecz le od drugiey 
strony wznoszą się także ku środkowi. Każda wierz­
chnia część musi wszakże być przytwierdzoną do 
spódnicy dwoma sfornikami /, m i /i, o\ a zdiąwszy 
potem podkładę f  ieżeli Lalka zostanie krzywą czy-« 
li zgiętą, to będzie znakiem iż zęby wyrobione są 
ostro.

Wiszący werk albo wisząca ściana powinna 
dźwigać nietylko ciężar całego dachu ale i ciężar- 
Lalek położonych na budowli; składa się ona w  każ-, 
dem wiązaniu z wiszących sztybrów, z szpanry- 
głów, z zastrzałów, z rozpierałących sztuk (szpanu-, 
bolzer) i z położonych wzdłuż nad halkami pod-, 
ciągów albo nadciągów z potrzebnemi do tego wi-, 
szącemi zelaztwami i sfornikami. Fig. 62. tab. 11 .̂ 
Halka ab leży na budowli maiącey 16 łokci szero­
kości; a niemaiąe żadne-y inney podpory oprócz lc- 
żenią w  obydwóch końcach na murach głównych, 
powinna przeto być utrzymywaną przez wiszący 
■ werk, iak następnie: od są wiszące sztybry. Przy­
stawia się zawsze wzdłuż budowli pp dwa sztybry 
wedle siebie dla tego, ażeby pomiędzy takowemi 
wszelkie poziomo leżące drzewo, mianowicie szpan-r 
rygle, kielbalki i t. p. przechodzić mogło, iak to

( »»i )



fig. 63. wskazuie: icdnakżc nlcpowiano lu z rze­
czonych halek i szpanryglów nie być wycinanem, 
tylko iedynie z sztyhrów. Ażeby zaś szlybry lub 
slupy wisieli mocno, powinni oni być noszone przez 
inne sztuki i przeto przesadzone bywaią u góry w  
sztybrach a u dołu w kielbalkach zastrzały ii które 
stoiąna słupach hh, i podpierąią sztyber cci. Sztybry 
maia w  prawdzie podporę na główney balce pokry- 
waiącey budowlę i w  stolcowey podwalinie, lecz zo- 
slaią także zaraz wspięte mieczami lik wsadzonemi 
w  szpanrygicl z. U góry w cl dostają krokwie w  
szlybrze podchodzące przesadzenie dla wznoszenia go 
także. U dołu zaś przy szlybrze, zostaic po każdey 
stronic główna halka z wiszacęm żelazem u dołu 
w około halek, nad podciągiem yy na i do l f  
łokcia wzwyż, przez przesunięte klamry i slbrni- 
ki przytwierdzoną. Nadciąg y  zawiesza się między 
głównemi wiąząniaini do leżącey lam halki sforni- 
kiem, Dla tym 1'alwieyszcgo poięcia rzeczy wyobra­
ża lig. 65. wiszącą ścianę od iednego związania do 
drugiego, av klórey cd są wisząecini sztybrami, ab 
iest nadciąg, y  balki złączone z nadciągiem przez 
sforniki. I lak iest w  wiszącym werku wszystko 
iak naydokładniey z sobą związane, że iedna sztu­
ka nosi drugę a żadna chwiać się niemoże. Jeżeli 
zaś szerokość większa iest od 20 łokci, to potrze­
ba użyć także 2 i więcey wiszących sztyhrów, gdyż 
niemożna dać leżeć wolno balce maiącey 10 do 12
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•łokci długości. Wypada więc zawsze zrobić do 3o 
łokci długości halki 2, do 4o łokci 5. a do 5o łok­
ci 4 wiszących sztybrów.

Jeżeli w  stawianiu dachu wypada przecinać głó­
wne halki dla zrobienia sufitu iakiey sali lub ko­
ścioła w  kształcie sklepienia, to Wynika z ląd wspi- 
naictcy werk; a ponieważ że zawsze i wiszące wer­
ki przy nim są, przeto nazywaią ich powszechnie 
wiszącemi i wspinaiąccmi werkami np, fig. 64, 
tub. IV. Główna halka ab iest przecięta w  c i cl 
podług łuku effel, a że stolcowa halka cz> Ii tak zwa­
na kiclbalka yz iest leszcze za długit do utrzyma­
nia sic sama z siebie i nicmoże w  środku na hiczem 
hyc wspartą, więc umieszcza sic w  pośród dachu 
wisząca ściaml dla Unoszenia ciężaru. Przytem wsa­
dzone ieszczc s;t dwa zastrzały ćc, podobnie iak i 
na stoleowey halce dwa inne gg u góry w  wspi- 
naiaca sztuko h. i na wicrzćlinćy halce także dwa 
ii w  wiszący szlyber, które zarazem służą po czę­
ści do noszenia a poczęści też i do wspinania lub 
parcia. Ażeby zaś krokwie a i b nicrozpierały mu­
rów pobocznych, umieszczone są dwie klamry f f  
z obydwóch stron związania, to iest dwie na przo- 
dniey, i inne dwie na tylney stronic tegoż, które 
zastępuią mieysce przccictey halki.

Skoro dach zostanie iuż postawionym, przybiia- 
ią się zaraz łaty w odległości stosowney do rodza- 
iu pokrycia onego, uważaiąc tylko ażeby w  zawic-
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ła  gzymsu lub muru. Reszta zaś dacii u pokrywa 
się pospolicie drewnianemi szpatulkami które pod­
łożone bywaią pod stykaniem się dwóch dachówek 
razem* Wicrzclmy brzeg czyli szczyt dachu gdzie 
obydwie strony iego schodzą się, przykrytym bywa 
w  dachówkach gąsiorami, a w miedzianych luli że­
laznych blatach, zgiętym nieco ołowiem lub i mie­
dzią*

k  o n i is ć.
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